
Nr 228 Kraków, W torek 2 Października i 906 c io k  K
wnetnmma

kttłiialnlc KltllfO**!*
IŁ lioroc 6 koron £ korab/
18 „ 8 „ £ kor. 70 b
W , » . 8 ,  ,

24 . 52 . i V K

„Nowa Refe-ma“ wychodź* codziennie, z wyjątinem meaziel i świąt uroczystych 
p p ^ u n  m  © r * »

rouzni*:

5V m i e j t c a  . . .  ■ 'f *  kn r on
y  nijgtfit-W^ł * pnitylZ-i f  izzi, 92 „
rjtT PaństwU Slouiieokleiii . . . M •

1 WłoMeflh Fr*aoyi Anglii, Belgii,
S«w»jOŁjyi Tnrcyi i lnr. krs aoh 4fl „
r« n i tM W « l<  * o y lo tizen i^  iicsom ty) ap ra r » »1% 'HKiiiyłae w piw l

„H. BtofopmjJ41 w K ritow e 
l is tó w  nieopłaconych  uis przyjmuj® ani Administracja. ani B *’ns * <'v v 
A dre* »® -?ikuyl 1 A dm inuf r a c y i : K ranów , u l. „Ksju-IW ali.' 10. 

V«.«fca Befla fcayS 1 'n ln le t r a o ^ t  N r 41 — > r rach. -oo/.t Km? (tano^a *67.4A4, 
lie k o jttso w  nadeyłi.nyr.n. R e u a k ry o  nie su.-riiea.

W» L n o w i*  sprzeda. numerów po 12 hl. w Biurze iltiennia..* A. HlŁZBv«ipkleg*. aMo* 
KiiinsKiego 2 i w Blurz« Piuhna. ciioa K a r o l a  Lu<to «

r e n u  n u m e r u  1 0  h a l . ,  % p m e & y t k ą  p ^ w t u u m  l z  W . .

N O W A .
AdmloUtraujif^

p p » n n m F P a t «  p r z ^ j m a j ą t  
* mląJwMwi kc  r. jd«i .oy* ,l»ow*J jM"on»y‘ 1 ji; ttfcfe c.rspdy | jonowe n le j t o e  
w y: »ńmluutriK"'i .Nowej Retora/*, — ilown* ■sraiiił w nynco — ugenoyi J Bisom* 
i A- 8a amonowej, piso M*',toid 1. — Handc’ Si Kulińskiego t _xle. n *oe. — Boade 

Rii-wmaera, Rynek. — Handei J Mkiera o Kanneiloka 18.
S tm ls ,|M « w ę pronuraoruzą 1 og łoszenia  (lmerary) p  lyjroa^ą SV, Ł w iw l BInr* 
dzienników: Ludwik P.onn ul Karola Ludwika 11. S. Sokołowski Pasai Baumana i. — 
W P rse m y śiu  Heazeiei. — W Ja ro s ła w iu  A. A luster. — W W iedniu  hem arj) okiii- 
soumied (aprzeaaz po_.edynozvcb rumorów), I Woilteilr 6. — Hf Dukea Najhf.. BaaienitaiL 
k  Vog)er i takie w Hamburgu, Frankfurcie n, M.. Berlinie, Lipsku, Bazylei ł Wrooławiul, — 
A. Oppelik, — R. Mosse izakir w Ber’inie Hamburgu. M n« hlum i Norymberdze). — H 8->ka 
lek (WoUzeile). — W P a ry s a  Sooietó Mutuelle do Publloltó A. L e re t te ,  directeur. Fot

Caumartln 81.
Ogntoaseiiia mseraty) przyjmuje AdkuLuistraoya „NowDj RefomiT* za opłaty 4 m.e)*o 
wiersza drobnam pismem (petit) za plerwzay rt> 20 h., za kardy następnj raz po 10 h, — X • da 
ł u t  po 80 h >d wiersza za tażdy raz — Oloaj pnM tozn, po 2 kor od w Brzza Uki aa 

tabelaryczny, cyfrowy, scomplikowiny pierwszy raz 40 h, następny po 10 h. od wlerzz- -  
Zhł%i.ludki do ,N. Reformy1 (prospekty oyrirnUrze, ogłoszenia itp.) przyjmuje się za cen. 
i  kor od 100 swrz dis tsa^ojwowyuh. a 1 Jrsr od 100 ega dla uuejzoowyob prenuooratorów

Aamimstracy „N. Reformy*!
Celem ostAlenia naułsda dziennika, pros;my 

o w ciesne odoowiunlp prenum eraty.
Prenum erata wynosi w K i a k o w i e :  

kw artalnie 6 koron, miesięcznic 2 korony.
W  A u s t r o - W ę g r z e c h :

^w artam ie 8 koron, miesięcznie 2 kor. 70 hal.
„Nowi, Reformę* można t„kze prenumerować 

M Kalem C esarstw ie Niemieckiem, g izie  ma 
obecnie debit pocztowy.

Wszyscy prenumeratorzy „Nowej Reformy* 
nabywać mogą pa zniżonych catmch osasopi- 
sm-

„Nowe mody“
ilusirowany dwutygodnik lwowsk' po 2 korony 

40 halerzy kw artalnie;

„Śm igus"
lwowski dwutygodnik humorystyczny po 1 ko­

ronie 80 halerzy kwartalnie.
Na czasopisma te należy skinaać prenume­

ratę w arisninlstrucyi „Nowej Reformy*1 przed 
1 października 1906 reku, -  w razie przeciwnym 
admtnistracys nie przyjmuje odpcwiedzicinoścl 
za zwlokę w przesyłce pierwszych numerów.

P o w i t a n i e .
Niezwykle sympatyaznych i drogich polskie 

ma sercu guści witać będziemy w Krakowie. 
W łsścis-ie nie „gvśćnti“ będą u nas, bo w 
swoim domu i na własnej znajdą się tu taj zie­
mi rodacy naii z zaboru rosyjskiego, pruskiego 
• z kraju, — ale tem milszymi będą naszemn 
»ercu, że jako rodacy n 0si zawitają tu ta j, aby 
w Jonionłych sprawach sp< tocznych i narc do- 
Wych naradzić się z nami, ułatwić Wymianę opi­
nii, wytworzonej wśród tak  odmiennych, a cięż 
kich warnn&ow naszej egzysiencyi narodowej

Zjazd prawników polskich, rozpoczynający ju ­
tro w Krakowie obrady, jes t wypadk em tak  
niezwykłym, w obecnych zwłaszcza naszych 
stosunkach, że zwrócić powinien na sicb;e uwa­
gą w całej Polsce. W  fym czasie, gdy padamy 
ofiarą bezprawia pou dwoma zabcam i. a w trze­
cim przód bezprawiem i wypaczeniem praw na­
szych zaciętą staczać musimy walkę, — zjazd 
rodaków naszych, ze siudyów prawniczych czy- 
niącyeK uobrn zawód, niepoślednia cr/s dla naa 
znaczenie. W łaśnie diatego, ze pod każdym 
z trzech zaborów Darzucono nam prawa, prze­
ważnie bez nab lub wbrow naszym inteneyom 
nknte; właśnie dlatego, ze charakter nasz i wła­
ściwość narodowa naginać się nmsi do obcych 
nam nstrojśw  państwowych, — wielką donio­
słość mieć musi dla nas zjazd prawników

trzech zaborów, na którym rozpatrywać bę­
dzie można i rozwiązać niejednu zagadnienie, 
narzucone nrm  siłą wypadków.

Na porządau dziennym zjazau prawników po- 
Btawiouo wiele kw esty j, w pierwszym rzędzie 
wielką mających doniosłość dla nas tu taj w Ua 
licyi Wysoko cenimy sobie gotowość, z jaką 
rodacy nasi ze stron dalekich spieszą do nas, 
aby ntiu przysłużyć się swoją erudy:yą praw­
niczą i wieloletmem doświadczeniem. Więc z tem 
Większa radością i w dzięczuośrą wyciągam? 
dłoń bratnią do tych wszysticich, co, aczkolwiek 
Jalccy, zawsze sercu naszemu byli najbliżsi, Ł 
dzisiaj odległość tę  zmnie sza ą i pozwalają na 
osobistą wymianę nczuć i m jśli.

Z niemniejszą sympatyą i radością witamy 
z j a z d  g ó r n i k ó w  p o l s k i c h .  Aczkolwiek 
keżdv z tych zjazdów w innej sferze inieresów 
Polskich obracać się będzie, przecież wzmacniać 
one będą podwaliny naszego rozwodu narodo

wego i świadczą zarówno o naszej sile knltu- 
ralne.,. jak o świauomości zadań bieżącej chwi­
li. Potrzeba nam w równym stopnia wzmocnie­
nia poczucia tego, co jest naszsm prawem, lub 
niem być powinno, jak  założenia podwalin 
dla ekonomicznej budowy naszej, dla przyspo­
rzenia nam nowych czynników dobrobytu pow­
szechnego. I tu taj wielo cennych wskazówek 
przvni< ść nam może zjazd górników polskich, 
który nie zaniknie się w sferze interesów orga 
nizacyjnycb, lecz otejm ia także całą sumę 
spraw a*a rozwoju nas-.ych ekOiioiiiic tnj cli sto­
sunków pierwszorzędną m tjących wartość.

Obradom taciy obu zjazdów życzymy z całe­
go serca powodzenia, a ich uczestników wita­
my w grouzie naszym z wdzięcznością za to, 
że pospieszyli tu taj % bliższych i dsl izych stron 
P Iski, aby także na polu nauki i wiedzy duć 
wyraz tej łączności, Której poiozbiorowe grani­
ce nadwerężyć me były w stanie.

ii

W le d o ć .  30 września.
(Z kumieyi wyhamuj. — Wnloiek Hrabego. — Artyle- 

ryą 41a obrony krajowej)
Ju tro  — w poniedziałek zbierze się znów 

komisya dla refurmy wjborczej, aby załatwić 
wnioski, jakie w ostatmm czasie zgłoszono. — 
Wnioski te  dotyczą jak  wiadomo kwestyj z a ­
s a d n i c z y c h ,  bo zamiany powszechnego pra­
wa głosowr.nia na p i n  r a i  ue, przymusa gło­
sowania i sprawy kwalifikowanej większości 
dla eweabudnoj zmiany okręgów wyborczych! 
której Uzesi staw iają energiczny opór Jak  dłu­
go potrwa dyskusja nad temi sprawami, tru ­
dno przewilzieć. Możliwem jest w każdym ra 
zie, że wszystkie te kwesiye wraz z trzema n- 
Ktawam; dodatkowemi reformy wyborczej za­
łatwione będą joż w pierwszej połowie paź­
dziernika

Ubolewać n^L ży, że w sprawie weryfikscyi 
wyboró* kommya me uchwaliła o s t r z e j  
s z y c n  p r z e p i s ó w ,  d a j ą c y c h  rękojmię, 
że nie powtórrą się tak  skandaliczno zajścia, 
iż poseł przez 6 lat zasiada w parlamencie, 
mimo iż wybór jego jest może nieważnym, a 
w każdym razie protestem zakwesiyonuwany 
Kto wie, czy posłowie galicyjscy nie stanowią 
więKszości w grupie 15 posłów tej kategorvi, 
o których munnono oueguaj w komisyi przy 
dyskosy: nad weryfikncyą wyborów.

Twierdzenie p. AbraLamowicza, że tylko ob- 
s t r u k e y a  temn w inra, iż weryfikacya wybo­
rów uie przyszła na porządek dzienoy, nie jest 
trafuem Je s t faktem notorycznym, że posłowie, 
którym przydzielono protesty, m e  przedłożyli 
referatów i przypominamy, ze np. w czasie, w 
którym jeszcze nie znano obstrukcji, p Blocń 
przez 5 iat piastował nnnćat protestowany tak 
samo, jak obecnie np p. Wilk i kilku mnycb. 
Poprawka p. H r u b e g o ,  zmuszająca prezy­
denta aby przynajmniej po upływie jednego ro­
ku weryfikacyę wyboru postawił na porządek 
dzienny w części tylko zaradzi złomu, bo Izba 
zawsze będzie w stanie sprawę przewlekać — 
Rzeczą nowej Izby będzie uchwalić instytucję 
trybunałów wyborczych, dają ych g* arancyę 
bezstronności i szybkości postępowania.

Dooieśliśmy niedawno za „Grazer Tages- 
post* o bliskiem u t w o r z e n i u  a r t y l e r y i  
p r z y  a u a t r y a c k i e j  o b r o n i e  k r a j o ­
we j .  Tymczasem węgierski minister honwedów, 
J e k e l f a l a s s y ,  na ywa tę wiadomość nieu­
zasadnioną i zapewnia, że a r t y l e r y a b o n -  
w e d z k a  prędzej przyjdzie do skatkn. „Neue 
Freie Presse* natomiast przeciwnie donosi, że 
na ostatnich konferencjach wojskowych zapa

dła tylko decyzya stanowcza co do zaprowa­
dzenia artyleryi przy obronie krajowej, nato­
miast organizacya artyleryi honwedzkiej natra­
fia jeszcze ua wielkie trudności. Dalej donosi 
to pismo ze strony informowanej, że utworze­
nia srty iepyi przy obronie krajowej austrya- 
ck.aj nastąpi bez podwyższenia stann p r e ż e ń ­
c y  j n e g o  i bez zbytniego obciążenia budżetu. 
Oficerowie i żołnierze aia iKwyth kadrów ar- 
tylery1 przydzieleni zostana aż do r. 1910 ze 
stanu prez3acyjnego armi; w , fciuej, gdzie za- 
stąpifiti zoai&iią przez rezerw ^tow i przoz słu­
żących w obronie krajowej. Na Węgrzech zaś 
z zaprowadzeniem artyleryi ptzy tonwed&ch ró­
wnocześnie m a u a s t ą p i ć  p o d w y ż s z e n i e  
s t a n u  p r e z e n c y j t i e g o  i utworzenie o s o ­
b n e g o  k o r p n s n  o f i c e r s k i e g o ,  c o z wi ę -  
kszemi kosztami jest poleczono. Mimo to p. Je- 
keifalassy ".apHwnła- że ta  reorganizacya najpó­
źniej do wiosny rosu przyszłego przeprowadzo­
na zostanie. Sz.

Z brodnie  p rusk ie .
(K o .s s p ,  . N R e f o rm y 11).

P o z n a ń  i, 30 września.
K ronika martyrologii ludu polskiego w gra­

nicach państwa p rn sk rg o  sfai^ się coraz obfit­
sza w straszne, a nawet krwawe wypadki. — 
H isło tępienia Polekow, w ydm ę przez rząd i 
oszolonroną szowinizmem „in? iigencyę* haka 
tystyczną, znajduje wdzięczny od iźwięk w bro- 
talnei nr/urze szen kich n n s  niemieckich. Dziś 
inż utarło się mniemanie, że tczględom Polakow 
bezkarnie zupełnie pozwalać sob’8 można ua 
kaidw gw ałt, na wszelkiego rodzaju bezprawie. 
[ wobec tego stosunki układają sie tak, że nie- 
tylko już narodowym właściwościom ludności 
polskiej lecz także życiu i mieniu każdego Po­
laka grozi poweżoe ni bezpieczeństwo

Z dzienników neazych wiecie juz zapewne o 
strasznej zbrodni, popełnionej przez pijanych 
żołdaków pruskich tui robotniku I z y d o r c z y -  
k u  we wsi Radlin.e pod Jarocinem. Trzech 
obrońców wijlkości Niemiec, uł^ęów ze stojącego 
tam kw aterą p u łru , napadło na wracających 
spokojnie roootuików polskich z tej jedynie przy 
czyny, że r o b o t n i c y  c i  r o z m a w i a l i  po  
p o l s k u .  Jadnego z n ich , »wago Izydorczyka, 
itarca KO letniego, z a b i t o  ^ y u jr tą  ma łopatą 
Linego r  botuika, Paterkę, p o r a n i o n o .  Cisło 
zamordowanego przedstawia widek okropny: 
ż o ł n i e r z e  p a s t w i l i  s i ę  j e s z c z e  n a d  
s w o j ą  o f i a r ą ,  gdy już wyzionęła ducha. — 
Zbrodnię tę popełniono ca  drodze we w si, w 
pobliżu mieszkań ludzkich, medale*o kw atery., 
d o w o d e y  p a l k u  Oficer tea, jakkolwiek tej 
samej nocy zawiadommny został przez miejsco­
wego proboszcza o popełnionej zbrodni, n i e  
u w a ż a ł  w c a l e  z a  s t o s o w n e  a r e s z t o ­
w a ć  z b r o d n i a r z y .  Dokonał tego dopiero 
uazajutrz żandarm.

Tuż obok i»amord iwanego za ileziono furażer­
kę żołnńarszą, nadto nie brakuje świadków zbro­
dni. A jednait wątpliwą jest rzeczą, rzy win­
nych spotka zasłużona k a ra , gdyż dziś i sądy 
pruskie widzą w t°m okoliczności łagodzące, 
gdy ofiara zbrodni., popełnionej przez Niemca, 
lest „tylko Polakiem".

O ’nnej, podobnej zbrodni donoszą pisma nie­
mieckie z Księstwa Anhalt. Tam we wsi L att- 
derf n niejakiego Henniga nracowałe kilkana­
ście dz iewcząt polskich z Królestwa. Ponieważ 
Henaig krzywdził je  na każdym kroku, dzie­
wczęta te postanowiły wrócić do domu. Lecz 
pająk .rem iecki me tak  łatwo wypuszcza ze 
swej sieci polskie ofiary. Hennig wezwał na 
pomoc polieyanta wiejskiego i kilku innych d ra­

bów i gwałtem usiłował zmusić biedne dzie­
wczęta do pozostania w niewolniczej służbie. 
A gdj się opierały, Kilka z mch, między iDne- 
mi niejaka Mielcarsowue. z b i t o  w n a j o k r o ­
p n i e j s z y  s p o s ó b ,  poczem wszystkie z a m ­
k n i ę t o  w a r e s z c i e .  Nawet, niektóre tam ­
tejsze pisma niemieckie oburzają się na ten ak t 
brntalDej przemocy, lecz i w tym wypadku spra­
wcy njdą zapewnie bezkarnie PrŁecioż to „tyl­
ko Polki'" — a niema konsulatu lab ambasady, 
kióraby się za niemi ujęła.

U nas w Księstwie znowu n& porządkn dzien­
nym męczeństwo dzieci polskich. Co chwilę do 
noszą to stąd, to zowąd o o k r u t n e m  k a t o ­
w a n i u  u c z n i ó w  i u c z e n n i c  p o l s k i c h  
za opór przeciwko niemieckiej nance religii. — 
A biada rodzicom, którzy odważą się czynnie 
bronić swoje dzieci. Cierpią za to nietylko oni 
sami, lecz całe ich gminy W ypadek t a d  wy­
darzył się świeżo we wsi Ojrzanowie Tam do­
prowadzony do rozpaczy ojciec skatowanego 
Kilkakrotnie uczria, niejaki W iatrowsai, z ptd- 
ką w ręku podobno r z u c i ł  s i ę  n a  n a u c z y ­
c i e l a  Bohaterskiego krzewiciela niemczyzny 
ochronił przed zemstą zrozpaczonego ojca inny 
nauczyciel zapumocą... r e w o l w e i u .  A jaki 
skutek tego zajścia? Ojciec polski stanie przed 
sądem, gminie zaś ma być odebraną subweneya 
na szkołę, tae, że w szelde koszta jej utrzym a­
nia spadną odtąd wyłącznie na n ią , a nadto 
narzucony jej zostanie jeszcze jeden niemiecki 
nauczyciel, aby w trójkę łatwiej się bronić mc 
gl-'

Zaprawdę, jaskraw a to ilustracya do tak  sła- 
w:onyih „porządków pruskich". Czy Europa, 
która tak się oburza na gwałty Kardów i Ba 
szybożuków tureckich w Macedonii i Armend, 
me w dzi, co się dzieje w „najknltur&laiejszem" 
państwie earopejskiem?

*3L  L i t  w y .
Wilno, 28 w ześn ia .

(Jfaieam polgkir. — Spriwa „Cświaty\ — „ tłu sta  
Mlaska*. —  Zjaziy zi uiańsiwa. — Piimo ł  ta l tu  

akie. — Teati polaki. — Szkoła mazyozna).
Wilno otrzyma w niedalekiej przyszłości in- 

stytucyę polską poważnej wartości. Mam tu na 
myśli wielkie muzeum krajowe, założone z ini- 
cya tjw y  hr. W ładysława Tyszkiewicza z L ind- 
warowL, S ta tu ty  tej instytocyi, mającej czę­
ści cbaraKter publiczny, a jednak zagwaranto 
wanej przed zakusami grabieżczemi rządu, re­
daguje mecenas Tadeusz Wróblewski. Prezy­
dent miasta, p Wesławski, czyni starania o u- 
dzie'enie przez m agistrat localu m iejsdego na 
zbiory, Orrócz zbiorów bardzo bogatych hr. Ty­
szkiewicza, na muzeum złożą się kolekcye mar- 
szałsa Adama Plotera, Luaw ika Zasztowta, 
W andaliua Szukiewicza, B j I. Rowieckiego, L u­
dwika Uziębły i wielu innych. Oprócz działu 
archeologicznego, historycznego i numizmatycz 
nego, w lńazenm ma być nwzględn-ona sztuka 
i etnograf, i miejscowa. Muzeum będzie miało 
charakter polski, ale rzeczy miejscowe, białoru­
skie, litewskie i żydowskie, znajdą w niem bar 
Izo szerokie uwzględnienie.

Sprawa „Oświaty", towarzystwa na wzór 
Macierzy", wciąż jeszcze nie je„t załatwiona. 

Dopiero w tych dniach mają być przedstawione 
władzy do zarejestrow ania sta tu ty  „Oświaty", 
wzorowane na analogicznych, a zatwierdzonych 
już przez wtadze. siatntŁch polskich instytncyj 
oświatowych w Kijowie, Odessie i Warszawie 
Z chwilą zarejestrow ania „Oświaty" wileńskiej. 
rozpcczLie ona działadniść legalny, gdyż jako 
stowarzyszenie tajne „Oświata ‘ istnieje właści 
wie od lut 15 niemal. Obecnie, kiedy zniesiono 
kary za tajne nauczanie, nic nie będzie stało

jnż na przeszkodzie pracy w tej dziedzinie, tak  
zaniedbanej. Zachodzi jedynie obawa, aby na­
rodowa demoKracya nie zechciała zmonopolizo­
wać w swoich rękach tej pra"y, wymagającej 
skąpienia wszystkich sił chętnych, bez różnicy 
poglądów partyjnych.

Nareszcie i MinsK idzie za przykładem W  1- 
a zdobywając się na własny dziennik polski. 

Świeżo otrzymano pozwolenie gubernatora na 
„Gazetę Mińską", Którą ma podpisywać jaso  
redaktor wydawca p. L. Bielski. Nowe pismo 
m& być organem ziemiaństwa mińskiego, które 
przyzwyczaiło się nrzodować w akcyi politycz- 
no-społocznej caiej szlachcie litewskiej i biało­
ruskiej, nie miało jednak gdzie przemawiać do 
szerszego ogółu, ponieważ „K aryer Litewski" 
z natury rzeczy uwzględnia przedewszystkiem 
interesy trzech zachodnio-litewskich gubernij 
„Gazeta Mińska" ma być pismem bardziej kon- 
serwatywnem od „Kuryera Litewskiego".

Na całej Litwie, a zwłaszcza w Mińszczy- 
źnie odbywają się obecnie zjazdy powiatowe 
ziemiaństwa polskiego, mające na celu przygo­
towanie grnntn do zbliżających się wyborów do 
Dumy. Wszędzie redagują się szkice prog-amu, 
który ma obowiązywać ogOł ziemiaństwa pci- 
skiegu na Litwie, jako wspólna platforma wy­
borcza Ze wszystkich tych szkiców wyróżnia 
się pvogram Koła ziemian nowogrodzkich, idą­
cy najdalej w kierunku demokratycznym. Cen­
tralnym  punktem wszystkich obrad ziemian li­
tewskich jest sprawa agrarna, a raczej hwe- 
siya, w jani sposób da się nniKnąc skutków 
radykalnego rozwiązania kwestyi agrarnej, pro­
ponowanego przez kadetów.

Do pism, wydawanych w W ilnie w; 4 językach 
(polski, rosyjski, litewski i żargon), przybyło 
niedawno pisemko białoruskie „Nasza Dula". 
Jestto  właściwie pierwsze pismo białoruskie 
(jeśli pominiemy wierszowaną „Hutorkę" Kon­
stantego Kalinowskiego, wydawaną w Białym­
stoku podczas powstania 1863 rokn) „Nasza 
Dola" miała wychodzić w dwóch wyćan.ach — 
czcionkami polskiemi (dla Białornsmow-katoli- 
ków) i rosyjskiemi (dla pr&woslaw Dych). Nu­
mer pierwszy wyszedł drukowany w ten spo­
sób Pisemko białoruskie miało być przeznaczo­
ne dla ludności wiejskiej i prowadzone w da­
chu radyktlnym , zbliżonym do kierunku „Bia­
łoruskiej socyalistycznej Hromady" Niestety, 
pierwszemu pisemku białoruskiemu nie było są 
dzonam cieszyć się długiem życiem Nazajutrz 
po wyjścia w lokalu rećakcyi odbyła się rewi­
zja , podczas której skonfiskowano 2000 egzem­
plarzy pisma. D woźnego redakcji, w jego mie­
szkania prywatnem, zabrano także parę tysięcy 
egzemplarzy Redaktor odpowiedzialny „ŃaDzej 
Doli" p. Tukiczkiew, znikł wobec groźby -are­
sztowania. W parę dni potem redakcji; skaza­
no na 200 rubli kary za notatkę o dochodach 
cara, przedrukowaną z litewskiego pisma „Nan- 
joi Gadyne". Wobec tych niespodzianek, a zwła­
szcza wobec asunięcia s tę redaktora „Nasza 
Dola" przestała wychodzić.
' S tały tea tr polaki w Wilnie — trupa p. Mło* 
dziejowskiej, reżyeerya p Popławskiego — roz­
pocznie przedstawienia dnia 4 (17) psździerni- 
ka. Sezon trwać beazie dc maja. Pierwsze 
przedstanienie otworzy prolog, specjaln ie dm 
Wilna, napisany przez Jerzego Żuławskiego. 
Tymczasem Ławi tu  jeszcze trupa p Koake- 
Zawadzkiego, k tó ia  uaje ostatnie przenstawie- 
nie w sobotę 29 b m. W ten sposób słowo 
polskie brzmi u nas ze bceny Dez przerwy i 
ludność przyzwyczaiła się jnż znowu do teatru  
poiskiego. Tak jest w Wilnie, tak  jest i  w M.ń- 
skn, gdzie bawiła w ostatnich czasach trupa p. 
Młoaziejowskiej. W  sezonie najbliżsrym i pro- 
wieya Litw y będzie m .ała dość często te a tr  
polski. Oto bowiem p. Janina Rembowska, ar-

W nierównej walce.
P O W I E Ś Ć .

Napisał 
M i m. a r».

2ij (Ciąg daliiy).

W tłorczyckim ?akipi»ł goiew. Wyskoczył 
dróżkę, krzyknął ca  rabujące żołdactwo, ale 
żadnego skutku.

Dragoni zobaczywszy „sztackaao" przyjęli go 
Miechem i pogróżkami.

— Czaho tibie ?!.. knkoj ty  ta'roj ?... Pszołl... 
. Grab, aiedz&cy na najwyższej jabłoni, ośrme- 
**ł nieco stropionych na dole towarzyszy.

Czeho wy bratcy?!... Nam komandu pa- 
*woliłi Goni jeho w szejn rebiata, w szejn je- 
®° hon iL  W ańka daj jemu patenom!...

" rn k a , pnzaty, kurnosy cham, podnosił już 
*i«lką giczanę drzewa.

r ;  Prawaliwaj, nn... u!..,
. Nie było ra d j, musiał się wyuosić; wybiegł 
jttrtką prowadzącą z ogrodu na niewielki za- 
. r wiony placyk, otoczony murem wokoło ko- 
’ i stanął przed jeszcze potworniejszą 

^ d a e k ie j  swywoli,
^ N i placyku znajdowały się groby okolicznych 

Dl •'afiktorów parafii, kamienna płyta naa mn- 
^ a n e m  sklepieniem rodzin C zerskhh, nie- 
ka* P°ma'czek pamięci dawnego nieboszczy- 
gr r ^ ł )l)08zcza, a w murzo naokoło nisze z fi- 
c^etka Pańskiej, otoczone żelaznemi szta-

11 wakowali dragoni.
J 8ztschetcL poprzywiązywali konie, za szta­

chetki napchali siana, na płycie grobowca roz 
palili ogień, w pooiele piekli zniesione w czsp 
kacb z pola kartofle, ale w datu j b» in nie 
interesowało ich to wszystko wcale. Ns placyk 
niebacznie zabłąkała się dziewczyna ze wsi 
z wiannszkiom dla uKrzyżowauogo i w jednej 
chwili obsaczyli ją  ze wszystkicn stron

Uciekała im z krzykiem i piskiem, broniąc 
się rozDncziiwie i ponieważ krnchta kościelna  
była otwarł*, skryła S'ę przed nimi do kruchty.

Wpadli m  nią w czapkach z dzikim śmie­
chem tryumfu, zdybali ją  w kącie i ciągnęli na 
zewnątrz za włosy

Gorczycki, drżąc na calem ciele, rzucił się 
pędi m na drogę. Lekcy a, jaką  otrzymał w o- 
grodzie proboszcza, aż nadto upewniała go o 
własnej bezsilności; miał ty lko jedną Myśl: zwo­
łać chłopów na pomoc, a w najgorszym razie 
biedź co sił do dwom. Nie zdołał jednak nbiedz 
kilkunastu kroków, gdy nie daleko przed sobą 
dojrzał idącego powoli ron  Becka.

Z n eopisaną radością spotykał teraz tego nie- 
miaszka.

— Panie poruczniku, na miłość boskąL. — 
przypadł do niego bez tchu — szczęście, że 
pana spotykam... Tam właśnie przy kościele, a 
i w ogrodzie księdza dzieją się rzeczy... A 'e 
to poprostu rozbój, pan.e porucznika, to popro- 
s tu ..

Voa Beck zmierzył go zdziwioaem spojrze­
niem.

— O co panu idzie właiciwie?
— Panie, tam pańscy Indzie, rozumie pan, 

poprostn kradną, gwałcą 1... Niech pan nie traci 
czasu!...

Oficer uśmiechnął się ironicznie i przyspie­
szył kroku.

— Niech się pan n.e trwoży, zaraz przywró­
cimy porządek...

Po kauiieunych schodkach na wyniosły pla­
cyk trzed  kościółkiem wbiegł właśni *, gdy Dzie­
wczyna wyślizgnęła się szczęśl wie swoim prze 
śladowcom i przez niski w jednem minjscn mnr 
zdołała im ujść w pole. Zamierzał ją  ścigać 
dalej, ale toł Beck hnfcnął w porę-

— S to j!..
Rozejrzał się po placyku, spostrzegł konie, 

DoprzywiązTwane prawie że dc f.gur świętych, 
siano w niszach, dogasający ogień na grobo­
wcu i kazał to wszystko natychm iast uprzą­
tnąć.

— Łoszadiej wywiosti i i a  dierewaia won!.., 
4. ty  n mienia smotry!...

Pogroził jednemu z żołn:*rzy pięścią
Kradzież owoców w ogrodzie rozgniewała go 

znacznie wiecej; wpadł ca żołnierzy, j&k bu­
rza.

— A wy sobacze synyl... Stierwa, drj*ń!.. 
Slezajl... W szjrengul... SLawnhjsial...

Soidaci, wystraszani niespodzianem zjawie­
niem S’*) oficera, zaskakiwali z drzew i pospie- 
izn.d stawali w szeregu, wyciągając się, jak 
struny.

Popatrzał na nich chwilę, potem odstąpił 
krok w tył.

— J a  wam dam krast’1
Spojrzał na pierwszego z brzegu su* owo.
— B uruin!— zawołał. — Jabłuki jest?!
—  Toczno taa, \ asze błagorodje —  odparł 

zapytany aonioślw.
— Padawaj!
I gdy żołnierz, podszedłszy, począł wypró­

żniać napebane kradzione-ni rene?Ami kieszenie, 
brał od niego jabłko po jabiku i chował do 
m nnduri.

— Tak, tak, jeszczo, jeszczo...
Odebrawszj osr&tnie, odsądził się nieco, za­

mierzył i szyDko wyrżnął draba w gębę parę

razy z piawej i z lewej strony tęgą, żylastą
pii-śc a.

Żołnierzowi krew puściła się z nosa, ale ani 
pisnął, ani głowy nie przekrzywił, nie śmiał na­
wet obetrzeć zakrwawionych ust, tylko oczami 
pa rzał prosto w tw arz swojego zwierzchnika, 
ręce trzym ając wzdłuż bioder, sztywny, wypro­
stowany, bierny, jak słup.

—  Ż* czto hin?
—  Za jrbłoki, wasze błagorodje.
— Bud;esz poronit’?
— Toczno tak, wasze błagerodje.
— Paszoł won k’czortul
Odsapnął nieco i zaraz zabrał sie do nastę­

pnego szeregowca.
— J a  wa» nanczn krast/L .
Znownż odbierał jabłka, znownż bił i zno- 

wuż posyłał do czarta i tak  do ostatniego z wi­
nowajców, aż wreszcie kieszeni mu nie w ystar­
czyło i w czapkę zbierał już przy końcu so­
czyste i aromatyczne srrnszki

Szarzało na dobre, kiedy z&łatwił się w re­
szcie w ten sposób ze swoimi podwładnymi i 
zmęczony zwrócił się do Gorczyckiego.

—  Widzi pan, tak  trzeba oto z tem Dydłem 
iH&czej ani msz. Mów im, przekładaj, ucz, że 
kraść to crrzech, to przestępstwo, nic nie poj­
mą. Ich trzeba tylko za Każdem słowem w mor­
dę, w mordę i jeszcze raz w mordę!.,. Uf!... 
Zmacbałem się porządnie.

Spojrzał na trzymane w czance gmszki, wy 
brał sobie najw ięaszą z nich . najspokojniej 
w świecie zabrał się do jej spożywania.

— No, teraz możemy chyba iść?.
Gorczycki patrzał na n ag o  zdziwiony
— Owszem, teraz, rzeczywiście...
Nie wiedział, czy ma dziękować poruczniko­

wi za ocalenie reszty księżego dobytku od zu­
pełnej zagłady, czy przemilczeć wogóle i zapo­

mnieć o tem, co się stało, szedł tylko obok 
i mięszal się coraz bardziej, bo gdy weszli e 
ulicę, widział, że ci przed chwilą zbici do krwi 
żołnierze, salutowali von Beckowi z bliska i na­
turalnie nie mogli przeoczyć, jak Jadł z apety­
tem kradzione przez nich i odebrane im o- 
woce.

Ale von Beck zdawał się nie rozumieć swo­
jego postępowania Pochłaniając trzecią grusz 
kę, podsunął nawet GorczycKiemu czapkę

— Spróbuj pan. proszę, doskonałe, parole 
d’honnenr, pyszne!...

Gorczycki odmówił, dziękując pod nosem.
—  Nie lubisz pan gruszek?.,. To może ja ­

błuszko?... Momy przecież renety...
Wydobył jedno z tylnej kieszeni m rndnrn 

i przyjrzał mu się nważn.e.
—  W szak to renety, prawda?...
— Prawda, prawda, renety!
Schował jabłko z powrotem.
— To doskonale także jablea!... J a  wogóle 

pasjam i lu tię  owoce. Pamiętam, jakiem był 
malcem, to me istniał dla mnie żaden parkan, 
zaone sztachety,.. Kradłem, poprostn k/adłem  
gdziem inógł i kiedym mógł!...

Roześmiał s.ę szeioko, swobodnie.
— Ha ha ha!,.. Teraz o co, jak  pomyślę, że 

wypaaa n i od czasn do cz&sn wpajać zasady 
moralności... wpajać pojęcia o endzem H a ba 
ha!... dopr-wdy, gdybym d zś , oto, był skazany 
jak moi żołnierze na przyglądanie się przez 
szpary wiśniom, czereśniom, śliwkom, renglo- 
dom... Nie. doprawdy, pewnobym toż nie wy­
trzymał!..,

Stanisław zmierzył go z beku lekceważąco.
— Powinieneś pan, panie porucznika, dzię­

kować Bogn, że oszczędza ci teraz tego przy­
glądania się przez szparę.

(0. d. n.)



I hr i i d £  Ó W A J* a  F  €» A M A. Wtorek, 9 Października J JUt.

tyatka teatru  kaliskiego, otrzymała pozwolenie 
generał-gubernatora na dan e po sześć przed­
stawień w Wilejce, Lidzie, Oszmianie, Swięcia 
nach, Wołkowysku, Slonimie. Kownie, Wiłko- 
mierzu, Pnniewieża i Szawlach. Przedstawienia 
te odbędą się w ciągu roku bieżącego. Jedno­
cześnie p. Ja n  Czap&ci, sekretarz warszawskie­
go teatru  ludowego, otrzymał pozwolenie na 
dawanie po trzy przedstawienia w każdem z po 
wiatowych miast gnbernii wileńskiej, oraz w sa­
mem Wilnie. Poza rem pozwolono mu urządzać 
wieczory humorystyczne w miastach i m iaste­
czkach gub. wileńskiej.

Najwidoczniej Litwa, pomimo ntyskiwań pp. 
dyrektorów trup  na marne zarobki, nie jest już 
tak  lichem pulem działania jeśli tyle osób rwie 
się jednocześnie do zdobycia tego nowego pol­
skiego „rynku- artystycznego. Prof. Michałow­
ski z panaą Jadw igą Mrozowską, którzy wyje 
chali do Kowna i Mińska, powracają na jeden 
dzień do W ilna i daazą koncert wosalno-dekla- 
macyjny. Za tydzień rozpoczną się koncerty or 
kiestry włościańskiej Namysłowskiego. Będą się 
więc W nmanie rozkoszowali dźwiękami muzyki 
polskiej NieDawem w Wnnie ma być otw arta 
wyższa szkoła muzyczna na wzór konserw, to- 
ryów zagranicznych O pozwolenie na nią s tara  
się p Z. Jaknbowski, artysta-muzyk. L.

Z prasy rosyjskiej.
(Sprawa Lawrawa,—Zebranie osłonkuw lab lądowych.— 

Uchwała azlaohty kariklej, — Oltaaws d~mog)
Żaden sąd rosyjski nie rozpatrywał nigdy 

podobnej sprawy, nad jaką  w dnin 27 wize- 
śnia przyszło zastanawiać się petersbnrskiemn 
sądowi okręgowemu. A. M. Ławrow został po­
ciągnięty do odpowiedzialności za wydrukowa 
uie i rozpowszechnianie „Odezwy do narodu 
rosyjskiego- , w której treść dostrzeżono roz­
budzanie nienawiści między narodowościami i 
wezwanie do czynów gwałtownych przeciw ży­
dom. „Czy wiecie bracia robotnicy i włościa­
nie takie były pierwsze słowa Odezwy —  kto 
jest głównym winowajcą wszystkich naszych 
nieszczęść? Czy wiecie, że nienawidzący Rosyi 
żydzi całego świata wraz z Ormianami, Niem­
cami i Anglią, założyli związek dla zniszczenia 
Rosy , podzielenia jej na małe państew ka i od­
dania ich wrogom rosyjskiego narodu?- Na 
stępnie Odezwa twierdziła, że cerkwie prawo­
sławne będą przemienione w chlewy, popi zo­
staną rozpędzeni, a chłopi rosyjscy oddani w 
niewolę. O ówczesnym prezydencie gabinetn, 
Wittem, mówiła Odezwa, że „Indzie kochający 
Rosyę stara ją  się n cara, ażeby jak  najprędzej 
oddalił tego głównego wroga, głównego pomo- 
cn ka żydowokiego, z jego żydowską żona. 
W końca Odezwa wzywała do „bicia i tępie­
nia wszystkich sprzedawczyków Chrystusa, łą ­
czących się z żydami, urządzających strajk i" 
i Ł d.

Rzecz, jak  dotąd, twyczajna — takich odezw 
i b m z u r  setkami wydaje czarna sotnia. Ale 
n ezwyczajnem jr s t  to, że proknratorya za taLą 
prawomyślną odezwę pociąga do odpowiedzial­
ności, a po drogie, że obwiniony Ławrow jest 
r z e c z y w i s t y m  r a d c ą  s t a n n ,  wyzszym 
urzędnikiem m inisterstw a spraw  wewnętrznych, 
że olezwę wydał za m inisterstw a W ittego, że 
d r u k o w a ł  j ą  w r z ą d o w e j  d r n k a r n i  
o b e r p o l i c m a j s t r a ,  i że otrzymał na drak 
zezwolenie cenzary. Sprawa od dołu do góry w ystą­
piła w charakterze nrzędowym: nrzędnik mini- 
steryalny został oddany sądowi przez m inistra 
za przestępstwo, spełnione w drukarni policyj­
nej za pozwoleniem rządowego cenzora I  sąd 
zebrał się t j lk o  „koronny" z odsunięciem wol­
nego żywiołu w osobacn sędziów przysięgłych.

Nic dziwnego, że sędziowie przez 3 godziny 
myślel i, jaki wydać wy ro t. Obrońcy powoły­
wali sie na cenzurę i mówili, te  oskarżony nie 
miał krwiożerczych zamiarów, a tylko był por­
wany prądem chwili, w alką stronnictw, ogól­
nym wybnchem namiętności politycznych Sąd 
nznał te łagodzące okoliczności i skazał Ła- 
wrowa tylko na 100 rubli kary. I  w tem leży 
ironia wyroku, bo z tego punktu widzenia, po­
winien sąd bardzo lekkit kary wymierzać na 
wszelkie przestępstwa prasowe, ponieważ wszy­
stkie one są następstwem prądu chwili, walki 
stronnictw  i wybuchu namiętności. A przecież 
nie 100 rnbiowe kary  spotykają całą rosyjską 
prasę postępową.

Również w mowie prokuratora był ustęp, bę­
dący wyrokiem na w jrok i prasowe; prokurator 
podtrzymywał wprawdzie oskażenie, ale rów­
nież wspomniał o „namiętnościach politycznych" 
i zauważył, iż „m r można oskarżać obwinione­
go, 2e chc'ał wysadzić skład prochn, lecz trze­
ba go oskarżyć o to, że około tego składa cho­
dził z zapałkam i". A czyż którykolwiek z po­
stępowych dziennikarzy rosyjskich „wysadzał 
skład prochn", czyż nie można do każdego za­
stosować tego porównania o chodzeniu z zapał­
kam i? A przecież za te  „zapałki" skazuje się 
d z ien n ik a rz  na całe la ta  więzienia i na wy­
syłkę na Sybir Jeden  tylko p. Ławrow wykpił 
się 100 rublami.

Wm> cenzora sąd nie rozpatrywał, uważając 
ją  za sprawę domową. Ale w odezwie Ławro- 
wa znajduje się kilkanaście, bardzo ostrych, 
ordynarnych, a nawet oszczerczych wycieczek 
przeciw Wittemn, ówczesnbmn premierowi. Ani 
ak t oskarżenia, ani nrząd prokuratorski tą  
stroną broszury się me zainteresował. (Jzy tak  
byłoby, gdyby nrzędni* ministeryum w podob­
ny Bposób wystąp.ł przeciw Stołypinowi? Wo- 
góle i akt oskarżenia i mowa proknratora i 
wyrok i jego motywa jasno dowodzą, że dzi­
siejszy rząd i władze sądowe mają dwie 
miary

—  Starszy prezes petersburskiej Izby sądo­
wej zwołał na 30 września pierwsze ogólne ze­
brania departam entów Izby. J b k widzimy z po­
rządna dziennego, zebrania takie m ają na celn 
omówienie rozmaitych spraw  społecznych, praw­
nych i tyczących się sądownictwa, dla wytwo­
rzenia pewnej opinii. W  szeregu przeznaczo­
nych do omówienia przedmiotów, spotykamy 
kilka bardzo interesujących. T ak np. zebranie 
będzie się zastanawiało nad spraw ą zamknięcia 
Dumy i nad terminem jej zwołania. Dalej p rzyj­
dzie pod obrady (na żądanie rządzącego sena­
tu ) kwestya, w j a k i m  j ę z y k u ,  r o s y j s k i m  
c z y  p o l s k i m  p o w i n n a  b y ć  o d b i e r a n a  
p r z y s i ę g a  o d  s ę d z i ó w  p r z y s i ę g ł y c h  
i ś w i a d k ó w  r z y m s k o  - 1  a t o l i c k i e g o  
w y z n a n i a  w p ó ł n o c n o  z a c h o d n i m  k r a ­
j u  (na Litwie) i w g n b e r n i i  w i t e b s k i e j .  
Niemniej ciekawą zapewne będzie Jytikusya nad

spraw ą powrotnego przejścia na wiarę Mojże 
Bzowa adwokatów przysięgłych: Sandberga i 
Lowenberga.

—  Ja k  wiaaomo z telegramów, szlachta kor- 
ska wykreśliła ze swej listy czterech b. posłów 
do Dumy, a między nimi ks. Dołgorukowa, za 
podpisanie odezwy wyborskiej. Ten reakcyjny 
bandytyzm mógłby być tylko śmiesznym, gdyby 
nie prowadził za sobą ograniczenia praw oby' 
watelskich. Pozbawić praw  szlachectwa zebra­
nie szlacheckie nie może. ponieważ do tego 
tylko sąd ma prawo, ale wolno temn zebrania 
wykluczyć szlachcica ze swoich posiedzeń, to 
jest pozDawić go prawa ndziałn w wyborach 
szlacheckich i w innej działalności tych zebrań. 
Takie postanowienie może być zaskarżone do 
senatu jedynie ze względów formalnych, jeżeli­
by nie zachowano przepisów, tyczących się gło 
sowania i podpisania uchwał. Powoaem do wy­
kluczenia może być tylko c z y n  n i e g o d n y  
s z l a c h c i c a ,  cboćby naw et m e był przez sąd 
rozpatrywany „Rosyjskie społeczeństwo —  pi­
szą „Ruskije Wiedomosti" —  mogłoby oboję­
tnie zachować się wobec uchwały szlacLty km - 
skiej, npatrnjącej czyn niegodny w podpisaniu 
odezwy wyborskiej, gdyby nie to, że wyklucze­
nie z zebrań szlacheckich w dalszem następ­
stwie pozbawia wykluczonych takich praw, jak 
u d z i a ł  w w y b o r a c h  d o  D u m y .  Prócz 
tego nie mogą oni być odpowiedzialnymi reda­
ktorami wydawnictw peryodycznych. Jednem 
słowem takie wykluczenie równa się p o z b a ­
w i e n i a  w s z y s t k i c h  p r a w  p o l i t y c z ­
n y c h . "  „Strana" domaga się z tego powodu
zmiany ustawy o wyborach, bo „trndno dopu­
ścić, aby najważniejsze prawo polityczne było 
zawisłe od samowoli małej grnpy, działającej 
bez kontroli i skłonnej do Wąsko partyjnych 
namiętności W uchwale knrskiej szlacbty znaj­
duje su. takie pomięszanie pojęć, taka  nieumie­
jętność, czy niechęć do odróżnienia czynów go­
dnych od niegodnych, że staje się wprost nie- 
bezpiecznem dalsze istnienie pozbawionej wszel­
kiego sensn szlacheckiej prerogatywy"...

— Charakterystyczną scenę opowiada szero­
ko w interesujących dyalogach korespondent 
„Pintigora". Pndłjem y jej szkielet. Rzecz dzieje 
się na stacyi węzłowej. Pierwszy dyalog pro­
wadzą dwaj pijani oberwańcy. Jeden  żąda od 
drngiego, aby mu dal fi kopiejek, grożąc w ra ­
zie odmowy dennncyacyą. W dyalogn drugim 
ów grożący wykonuje swą groźbę, wskazując 
żandarmowi swego kolegę, że rozdaje prokla- 
macyen robi „bonby" i jest „sicilist"; żandarm 
jednak odpędza dennncyatora i częstuje go wy­
razem: padlecl Trzeci dyalog między korespon­
dentem a stróżem stacyjnym, który objaśnia 
postępowanie żandarma. „Dziś — mówi stróż — 
wszyscy tylko dennncynją. Jeżeli sąsiad pogn;e- 
wa się z sąsiadem, w tej chwili ichśe do żan­
darma z donosem, mówi o bombach, proklama- 
cyach. Z początku zaraz aresztowano podejrza­
nych. niejednego nawet wysłano, ale dziś ostro­
żnie już przyjmuje się donosy. Oto np. i na 
naszego żandarma doniosła żona w taśride la  bn- 
fetn, ze ma stosnnki z rewolncyonistami. Przy
jechało „naczalstwo", było śledztwo i pokazało
się, że to była złość babska, następstwo niepo­
rozumień donosicielki z żoną żandarma. Więc 
cóż dziwnego, że dziś K iiył Piotrowicz nie 
wszystkiemu wierzy i naw et złości się na do- 
ncszczyków. A przedtem c h -y ta ł  za kark. Ta­
ki to, panie, jn t  teraz „klimat" na donosy".— 
Korespondent zaręcza, że ten „klimat" wszę­
dzie istnieje, że poprostn pannje epidemia de- 
nuucyacj i.

Mi HMnucb w Królestwie.
Pinią b i b  i  W arszawy.
T ik  i w b b i  „ w ilk i partyzancka", ob jiw lijąe i się 

ostatnleml e itsy , iic iego in le  w Królestwie, w roi- 
bljiniu skkpów Monopolowych, k u  kolejowych, sa- 
bijania policjantów 1 iiyldwaohów, nnjcaęśelej jest 
uważaną aa aysten walki, prayjęty powsaecbnle 
praea partye aooyallitycine pod earatoB Tymeza 
iom bliżize iiinajom ienle się i  iitaiejąceM l tam 
kierunkami sooyallatyeineml wykasuje, że wlękisość 
tamtejszych zocyallstów uważa taką walką aa m ó ­
dl Iwą. Pierwasa oświadczyła b1q przeciwko tego ro- 
daaju walce partyzanckiej „soeyaldemokracya Kró­
lestwa Polskiego I Litwy", określając ją, jako spo­
sób walki, właściwy partyom drobno mlesicaansno- 
anarehistyosnym. W  saeregu artykułów sjcyaldomo- 
kracyn Królestwa Polskiego 1 Litwy dowodziła, że 
walka partyzancka aotcaje w spraeoinoścl a główną 
zasadę 'ocyaidemokracyl, wedlag której a«nlana ist 
nlejącego ustroju politycioego może być daletem je­
dynie saeroklch mts ludowych, nie saś garstki „bo­
jowców", że walka taka demorallsoje masy, arsża 
wojsko do ruchu rewolucyjnego i paraliżuje pray- 
gotowanie powstania abrojaegu, które jest nleabę- 
dne dla usunięcia absolutyimu w Bosyi.

Obecnie w tani san  spoića określił swój stosu­
nek do walki partyaanoklej „Bund" (ogólno-żydow- 
akl Zwląiek robotnloay w Polsce, aa Litwie i w 
Rcsyl). Na VII jego ajeźdile. który się niedawno 
odD ył, prsyjęto ncnwałi następującą:

„Zważywaiy, że tak awana walka partyiancka 
nie jest w stanie adeiorganlaować mecbanłamu rzą­
dowego, że ta waika, przyjęta praea partyę soeyal- 
demokratyesną, jako określony system, odciąga ży­
wioły rewolucyjne od masrwej traiki proletaryatu, 
gdyż wvmaga nadzwyczajnego nipląola sił, że wpro- 
wadia żywioły rewoluoyjne na drogę awantur po- 
litycznych 1 nadzwyczaj utrudnia działalność maso­
wą, wikntek towarayssąoyob jej zwykle -stryoh re- 
nre.f] rsądowyeb, że następstwa tej walki party- 
sanckiej spadają na barki saeroklch m a. ladnrś‘1 
i wywołają t  łeb strony wrogie usposobienie dla 
rewolucyonlstów. że towarsysaąee tej formie walki, 
napady na żołnleray, nastrajają armię wrogo dla 
rnobu re rotacyjnego i w taki sposób paraliżują 
■seroką dalałalność rewolucyjną wśród wojska, —  
VII sjaad „Bundu" wypowiada się prieelw włącze­
niu „wzlkl partyzanckiej" do taktyki „sooyalde- 
m ikratycanej partyl".

Jak donosaą pisma rosyjskie, ce-trainy komitet 
socyaldemokijttycinej robotnlcsej partyl rosyjskiej 
sająl tanie samo stanowisko względom „walki par 
tyianeklej", jak 1 dwie partye powyżiae. W  tym 
samym duchu oświadeiyll się teoretycy tak zwanej 
frakcyl „więkstośoi" soeyaldemokratyesnej robotni­
czej partyl rosyjskiej w organie tej frakcyl „Wie- 
stnlk Żliiii". Część zaś organlsaoyj socyalde.,osra- 
tyosnyoh Peterznurga 1 Moskwy, należących do frak- 
eyl „więkssośol" w nr. 1 nowowydanegu pisma 
„Proletaryat" ostro potępiają Konfiskaty kas i aa 
bljanlr żołnierzy, uznając jednak za onjaw dodatni 
wimośenie się, po rospędienia Dumy, nnmaohów na

priedstawlclell riądu 1 ruchu czarnosecinnego, oraz 
zalecając konfiskaty broni 1 materyalów wojennych.

Wynikałoby i  tego, że większość sooyallstów pod 
caratem odrsuca walkę partyaancką w takiej for­
mie, w jakiej ona najesęściej objawia się w Króle 
stwib Polskiem. S. M.

Zjazd delegatów Towarzystw 
sokolich.

(Sprawozdani własne „Nowej Reformy*).
Lwów, 30 wraeśnla.

Priez caty dzień ocayły się w aali „Sokoła Ma- 
cleray" obrady X I \ . awyesajnego zjazdu delegatów  
polskich gimnastycznych Towarzystw zokollch. W  o- 
I radach wstęło udział 126 delegatów, repreaentoją- 
oych 82 gniazd. Prezes Ziriązku dr. F i s z e r  po­
witał delegatów i wyraził radość, że coraz więcej 
druhów blerse udalał w obradach. Zaznacsywsiy, 
że sprawozdanie Związku jest tylko szkicem prao, 
■twierdził, że czynności Zwląckj ciągle się wzma­
gają. Zwlązok pracował izoterze i zrobił winie 
z myślą o rozwoju całego sokolstwa. Zwląsek Istnieje 
lat 15, wrsoraj um knął pierwszy okres starego 
statutu, który dalś ustępuje nowym postanowieniom 
Jest teraz piwna denentrallzacys, mianowicie okręgi 
wybierają */i  całonkdw wydalała Związku, a sjaad 
tylko jednę czwartą część. W  ciągu 15-letnlej pra 
cy starał się Związek przedewszystklem nadać so­
kolstwa charakter swojski, polski. W  występach na 
zewnątrs odbijamy od innych organiiaoyj sokolich, 
a pracz reformę gimnastyki, która wkrótce aosianie 
przeprowadzoną, wyswobodzimy się a form obcych. 
Rozrost nasz j - i t  wcale zadowalający. Do 154  
gnlaid, wyszczególnionych w sprawozdaniu, pray- 
oyło onegdaj 6 nowych gniazd. W  ostatnim rotu 
dożyliśmy tej wielkiej radości, że gdy w zaborze 
mosklewiklm zawitał promyczek swobody, Idea na- 
sia  łyskała bardio wielu i bardzo szczerych wy 
saaweów 1 dslś już liczy sab5r gniazd kllkjnzśeie. 
(Huczne oklaski, druhowie pcw„tają z miejsc). Wpraw­
dzie blnrokracya moskiewska, a powonu stanu wo­
jennego, aatnmownła normalne życie tych gniazd, 
jednakże wolno » m  mleć nadzieję, że gdy znikną 
zapory, druhowie nasi najmłodsi, a tak od dawna 
upragnieni, z a n io są  caynem, że granice nie roi 
dslelą i nie rosblją tego, co dsieje nasse słącsyły 
w silny, swarty organizm narodowy. (Długotrwałe 
oklaski) Dalej wspomniał dr F.sser o udziale So 
kolstwa polskiego w alocle sagrztbiklm i podkreślił, 
że sywipatyę, którą Sokolstwo nasse tam zdobyło, 
zawdzięczać należy nissym  właściwościom i należy­
temu Dojmowania słażby narodowej. Pobyt nasz 
w Zsgrseolu tak dla Sokolstwa chorwackiego, jak 
dla SokoLtwa polskiego będzie mlłrm wspomnieniem 
ścisłych węzłów, sadzlerżgnlętych zc Sokołem cbor 
wncklm.

WT dalszym ciągu wysłano na wniosek ekreta 
ras druta W i t  w l e k l i  g<? telegram ia  Związku 
sokolego w Królestwie Polakiem, wyrażająoy po 
zdrowienie i zachętę do dalszej pracy, a na wnio­
sek druha R o w i ń _ k i e go taklsjgamej treści tele 
gram do Sokolstwa wielkopolskiego.

Dr ( ł a b r y i n  w s k l s  Bóbrkl ig łosii wniosek, 
aby Zwląsek działalność swą skierował do warstw 
włościańskich i niższych mlesscsanskich. Druh R o  
w l ń s k l  s p r s e o i w l ł  s i ę  t e m n ,  twlerdsąo. że 
sarząd w tym klernnkn dcliła  1 praouje. Druh Mz- 
n a c a y  u s k  1 gorąco apelował, aby aebrani delegaci 
postroowlli w i ł ? ; *  s^.kresie Draoowbć wydatniej 
w myśl wnloskn druha G a b r y  s z e w s k i e g o .

Druh M a ł a o z y ń s k i  prsedłożył sprawozdanie 
komisy! rewizyjnej z wnioskiem udzielenia wydaia- 
łowi rbsolatoryam. Wniosek ten prsyjęto 1 wyra­
żono ponadto wydaiałowl podslękowanle za wydat­
ną pracę.

Nastąpił podział ua komlsye, którym wydala'ono 
sprawosdanle i ssereg wniosków do załatwienia.

Na popołudnlowem posledieniu zdała sprawę se 
swoich obrad najpierw komlsya administracyjna —  
Referbnt saproponował, aby uad wnioskiem guiasda 
gorlickiego praejść do porządku dziennego. Wnio­
sek ten żądał reasumcyl uchwały poprsedalego Zja­
zdu, którą występowanie członków Towarzystw so­
kolich w artykułach dalei ilkarsklch przeciw posta­
nowieniom w ł a d a  sokolich umauo za naruszenie 
karności sokolej. —  Gnlssdo gorlickie pudaosl, że 
ucbwaała ta w form ie, w jakiej zapadła, krępuje 
swobodę krajowego dziennikarstwa w omawiania 
żywotnych spraw dokolstwa polskiego. W  dyskusji 
dolegat gorlicki druh L a s k o w s k i  popierał gorą­
co wniosek swojego gniazda. Prez; dyum wyjaśniło 
na to że uohwała ta nie krępuje swobody dzien­
nikarstwa, nie odnosi alę bowiem do artykułów re­
dakcyjnych, ale do artykułów poaaredakeyjnych. 
podplsanyoh prsez całonków „Sokoła".

Następnie praedstawił referent sprawę reformy 
s t r o j u  s o k o l e g o  z wnioskiem, polecającym 
wydiiałowi przy a{ lesaenle reformy 1 zdania sprawy 
następnemu Zjazdowi. —  Na wniosek druha T u r ­
s k i e g o  uchwalono reformę tę praoprowsdalć 
w porosumlemlu s Zwląskam! w Królestwie 1 w Po 
anańakiem.

W sprawie r e f o r m y  g i m n a s t y k i  uchwalo­
no praeprowadslć ją jak najrychlej, —  Na wniosek 
nacaelnlka A nt, Durskiego uchwalono weawad wy­
dalał Zwląsku, aby odniósł się do Rady sskolnej 
krajowej a memoryałem w sprawie laprowadsents 
gimnastyki, jako przedmiotu obowiązkowego w szko­
łach żeńsk<ch.

Na wniosek tej komisyl prsyjęto też sprawozda­
nie Zwląsku do wiadomości. Wysokość wkładek 
■wiązkowych na r. I9U7 oanaraono na 1 k o . , a 
wstępne na 10 koron

Fnrnsaoao w komisy! sprawę zaległych wkładek, 
które wynoasą jnż 1 1 0 0 0  koron 1 wezwano wy­
dalał, ażeDy z rsłą energią domagał alę od gniazd 
wypełniania cbowląsków.

Dr K o r y t k o  imieniem komisyl regulaminowej 
wniÓBł, aby aeiwoiić na dalsie saallenle fundusau 
im. św. Krówcayńsklego (na zapomogi dla naueay- 
olell) i  funduiiu obrotowego Związku przez wsta­
wienie na r. 1906 kwoty 10 koron. Wniosek u- 
ohwalono. Dalej uchwalono przekazać wyoalałowł 
oznacaenle miejsca następnego zjazdu w miarę mo­
żności tam, gdaio z e  względn na potraebę roiwojn 
lab oohrony idei sokolej uzna za wskazane. Komi 
syn awróciła uwagę nn to, ż e  w sessłjrooanej n- 
ehwnle aaleooao wydziałowi awolanle ajazdn do 
Krakowa. Komlsya nie caynl wydalalowi aarintu 
s tego, te  zdołano zjaad obecny do Lwowa i uinaje 
motywa, któremi powodował się wydział, prtyoho- 
dal jednak i  wnioskiem, aby wezwać wydalał, by 
na prayasłość, gdy nie będaie mógł zastosować sL 
do nohwał ijaadn, uozynlł wamlankę w sprawozda 
nln. Prsyjęto następnie i  małeml imlmnami reguła 
min obrad ajaidu.

Imieniem sekeyi organiaaoyjnej druhowie R o- 
m n o T i k l  1 K r o b i o k l  priedłożyli nowy re­
gulamin dla okręgów, m stoiowany do wchodiąeego

obecnie w życie statutu. Regulamin ten  prsyjęto 
również a małeml im lanam l. Na końcu uchwalono 
wniosek wydilału w sprawie oigaulsacy! wsayst- 
kich polskich tow ąraystw  Bokolloh, mianowicie ” 
myśl tego wnloskn wydalał Zwląskn ma dążyć do 
ntworsenia w jak najkrócssym ciasle ku«lsv) re- 
presentantów wsaysi,klch polskich Zwląaków soko­
lich, celem wiajemnego porotum iewania się w apra 
wach wspólnych.

Wybory dały następujący rbiultat:
N a  l a t  t r a y  wy srani zostali do. wydalało Związ­

ku: P r e z e s  dr Fiszer Ksawery. W y d a l a ł :  Dur­
ski Autoul, dr Korytko Stanisław, Osiadaos Wiktor, 
Romanowski Ignacy, Wallek Alojay, W itwlcki Ta- 
densz. Z a s t ę p c y :  Biega Stanisław, Cenar Edm., 
Slgmnnd Włodslmlerz.

K o m l s y a  r e w l a y j n a :  Biechońskl Wojciech, 
Epler Karol, dr Mafaczyńskl Aleksander.

S ą d  h o n o r o w y ,  złożony z 12 członków, na 
tray lata, z łona wszystkich Towarzystw swląsko- 
wych: dr Franciszek Wojciechowski (Kraków), Jó­
zef Korowski (Bochnia), dr Mala (Andrychów), Fr. 
ObmińskI (Dąbrowa), Stanlaa Taa usz (Głodów), 
Adam Pytel (Sanok), dr Stanisław Obmlński, Ro­
muald Kwiatkowski, Kaiimlera Bogdanowicz 1 Ka­
ro1 DAbancourt (Lwów), Rrjmand Schmidt (Tarno­
pol) i dr Haezewski Stanisław (Kołomyja).

Oprócz powyższych wydsla owych, wybranyoh na 
ajeidtle, wessli w skład wydalała Związku przed­
stawiciele okręgów, wybrani prsez nie na tray lata 
w stosunku do liczby członków, wykazanyoh w ta­
beli itatystycanej aa rok 1905, a aianuwlole:

O k r ę g u  I: 4  przedstawicieli 1 4  isitępoów; 
wybrani: przedstawiciele dr Józef P ta i (Mszana 
Dolna), dr Stanisław Rowiński, Ssosęsny R ucliik l 1 
Wtadrstaw Turski (Kraków), aastępcy Władysław  
Nlemczynowskl (Kaiwarya gł. 47), dr Kaslmleri 
Stażewski (Jordanów gł. 47), Julian Dębicki (Bo­
chnia gł. 46), Stanisław Ssaynowskl (Kraków gł. 
43).

O k r ę g u  II: 1 priedstawiclel 1 1 zastępca: wy­
brani: prsodatswlclel Tytus Bujnowski (Tarnów), 
zastępca dr Stanisław Flis (Nowy Sąca).

O k r ę g n  III: 2 prieditawiciell 1 2 aastępców; 
wybrani praeztawleiele dr Jóaef Baranowski (Ja­
sio) 1 Karol Mukrayckl (Rzeszów), zastępcy Woj­
ciech Książek (Rsessów gł. 29) i Konstanty La­
skowski (Gorliee gł. 17).

O k r ę g u  V: 5 praedstawidei! i 5 aastępoów; 
wybrani: praedstawlelele Franciszek Barański, dr 
Kazimiera Czarnik, Filibert Czajkowski (Lwów-Ms- 
clerz), Jan Lwurynów (Drohobycz) 1 dr Kaaimlers 
Wyraykowskl (Żółkiew), zastępcy S ta n i s ł a w  Rowa- 
rzyk (Gródek gł. 52), Jóaef Manaczyńskl (Przemy­
ślany gł. 52), dr Kaslmleri Panek (Lwów-Macleri 
gł 52), Władysław Hamerski (Stryj gł. 51) 1 dr 
Kaslmleri Pawlikowski (Rohatyn gł 51).

O k r ę g n  VI: 2 przedstawicieli i 2 zastępców; 
wybrani: przedstawiciele Eugenlaza Kessler (Tar­
nopol) i Stanliiaw Wlsanlewskl (Bieżany), aastęp- 
ey Frandsiek Szczepan (Trembowla gł 20) I dr 
Emil Schmidt (Tarnopol gł. 13).

O k r ę g n  VII: 3 prsedstewicieli i 3 saztępców; 
wybrani: przedstawiciele Feliks Blauth (Stanisła­
wów), Leon Kroblckl (Kołomyja) 1 WioJsImlerz 
Śwlątklewlci (Stanisławów), aastępey Bazyli Mo- 
kranskl (Czernlowce g l 30), Kajetan Kosaoi (Ka- 
łm i gł. 28) I Kazlmlora Haezewski Kołomyja gł. 
19)

Bank gaficyjsk? dla handlu i prze- 
w Krakowie.mysłu

W  sobotę odbyło się 39 a rzędu walne zgroma­
dzenie accyonarynszów Banku galicyjskiego dla han­
dlu 1 praemyiłu w Krakowie. Zgromadaeniu prae 
wodnlciył wiceprezes Rady aawtadowcaej, p. Lu­
dwik R a ■  u i t, w obecności notariusza p. Edmun­
da K l e n e n s i e w i c a a ,  ora* komisarza rządowe­
go, sekretarza skarbu, dra W ładyiława P a t k 1 e- 
w 1 c s a. Obecnych było 28 akcyonarynssów repre 
aentujących 4 4 8 0  akeyj, wartości 1 ,700 091  koron, 
aaś liczbę głosów 683

Po wybrania skrutatorów (pp. Żeleńskiego i HI- 
okleriesa), orai sekretarza (p. Woynarowskil, wice- 
dyrentor Banku, p. U n g a r, słożyl aprawosdanle 
x rsynaości zarządu sa rok 1905. Sprawozdanie to 
i .  rzncza, że aaraąd, klernjąo się wsględaml oztro- 
żncśol, ograniczył w ubiegłym roku datałainość swo­
ją d o  n o r m a l n y c h  Interesów bieżących, nn ja­
kie seawalały środki obrotowe. Ze względu na wąt 
pltwą wartość pretensyl do galicyjskiego Banku 
kredytowego w llkwldaeyl, oraz ze względu na u 
nieruchomienie znacznej części kapitału akcyjnego, 
dalałalność Banku jest utrudnioną, dlatego zarząd, 
dążąc do uzdrowienia instytucyl i dla stworaenla 
dla niej podstaw prawldłow-go rozwoju, przez po 
wlękzsenie kapitału akcyjnego, wzzedł w porozu­
mienie z jedoą z pierwszorzędnych, najbogatszych 
iatiytucyj flnanzowycn anitryackicn, a rokowania 
te nie poiostzły bez rezultatu, gdyż osiągnięto po- 
roiomienle oo do zasadalcsych punltów, osego do­
wodem jest przedstawiony zgromadzeniu ssereg 
wniosków, oraz odczytany bilans aa rok obiegły, 
przedstawiający „lę v stanie osynnym 1 biernym 
w kwocie koron 4 1 8 2 .6 8 3  hal. 63. Zestawiony 
w bilansie rachunek strat 1 aysków wykaaoje r nad­
wyżce na korzyść Banku koron 4  693 034, przez 
co o kwotę powoiszą umniejszyła się stiata lat n- 
bległyoh, wynosiąea koron 510.998; równoeieśnle 
zmniejszono koszta adminlatraoyi Bankn o 10 192  
koron

Nad sprawoidaniem powyżsaom 1 bilansem wy­
wiązała się gorąca dysknsya. Pp. W lelow lejsk l 1 
vVasiłowskl w nader energlcanych zarantach nde 
raj U na gospodarkę Banka, żądając wyjaśnień, esy 
1 co zroDlł sariąd w Dleżącym rokn, aby rew indy ­
kować ztraty lat ubiegłych, straty ludai, któriy tru- 
f.II Instytucyl, w końcu oswladciają, że n i e  b ę ­
d ą  g ł o s o w a l i  z a  u d z i e l i  n i e  m z a r z ą d  o 
w l  a b s o i u t o r y n m .

Interpelantom pp. Wfelowlejsklemu i Waaiłow- 
sklemu, fachowe, oyfrowe wyjaśalenle, tyczące alę 
kweityonowanych posycyj sprawozdania 1 bilansu, 
dał wicedyrektor Banku p. Dngar

Następnie radca p J. K wiatkowski, wystą­
pił przeciw oponentom, twierdząc, że niema aaj 
mniejsiej podstawy do odmowy absolotoryum »  
rządowi ia  rok 1905, który jeat prawidłowo I po­
prawnie aamknlęty. Owa auztryacka lnztytueya fi- 
namowa, do której alę iwrócono, zbadała stan Ban­
ku gal. dla handlu i przemysłu 1 orzekła, że stra­
ty da alę powetować, caego dowodem, że już 'eraz 
po wdrożonej isnaoyl kurz akoyl Banku gal. na 
glełdaie wledeńikiej posaedł anacanie w górę.

Dr Wład. P a t k i e w i e a ,  ponieważ na igroma- 
dzenlu odeiwały alg głoay domagające alę '  kro­
czenia władz, oświadcza i  eałym naciskiem, że on, 
jako komlzara raądowy, jest od tego, by praestrse- 
gał statutu, dobra państwa, Instytncyl 1 aktyona- 
rynszów i do niegc należy w iywanle władzy lob

zarządzenie likwldaoyi Binku, gdyby tego u c h o ­
dziła potrzeba. Ale potrzeby takiej niema i proii, 
by na zgromadzenia o tem nie mówiono, tem bsr- 
dsiej, że ursn cy  odnozlć zlę mogą dc dtwnych za­
rządów, z nigdy do obecnego.

Dr C z z r n i k  (ze Lwuwa) prsy pominą nohwały 
poprzednich walnych igromadseń 1 specyalnych ko- 
mliyj, mająoych się u ją ć  sbadani em kto winien 
poniesionych strat. Do nchwał tycL agromadzeń i 
komlsyj, dzlsleiszy szrsąd się szitosowat, dlatego 
krytyki, dotykać go nie może.

Po praemówleniach Jesaca- pp. dra Fr Farzkow- 
skiego i dyr Strayżowzkiego, prayjęto do wiadomo­
ści sprawoadanie zaraądn, orai na wniosek komi­
tetu rewizyjnego, przedłożony przez radcę Augusta 
Porębskiego, udzielono mu abaolutoryum z rachunkóz 
u  rok 1905. Dalej na wniosek zarządu uchwalono 
■ r e d u k o w a ć  p o z o s t a j ą c y  k a p i t a ł  a k c y j­
n y  z sumy 3 ,794 .000  koron do kwoty 348  500  
koron, w ten ■pusób, że z każdej, w obiegu będą­
ce] akcyl nominalnej wartości 400  koron, odsięplo- 
wać należy 75 pro., to jest 300  koron, praea co 
wartość akcyl wynosić pędzie 100 kor. nominalnej 
wartości

Ponieważ jednak tak brrdao umniejszony kapitał 
akcyjny nie jest w ystarcujący na cele lnatytncyl, 
aaraąd, w porozumieniu z instytucyą współdziałającą 
przy reorganlzaoyi 1 usdrowiezlti Banku przedłożył 
walnemu zgromadzenia następujące wnloakl: 1) Upo­
ważnia się aaraąd do podwyżsaenia posoztałego ka­
pitało akoyjnego w kwoole 948 .500  koron do znmy 
4 .000  000  praea śoiągn eole w obiegu będących od- 
stemplowanych 9 485  aituk akcyj i wydanie 10 000  
■■tuk nowych akayj po 400  koron nominalnej war­
tości. Dotychczasowi akcyonaryusir otrzymają w miej­
sce 4  starych, odstemplowanych akcyj, 1 nowo emi­
towaną akcję nominalnej wartości 4 0 0  koron, re 
aita u ś  nowo emitowanych akcyj winna być pełno 
WDłatoaa. Pretensya do Galicyjskiego bankn kredy­
towego w llkwldaeyl w inmle 2 ,149 434 48 koron 
zostaje wyłąoaoaą na rseos dotyohcuacwyoh akcyo- 
u ryu szy  a tem, że ewentualne nadwyżki, osiągnię­
te prsy rea liu cy l aktywów, praejętych po Galicyj­
skim banku kredytowym w llkwldaeyl, mają wpły­
nąć na raeca areorganlsowanego Bankn, a mimo to 
redukują wyłączoną nz rzeci dotycuicw ych akoyo- 
naryuzzy pretenzyę. 2) Do oznacaenia terminu 1 
sposobu praeprowadsenia pow yiuyeh uchwał, apo- 
ważnia się aaraąd ba*ka.

Wnioski powyższe jednomyślnie uchwalono, jak 
również udzielono zarządowi upoważnienia do prze­
prowadzenia imian statutu, łączących alę z teml 
uchwałami, następie prayjęto do wiadomości spra­
wozdanie, złożone praea dra Caarnlka, oo do sprać 
dąży terenów naftowych w Tostanowleaeh, uważając 
sprawę tę znaną z zeszłorocznego zgromadzenia ia  
zamkniętą.

Na tem obrady walnego lgromadaenii u kończo­
no. Wiceprezes p Rzmułt w końcowem praemowle- 
nlu podziękował zebranym aa Ich obywatelskie po 
stąpienie, gdyż -zrozumieli, że taką krajową insty- 
tneyę, jak Bank dla nandlu 1 pricm ysłu , należy 
utrzymać sa każdą cenę, choćby z poniesieniem pe­
wnych oliar. W uzdrowieniu lnztytucyl nleunlknlo- 

m się ztnło zwrócenie się do obcych kapitałów, 
zawsze jedn.k krajowy kapitał będaie miał prae 

lożny wpływ w iastytńcyi. Wkrótce tez iwolanem  
■ostanie nadswyeiajne walne sebranie akcyonaryu- 
ssów, które zamknie dotychciasowy prifajielowy, a 
aainlcyuje nowy, atały 1 pomyślny okrea działalno­
ści Instytucyl.

mm
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Gnębienie praiy. — Wydalenia 1 prooeiy. — Nowy 
dziennik. — Areistowanin wozów chłopsklon. — Rewi 
zye. — Wyrckl sądów pniowych. — Bmkrnotwo reitan- 
racyj. — Zakłady ostrowickie. — Bandytyzm. — Z Lo­

dzi. — Z Csęstoohowy.)

Nieco spokojniej po ulicach i w domach, — 
ale w zasadzie ani reoresye rządowe się nie 
zmniejszyły, ani bandytyzm nie ustał. J a k  da­
wniej, tak  i dzisiaj, n ik t nie jest pewnym, czy 
za mepopełmone winy ma znajdzie się w wię­
zieniu, lab z resztek swojego mienia nie będzie 
ogi abiony.

Reakcya rządowa zw raca się przedewszyst- 
kiem z coraz większą siłą przeciw p r z e d s t a ­
w i c i e l o m  p r a s y .  J a s  Wam już wiadomo, 
p. B u c h n e r ,  redaktor ,Muchy", która pod 
rożnemi tytułami od czasu do czasu się ukazy­
wała, zmuszony został do wyjazdu za granicę. 
Jednocześnie p. Wojciech B a n k ,  technik fir­
my „A. W ettler sr “ i podpisujący pismo „Ba,k“, 
jiifto redaktor, został aresztowany i umieszczo­
ny w więzieniu w Mokotowie.

Z- powodu wydalenia p Antoniego O r ł o w ­
s k i e g o ,  redaktora tygodnika „Naokoło świa­
ta", pismo to przestało na razie wychodzić.

W arszaw ska Izba sądowa rozpoczęta sprawy 
p. Fehksa F r y z ę  go, red. „K uryera Poranne­
go", i Księgarza p. B u k o w i e c k i e g o .  P. 
Fryzę oskarżony był o wydrukowanie uenwały 
wiecu listopadowego P. P. S. w Filharm onii w 
sprawie przekształcenia Królestwa Polskiego na 
Rzeczpospolitą i o umieszczenie depeszy, że 
związek pocztuwo-telegraficzny zabronił człon­
kom przyjmowania depesz rządowych. P. Buko­
wieckiemu zarzucono wydanie zbiorku pieśni 
politycznych wszelkiej barwy. Sąd jednaK od­
rzucił tę kwaUfikacyę i skaza* p. B u k o w i e ­
c k i e g o  na 3 tygodnie więzienia, p. F r y z e -  
g o  zas ua 300 rb. grzywien, nadto zaś Izba 
sądowa postanowiła zawiesić „K uryer Poranny" 
na rok.

Na wokandzie Izby lądowej znalazła się tak ­
że spraw a redaktora i wydawcy tygodnika „Zo- 
••za", p. Mioczysława W r o ń s k i e g o ,  i publi­
cysty Maksymiliana Miłgnj M a l i n o w s k i e ­
go. P W roński oskarżony był o wydrukowa­
nie w nnmerze zbiorowym „Zorzy" z 7 gru­
dnia r. z. artykułu p. t. „Postanowienie w gmi­
nie Biwilno pod Płockiem", p. Malinowski zaś 
o u spisanie wymienionego artyknłn. Wyrokiem 
Izby sądowej pp. W roński i Malinowski okaza­
ni zostali na 2 t y g o d n i e  t w i e r d z y

P. Romana K o r s a k a ,  podpienjącegr jah° 
redaktor tygodnik hnmorystyczuo - satyrycznJ 
„Strzała", a r e s z t o w a n o  i adm inistracyjni6 
skazano na m i e s i ą c  a r e s z t u .

W dnin 1 października b. r. zacznie wycho­
dzić nowy dziennik poranny p. t. „Przełom 
Będzie to organ p o l s k i e j  p a r t y i  p o s t ę ­
p o w e j ,  a więc pierwsze w W arszawie P1̂ "  
otwarcie przez to stronnictwo wydawane. B6* 
dakcyę „Przełomu" obejmuje znany Jitera' 
krytyk, p. Antoni S y g i e t y ń s k i .  ..

W piątek w cyrkule X I od samego 
czne patrole krążyły po ulicach, aresztując na^ 
potykane po drodze fury włościańskie. r

Hygiena włosów. Shampooinu Pótrole. Taidi % Pań moie dokładniej t prędzej zmyó| włosy. V dzie&ipołn minnteoh WIS&IDA 
drysychają same. WLsy nie pląorą się. Ułaima trwały sposńb fryznwasla. Za­
pobiega wypadania 1 ro?dwaj«nlu włosdw. Pozostawia przyjemny lapaob

Proapnictn na ja d a n ie  E u u taw ąie  :

Salon fryzyerzW
plac M a r r c tKrak*w
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był nadzwyczaj obfity i wkrótce ogromno pod­
wórze domn przy nlicy W ielkiej, gdzie mieści 
się cyrknł, zamieniło się w istne targowisko, 
przypomirające sobą rynes prowincyonałnego 
miasteczka pudczas jarm ark n Tylko zafrasow a 
ne tw arze wieśniaków, oraz gdzieniegdzie ster­
czące bagnety żołnierzy, wyprowadzały z tego 
chwilowego złudzenia Pod wieczór uwolniono 
aresztowanych.

W  sobotę w nocy dokonano rewizy w domu 
Nr 9 przj nlicy Łuckiej. Około godziny 3 i pół 
nad ranem wezwano do tego domn pogotowie 
do 20-letniegn mężczyzny z raną postrzałową 
uaa i r a n ą t ł u c z o n & g ł o w y .  Najwidoczniej 
policya była sprawczynią „rany tłuczonej", o 
czem dyskretnie milczeć muszą dzienniki ta  
tejsze

Straż ziemska, w otoczenia kozaków, doko­
nała w piątek w (Jzerniakowie r e w i z y i  p o ­
d r ó ż n y c h ,  jadących do W arszawy pierwszym 
pociągiem kolejki wilanowskiej. Rewidowano 
również. przy pomocy wojska dwa pociągi *.o- 
lejki grójeckiej, zatrzymując je  na przystan&n 
w Królikarni, wczoraj zaś poddano rewizyi 
pierwszy pociąg przybywający z Góry Kalwa- 
ryi. W ynikiem tych rewizyj było a r e s z t ó w a -  
n i e kilkn osób, niepusiadającycb przy sobie le- 
gitymacyi.

P i e r w s z y  w y r o k  s ą d u  p o l o  w eg  o zo­
s t a ł  j u ż  w y k o n a n y  w W a r s z a w i e .  — 
Mianowicie w piątek sadzono niejakiego F r y -  
d r y c h o w s k i e g o  za napadj bandyckie na 
sklepy przy micy Szpitalnej i przy nlicy Nowy 
Świat. Frydrycbowskiego skazano na śmierć 
przez powieszenie a wyrok spełniono zaraz na­
stępnego dnir. F r y d r y c h ó w r , k i  p o w i e ­
s z o n y  z o 8 1 a ł w c y t a d e l i .

W K i e l c a c h  w sobutę o godzinie 5 nad 
ranem, t o z s t r z e l a n o  z wyrokn wojennego 
sądu polo* ego b a n d y t ó w  Józefa D n b e  i 
Franciszka W r  o n ę. Pierwszy skazany był na 
śmierć za morderstwo w Białogonie, drngi za 
rrbunek w pow. olkusirm

Rozporządzenie generał-gnbernatora wojenne­
go, polecające zamykać restau rac je  pierwszo­
rzędne e godzinie 12 w nocy, a drugorzędne 
juz o godzinie 1U wieczór, naraziło restaurato­
rów na poważne straty . Kilka restaaracyj, któ­
rych właściciele nie posiadają kapitałów ani 
kredytu, u l e g n ą  z a m k n i ę c i a  j n ż  po  
d n i a  1 p a ź d z i e r n i k a  między innomi po­
dobno jedna pierwszorzędna, do niedawna gło 
śna.

Z a k ł a d y  o b t r o w i e c k i e ,  których zam­
knięcie zarząazoue zostało na dz.eó 1 paździer­
nika, doszedłszy do porozumienia z robotnikami, 
z o s t a j ą  n a d a l  w r u c h u  w zmniejszonym 
zakresie.

Z całej m aty wypadków bandytyzmu, nie 
zwykle zachwaiym był napad na dwór p. Wolf 
sohna 7  H e l e n o w i e .  Ra dwói ten .ODodai 
plantu kolei petersburskiej, pod stacyą Czyże* 
w gnb. łomżyńskiej) napadło 12 uzbrojonych 
bandytów. W targnąw szy do domn łotrzy, napo­
tkawszy opór ze strony domowników, p o w i ą ­
z a l i  pp. W o l f s o h ó w  i c a ł ą  s ł u ż b ę ,  i o- 
czem z a m o r d o w a l i  m a t u t ę  w ł a ś c i c i e l a ,  
stainsikę, a ojca jego ciężko  p o r a n i l i .  Z ra­
bowawszy 100 rnbli, znalezionych gotowizną, 
bandyci zabrali, co tylko znaleść im się udało 
z przedmiotów kosztowniejszych srebrnych, bi 
żuteryj i ubrań a Wszystko to s p a k o w a l i  
Da d w a  w o z y  d w o r s k i e ,  zaprzęgniętę ka­
żdy w parę kon# i odjechali, nie zostawiwszy 
śladn, p r z e z  n i k o g o  n i e  ś c i g a n i .  Ban­
dyci byli w wiekn od la t 25 go 40.

Z Ł o d z i  donoszą, że szerzy się  tam w za­
straszający sposób e p i d e m i a  s z k a r ł a t y -  
ny.

W ciągn dni 10, t. j. od 14 do 24 września, 
zmarło na «zkbrlatynę w Łodzi 190 dzieci Li­
czba zasłabnięć i śmierci w aniacn ostatnich 
wzrosła jeszcze bardziej. W edług danych urzę­
dowych od 1 maja do 1 września nmarło w 
Łodzi 861 dzieci na szkarlatynę.

W iem stójkowych policjri łódzkiej wstąpiło 
do fabryk w charakterze zwykłych robotników. 
Zachęceń- tern ich koledzy, będący na clużbie, 
w wolnych chwilach obchodzą fabryki i różne 
insty tucje , prosząc o jakiebądź zajęcie.

Kozłowici łódzcy zajęli się bndową własnego 
kościoła przy nlicy Franciszkańskiej 1 21. Plac 
posesj i wraz z budynkami kosztuje 22.00U rs., 
z których dotychczas kozłowici zapłacili 3000 
rs., resztę zaś maj ę spłacać ratam i. P lan ko­
ścioła of>arewał budowniczj łódzki, p. Gustaw 
Lande Kościół wzniei .ony będzio w stylu ro­
mańskim na 2000 osób. Wyprowadzono jnż 
ściany na wysokość 10 łokci.

W ładze wojskowe wystąpiły z projektem n- 
sunięcii wojska ze wszystkich fabryk hMzkich. 
Z niektórych już je usunięto.

T ea tr łódzki zamangnrował sbzon pod dyre- 
keyą Czesława Janowskiego, wystawiwszy pię- 
ciuaktową komedyę „Górą nasi" Kazimierza Za­
lewskiego. Część tfocbodn dyrekeya przezna 
czyi* na Pogotowie. T eatr był w yprzedany.

Z C z ę s t o c h o w y  donoszą pod datą 27 wrze- 
śuia

„W czoraj żandarmcryi» i policya dokonała 
8*eregn rewizyj przy nlicy W ieluńskiej i Garn- 
t&rskiej Dziś od rana dokonano rewizyi w do­
by ch przy ulicy Teatralnej i Ogrodowej. — 
W alejach żandarmi rewidowali przecnodniów.

W jednym z domów prssy ulicy Fabrycznej 
Natrafiono na zebranie członków tutejszej or- 
K&Uizacyi oocyalno-demokrytycznej; aresztowa-

pięciu mężczyzn i jednę kobietę, a miedzy 
Nimi p. Pawła Szenborna stndenta weteryna- 
!*>• Tutaj też znałezjono dokumenty partyjne

ll„ kwitarynsze. stemple, książki rachnnko 
W( * t. p. Aresztowanych w powyższym domu 
wvsłauo do więzienia piotrkowskiego. J a k  mó- 
*»ą, aresztowani zostali członkewie częstochow- 
**iego komitetu okręgowbgo S. D. i azieinico- 
' tejże partyi. W  połname na stacyi Czę- 
tochowa rewidowano pociąg kolei herbskiej 

"a rezultatu. Rewizye w mieście trw ały  do pó- 
®ego wieczora"

M raJkbw , l  października 

U siedzen ie Rady miejskiej odLidiie ale we
srtek dnia 4  b. m, o godz. 5 popołudniu.

*  •PPłw ie drożyzny mięsa. W myśl ostitntoh
komisy! drożyźnlanel, magistrat miasta 

brw ” nowt obwieaioaente v  sprawie na-
Odt&lt aprowadaania taniego wlęaa do Krakowa, 

wląo magistrat poiwala na wprowadzenie

mięsa pozamiejskiego do Krakowa bea ponownych 
oględzin WŁterynarsklch w wadze do 5 kilogramów 
(prsedtem 2 Mgr.), w y sia d a ją c  3 miejsca do sprze­
dawania zamiejskiego mięsa, a to aa placu Jabłc 
nowsalcb, na placu Matejki oraa na ullc> Dietla.
Sprzedaż mięsa na tych placach odbywać się może 
w dal powszednie w gudsinach od 7 do 11 prsed 
połudiiem , w niediieie ta i  i święta od 7 do 1C 
Aby uniemoiebnić wykupno taniego mięsa prze?, 
hurtowników (rzeźnlków, restsaraserćw i t. p.) ma 
gletrat poswala spriedawać aajwyżej tylko po 5 
kilogramów jednemu nabywcy

Wyoieozkę do Lwowa nraądza w dalach 4, 5,
6 1 7 b. m. młodależ krakowskich giwnaayów 1 
szkół realaych prsy współudsiale profesorów. Lir* 
ba uczestników priecholal licsbę 200. Wyjaad w 
towarzystwie 2 orkiestr glmnasyalnych (św Anny 
I Sobieskiego) nastąpi we środę 3 b. m. o goda.
10 m. 55 w nocy.

Warsztat dla uczniów szkół średnloh. Weto
raj w niedzielę praed południem odbyło się uroczy­
ste poświęcenie warsztatu dla nosalów szkół śre­
dnico, przeniesionego s psrkt drs Jordsna do do­
mu prsy ulisy Podzamcze pod 1. 30. Dom te a jest 
własnością miasta, prsed laty mieściła się w nim 
akcyza, potem saś internat ks. Bieleaina. Warsztat 
zajmuje całe pierwjse piętro tumu, lokal aa jego 
pomieszczenie wras se światłem i opałem oddało 
miasto bezpłatnie. Pracowało mieasoią się w pięciu 
pokojach jasny ch i dotć dużych; ustawionych jest 
tam szereg warsztatów priy których będsie praco­
wała młuilsież.

Poswięoenia dokonał ka kan. Krupiński. W  n«o- 
osystości brali udział: aaiożyciel .warsztatu" prof. 
dr Henryk Jordan, wloepreaydent miasta p. Michał 
Chyliński, poseł dr Ignsoy Peteleus, reprezentanci 
Rady łakomej krajowej radca dr L. German 1 rad­
ca Franke, dyrektor magistratu p. Grodyński, na­
czelnik IV (szkolnego) m sglsiratr dr Zaciek, a ra­
mienia Sady miejskiej uczestniczyli w urocsy&Łosoi 
radcy: Bartossewijs, dr BoDilewics, Kobubudski, dr 
Łepkowskl i M arku dalej obecni byli: Inspektor 
przemysłowy p. Kromer, dyrektorowie gimnasyów 
krakowskich pp. Sołtysik, Bednarski i Kanenbeig, 
grono profesorów sskół średnich, dość liesnie ze­
brana publiczność, oraz sastęp młodzieży gimna- 
syalnej.

Po aokonaniu ourtędu poświecenia prsemowił ks.
Krupiński, który w pięksyoh słowach podziękował prof.
Jordanowi ka trudy i prace okuło założenia nowo 
powstałej initytucyi położone. Młodzież praonjąoa 
dotąd tylko ui.ybiowo —  mówił mówca —  nie ana- 
jąc pracy ręcznej, lekoeważyla ją nieras; gay ją 
jednak bliżej poina i sama jej aakosatuje, nauesy 
sie saanować ją, poważać tych, oo zawodowo jej 
się oddają, a to prsyciyni się do snLsienia prie- 
eądów klasowych i do zbratania warstw społe 
oanyob.

Następnie aabrał głos wiceprezydent miasta p.
Chyliński, któfy sasaaosywssy, jak potrzebną była 
tego rodzaju instytucja także dla młodsieży zskół 
średnich, wykaaał, Ile pracy 1 poswięeeń poświęcił 
sprawie tej prof. Jordan I złożył mu Imieniem mia­
sta podalękowanie sa stworzenie wsrsztatu.

Imieniem R idy szkolnej krajowej przemawiał 
ridca German, który zaznaczył, że wprowadzenie 
pracy ręcznej dla młodzieży szkół średnich jest 
bardzo szczęśliwą myślą 1 przyrzekł poparcie no­
wej instytucji *e strony Rady szkolnej krajowej,
Zwraea.ąc się do obecayah dyrektorów i profesorów 
izkół średnich, prosił mowsa o popieranie warsztatu.
W końcu przemówienia swego podsiękowoł sałoży- 
clelow* dr. Jordanowi aa założenie tej nowej in- 
B-ytucyl i żyosył jej jak najpomyślniejszego roz­
kwitu.

Uroczystość sakońesyło prsemowienie prof dra 
Henryka Jordana, który aaanaesył, że myli wpro- 
wadsenla do szkół także pracy fizyczna!, nie jest 
nowe Nauka iręosnośsi wprowadzona jest już od 
dawna w szkołach ludowych i wydałałowych; mó­
wca przeszczepił ją tylko‘ do szkól średnich. Mówca 
nie uważt n-szych szkół za ale; orak jednak ćwi­
czeń fizyczny en powoduje degeueracyę 1 wyt warci 
z uczniów ludzi nlnporadnyoh. Przekonawszy się, 
że młodzież garnie zi« chętnie do Jałożonych na 
próbę w parka warzstatów, praystąpił do założenia 
ich na stałe, oo zostało uwieńczone pomyślnym 
skutkiem. Podziękowawssy wzsystkim, którzy do “rebrnemi i 
powstania tej inctytuoyi się prayesynill, prosił ob< *5 koron.

dy (29 wraeśnia) abadała kcsiUya ponownie budy­
nek i -nalazta wsaystko w porządku.

F a lm r e e  Rionet. Aresitowanl za fałszowanie 
monet Nlwelt, Danielewski i wspślniey, o uwięzie­
niu których doncsiPśry w sobotnim numerze, ao- 
stali dzisiaj odstawieni do sądu karaego wraz z ca­
łym wardztatem i odebrany im moaet^, w ilości 
lukuaaztu falsyfikatów Ile fałszywych b-koronó- 
wek zdołali przed uwięzieniem 1 wykryciem ich 
, r  unioy pcśeić w obieg, dotychczas nie atwier- 
(leono.

Jak się dowiadujemy, aresztowanie Niwelta i 
wogóle wykrycie baudy podrabiaesy, nastąpiło wsku­
tek aeznaó Eugeuinsza Danliewskiego, który wraz 
z towarzyszami Stabrylą i Chmielowskim sostsii 
prsyaresstowaai przez straż skarbową w Bdemlu, 
na poyraniciu rosyjskiem.

Ów Daniłowski, w usiłowaaej ucle^ice s placu 
urzędu skarDowego w Boleniu, porzucił pugilares 
i  20  s it . fałszy wych monot; plętlo koronowych, oraz 
sz ty le t Po udowodaienlu mu jego własności, aostal 
otJany żandarmeryl miejscowej, a ta następnie do po­
lic j i w K ukow ie go odstawiła, gsaid aa podstawie 
poszlak 1 zoinau aresztowasycb, zoatata wykryta 
owa „mennica".

Z t l l i  sąnow aj. Dzisiaj prsed ławą przysię­
głych w Krakowie rozpoczęli się na dwa dni roz­
pisana rozprawa karna, przeciw Barnardowi Tur 
telbanmowl o osaustwo, dokonane pr.es umyślne 
Bankructwo. Turteloaum prowadził w r 1902 w 
Krakowie wielki handel kawą, priyozeA nadużył 
kredytu wielu kupoów- popełniając bunkructwo ca 
kilka tysięcy koron.

R .sprawi przewodniczy radca sądp kraj. dr 
Grodyński, • uskarża prokurator er Chwallbogowskl, 
obwinionego broni udw. di Marek.

Dsisiaj prsesłuohiwano obwinionego, odczy.ywa .o 
akta. odnoszące się do tej iprawy, jutro nastąpi 
przesłuchiwanie świadków posakodowauycb 1 zapa­
ln ie  wyrok.

Krwawa bójka, w  jednym z szynków na Zwie­
rzyńcu zabawiał zię w nledniełę popeładnin niejaki 
Francuzek Wóitowloz. W czasie zabawy popadł 
w spraeozkę z żołnierzami, przyczep przysalo do 
bójki, w której W ójtowlci został dość niebesple- 
ciBie poraniony, miał bowiem przebitą bagnetem 
klatkę piersiową. Około 7 wleeaór zgłosił się na 
■taeyę ratunkową, gdzie mu dwokretnie udzielono 
opatrunku, poesem rodaina odwiozła go do izpltala.

P ożar. W  niedzielę o godsiale 6 rano y ybuchl 
a niewiadomych przyczyn ogień w Biopte s lis iem , 
stojącej ns podwórzu zabudowsń dla opusaoaonych 
chłopców pod wezwaniem św. Jósela prsy ality 
Karmelickiej. Na miejsce pożaru wyruszyły 2 plu­
tony pożarnej straty miejskiej pod komendą naczel­
nika p. F Nowotaegj, które po godsinnej akcyi 
ratunkowej ogień ugasiły

Znarll.
Ki. Jan P a b i a n , probosses w Wróblowtcacb. 

w 49 roku życia, smsrt tam wczoraj.
Janina Tr o j n a r s k a, w 19 roku życia zmarła 

wczoraj w Podgórzu.

Z  k r 4ja*
Włamywacza W balicyl. Sprawcy ostatnich wła­

mań w Krahowie: Smuhbl. Grzesiklewlcn, Dyląg I 
inni, rychło aualeili naśladowców i w pomniejszych 
miastach Galicy i. Jak nam donoszą z Taraowa, 
w nosy z 29 na 30 września nlewyśledieni spraw­
cy wiamali aię tam do kantora p. Masohirra, a roz­
biwszy ansjdnjąoą się w hsndh kssę wertheinow- 
ską, ssbrali z niej csłą gotówkę w kwocie dotych­
czas nie oznaczanej i zbiegli ntepostrzeżeni Na żą­
danie prokuratoryi państwa a Tarnowa, krakowska 
dyrehcya policji wysłała do Tamowa dla śledzenia 
aa złoczyńcami inspektora nolicyi, p. Mohra, który 
w Krakowie wykrył i uwlęaił Smuisaiego 1 Sumiń­
skiego,

Jak nam w ostatniej chwili donr » ą , złodzieje 
dostali sic do kantoru po wybiciu w murae dziury; 
złodzieje wyrżnęli górną płytę w znajdującej sb tn 
wertheimows tiei kasie i zabrali z niej woreczek, 
zawierający luO rubli srebrem, następnie di agi 
woreczek z 60 pruskiemi markami w srebrze, a 
wreszcie trzeci woreeseh s różnemi asgraaicaaemi 

ledzlanemi monetami-, wartości około

oayen o zyosilwe jaj popieranie
M edale R eypw sklc. W  tych dniach wyszły 

pierwsze odbitki w bronzie medain M Reya, który 
-amówtła n prof. Jana Raszki Akademia umiejętno­
ści s  funduszu ofiarowanego ca ten cel praes Mi­
kołaja hr Reya. Medal jest wykońosony w stylu 
ren6aam owym. Z jednej strony doskonały portret 
pierwsaego pisarza polskiego, s  drugiej saś alego- 
rya, odnosząca się do Jego działalności autorskiej, 
speeyalwie zaś do „Zwieftladła". Medal będzie wy­
bity w złocie i jest przeznaczony na aagrode. Po­
każe się on na wystawie w pałaca sitak i w Kra 
kowie, równocześnie z medalami archeologa p. Bar 
tyaowskiego, który także w tym rokn na namówie­
nie grena archeologów wykonał prof. Raszka w ztyiu 
„modernę".

Z uniwersytetu. Nadzwyczajny prof. hiztoryl 
sztnki Jerzy br. H yclelikl otrzj mał tytuł i charak­
ter awycsajaego prof. uniwersytetu.

MNadOhtOńOl oeob lst* . Nowo mianowany staro­
sta górniczy, radca dworu dr Edmund R I e 1, objął 
1 bm. kierownictwo starostwa góraiesego. Dr Rlel 
weimlc ndslal w sjeidsie polskict górników, który 
id b ę iiie  się w nleżąoym tygodniu, potem wyledsie 
sa urlopem i wróci do Kranowa 5 listopada.

Slub. W kościele św. Floryana w Krakowie od­
był się w sobotę ślub p. Emila Plerożyńsdiego, u- 
rzędalka magistratu mlaata Lwowa, s panną Jani­
ną Usarską, córką Ksawerego, urięanika Kujj o- 
ssosęds iści miasta Krakowa i Mary1 i  Pelczarów.

Z tee tru  m ejek ieg o . Środowe przedctawlenle 
daaem będzie na eseść zjazdu Drawnlków i ekono­
mistów i poświęcone będzie dziełom Wyspiańskiego. 
Rozpocznie wieczór „Warszawianka", po niej ode­
grają artyści II akt „Wesela". Peoaątek priedsta- 
wlenia wyjątkowo w tyn uaiu o godzin. 71/*.

Z teatru ludowego komunikują nam: Zapowie- 
daiane na jutro przedstawienie „Tkacaów" sostało 
odłożone dla iepsiogo praygotowanla. W e czwartek 
odegrany będne wodewil Mtillera p. t. „Zycie wa 
śnie", a w sobotę „Żyd polski", dramat Erskman- 
na Chatriana z p. Fraoakowsfcim w roli głównej.

Z dyrekoyi szkoły irn Władysława Jagiełły  
(dyr. L. PeszkowsMego'1 otrzymujemy zawiadomie­
nie, że poruszona przez r. Stan. Nowaka na posle- 
dieniu Rady m. Krakowa 27 wTieśnia sprawa wa­
lenia się snfitów w tej sskoie polegała na mylnych 
informacjach. Komleyn a ramienia budownictwa 
miejskiego zbadała budynek sskolny i ' es< > wcu b. 
r. i uis sta stan wsaystkieh ubikaeyj aa aupelnie 
trwały, a tylk̂ > w gabinecie priyriądów naukowych 
postanowiła przedsięwziąć nieznaczną poprawkę u 
pułanu. caego właśaie dbkoiano. Po poiiediouii Ra-

Z Krynicy pizzą nam: Przed kliku dniami od­
był się u nas wiec w sprawie kolejowego połącse- 
ula Krynicy a siecią kolejową sa pamooą odnogi, 
łączącej Krynicę a Mn isyną Sprawa la ciągnie się 
już od lat dwudziestu a 1 teraz referat, pi-sedsia- 
wiony na wiecu, ule stawiał rsecsv tak jasno, aby 
epodiio-ać się można, żb rzecz prędko szłktwloną 
będsie. Projekt tabskrypcyi itron interesowanych, 
które ałożyć mają l/« udziału, t. j. 250 ,000  kuroa, 
ale wywołał też wielkiego aapaiu, bo sebrano pod- 
pisó s zaledwie na 19.000 Jeżeli sprawa w takiem 
tempie dalej pójdzie, to sprawa kolei Maszy sa —  
Kryilca potrwa jesseae lat dziesięć.

Należy jeCao stwierdzić. Kolej Muszyna— Kryni­
ca nie roswiąsuje sprawy aapełnie do jednej komu 
ntkneyl z Krynicą. Wprawdzie ułatwi ona alteo do- 
t<)d ntradnioaą aprowizaoyę Krynicy, uosyai cośkol­
wiek tańszym I wygodniejszym dojazd, ale drogi 
nie skrócą, będsie oaa, jak dotąd, dosyć długa, Kwe­
sty ę tę saaesnie lepiej rozwiązuje projekt, na który 
mlnlstbi-stwo kolejowe nJsleiiło pozwolenia na prze 
prowadzenie stadyów 1 przedłożenia planu kolejki 
elektrycznej dojazdowej a Grybowa do Krynicy aa 
Wiór wiciu miejsc kąpiuowych na zachodzie poło­
żonych. Kolejka ta zredukuje obeoną praei trzeń dro­
gi żelaznej z Grybowa do Muszyny (86 kilometrów) 
i z Maszyny do Krynicy (12 kilom.) z 98 tylko aa 
24 kilom., które się prieLiegnie w 45 mlnutsoh, 
w przeciwstawieniu do potrzebnych obecnie 4  1 trzy 
czwarte godsia. Kosata jazdy również będą snacsaie 
aiżsie

Usunięcie SIC tk a ły , z  dyrekeyi kolei państw, 
w Krakowie otraymajemy nLStępujące pismo

Odnośnie do cmieasozomej w nr 910  s 16 wrae 
śnia koresDondencyi a daty Żegiestów dnia 14 
września z napaem „uzanfęcli się skały", nprasia 
się na podstawie § 19 ustawy prasowej o ogłoszę 
ale następującego sprostowania

Nie prawdą jest, aby kawał skały awieiraałej, 
który w dain 14 z. m. oderwał się cd wiersohrieh 
warstw i itocsył na niższe warstwy skalne, miał 
5 metrów sseśclenayeh, natomiast prawdą jest, że 
miał ao aajwyzej 1'3 metr ssest, objętości. Nie 
prawdą jest, że potężny odłam kamienia stoczył się 
na tor kolejowy prsod pociągiem osobowym nr 613, 
natamlast prawdą jest, że stoczony i opodal toru 
aatrsymany kamień miał 25 om śreanlcy i zuscał 
przez zmiotak lokomotywy na bok usunięty. Nie 
prawdą jest, i  nad głowami przerażonych podróż­
nych sawisła warstwa kamieni, które zatrzymał; 
się na kruehem prowizoryczne* pcdmurowsnln, na­
tomiast prawdą jest, że w miejscu, w którem od­
rywają się bardsc rsadno pojedyńoie kamienie se

(

skalistej „skarpy prsekopu przedtuneiowego. tj w 
kim- 128 69, snajduje się silny mur oporowy 4 m. 
y-ysuki, a sa tym saeroki rów, w którym oderwane 
od "skarpy kamienlB zatrzymywać się mnssą Nie 
prawdą jest dalej, aby o. k. jyrekeya Kolei państw, 
wiedsąc o ciągiem usuwaniu się *&ały, dopuściła się 
jakiegokolwiek w tej mlerse niedbalstwa, natomiast 
prawdą jest, że s polecenia e k. dyreKcyt kolei 
pan-tw kil! t raay rocanle rewiduje się starannie 
wasys kie skaliste sakarpy przekopów i opusseaa 
a nich pojedyńczc kamienie, któreby w prayssłośoi 
mogiy gro*'ć oderwaniem, Nie prawdą jest, aby 
dyreiteya kole! państw, postawiła zaledwie prowiso- 
rycsoy murek, natomiast prawdą jest, że wspomnia­
ny, bardso silny mur oporowy wykazano jzto  stały 
objest prsy budowie kolei Tarnów - Orłów prsod 
97 laty I mur tan znakomicie soełuia swe sadame. 
Nie prawdą jest, aby strażnica, anajdująca się pried 
tunelem, ae względów „sscsędnościc wych stała pu­
stką, natomiast pra .dą jest, że po w> bnsowanlu 
budynku piętrowego na przystanku Żegiestów sdrój 
w r. 1896 prsydsieloao tam mieszkanie strażniko­
wi, zamiast w strażnicy posa tunelem się znajdu­
jące. Nie prawdą jeBt ponad to, aby strażnik ów 
musiał bodaiennle rebić po 25 km., oglądać i ba­
dać każdy odłamek skały, natomiast prawdą Jest, 
że strażnik ten ma prsydiitlcny odstęp 1 9  km. 
dlogośoi, tak, że obchodząc przezcrień tę 3 rasy 
dsiennie, robi drogę plesso długości tylko 1 1 4  
km., a pray 4  razowem obejśem ezw.it drogę dłn- 
gyści 15 S km. Rewisyę zaś przekopów skalistych 
wykoauje nie ów strażnik, lecz jedynie robotnicy, 
szczegółowo do tej czynności przeznaczeni. —  C k. 
dyrektor koiel państwowych Horosskiewiei.

Przemyśl, 30 wrteścia. Namiestnictwo uniewa­
żniło wybory do Rady miejskiej z III. II. i I. Ko 
ła. Decyaya ta jest zredagowaną na podstawie orze­
czenia trybnnałi administracyjnego we Wiedniu. 
Trybunał uchylił mianowicie decyayę namiestnictwa, 
nie dająca mir jat* protestowi, wniesionemu praei 
sosyalietó w przeciw ostatnim wyborom do Rad;, mia­
sta Przestają być teras radnymi pp dr Włodzi­
mierz B iłżowski, dyr Grzegorz Gsglińskl. dr Jósei 
Scnembaoh. Jakób Aberdam, Osirsa Mlete*. Michał 
Byntrayckl.

W e środę 25 b. m- zaczęły zię z kaśni więzie­
nia prsy tutejszym sąda<e dobywać groźne okrzyki. 
W ifśiiow ie zaczęli dobijać się do drzwi, waląc 
w nie pięściami 1 stołkami I krzycieć: „Dajcie asm  
jeść, my głodni!", -Gwałtu nas aabijają!" 1 t. d. 
Więźniów uspokojono tern. że wyaaielono im więk­
sze porcje jadta. Boapośrednię przyczyi.ą bontu 
było nadmierne wyiiugiwanie się aresstautami w ta- 
myr* sądź e i cosa nim. Doshodaiło n. p. i sasem do 
tego, że więzień pracował do 14 goditn na dobę, 
a równocześnie otraymj wał skąpj wikt

S n  św ia ta

Połączenie kolejowe poi Kadyksem w liczi "ch miej­
scach priRrwsne.

Katastrofy żywiołowe w Ameryce W osta­
tnim numsrif „Nowej Reformy" znajduje się tele­
graficzna wiadomość o katastrofie żywiołowej któ 
ra spadła ua Miasto Mobile w północno-amerykań­
skich Stanach Zjednocsouycłi Katastrofa ta nie 
jest odosobnioną, od kilkunastu bow<em dni nadcho- 
dią wiadomości, że w połudzlowych staaach Ame­
ryki północnej, mianowicie w Luisyanii, Miasissip- 
pl, Georgii i Alabamie urwania chsrur 1 powodzie 
srsądaają ogromne szkody przybierając wyjątkowo 
wielkie rozmiary W uBtatnich dniach katastrofy 
tego rodzaju dotknęły miasta Nowy Orlean I Mo- 
nbe. Wedie wisdomcśei i  Nowego Jorku, uzupeł­
niających dawniejsze telegramy, w Nowym Orlea 
nie Lkutkiem nagłych i ulewnych deizczów nastą­
piła powódź Na niektórych ulicach woda dosięgła 
citerech stóp nad poziomem gruntu. W  miastach 
VailsDurg w stanie if  ssiszippl, tudzież w Maron 
w stanie Georgia również powódź srządiiła ogrom­
ne sakody Ostatnią w tym łańcuchu katastrofą 
jest powodź w mieście Mobile, o której r  sonotę 
doniosły telegramy. Saalona bursa z ulewnym de- 
sanem  zr>ądilła w mieście tern i w południowych 
okolicaeb a  abamy olhraymie szkody. Orkan malał 
praes 46 godzin, niszcząc wsaystko w swoim po­
chodzie. W Mobile sgiaęłL 75 osób, a 5000 domów 
uległo uszkodzeniu. Dz "lnica handlowa została au- 
pełnie saisacaoną. Woda, płynąca ulicami strumie­
niem na 5 stóp głębukim, unosiła zapasy bawełny, 
łuue towary i sprręty. Jnż teraz oceniają szkodę 
na 5 milionów dolarów. W południowej Alabamie 
został aniszesony cały spraęt bawełny, enkru i ja­
rzyn. Mlazto Mobile, itollca i jedyny port stanu 
Alabama, liczy około 40-000 mieszkańców 1 posia­
da nardzo ożywiony hnndel. Obroty bnwefną spa­
dły wprawdzie inaesnie, nie anto ponnióał się nad­
zwyczajnie handel drzewem. W  stanie Florlda mia­
sto Fensacola, posiadające również dosyć rozwinię­
ty handel, aostało prawie zupełnie m u ic io n e  Jak
donos* dsisiejizy telegram, 2000  ludzi inalasłc się 
bea dachu Sta«>» kwaraitannowa została aniszeao-
ną, zapital u la n y , a fort Perkiaz silnie uzrkodso-
ny. W iele okrętów wojennych doznało aiakodzen; 
19 aagraaicuycb okrętów i liczne mniejsze parow­
ce osiadły aa zrleliźale. aa, 25 osób utonęło.

Sen&aoyjne procesy. Jzk to w niedaielnym nu­
merze naszego pisma doniósł telegram i  las bruka, 
w procesie, który się toczy prsed tamtejszym lą ­
dem przysięgłych przeciwko Rutthoferowej, obwislo- 
nej o to, że zabiła mę*a sw ego, zadawszy mu 17 
pchnięć pożeń , zaszedł w sobotę sensacyjny awrot. 
Mianowicie obrońca obwinionej szbrał głos i oś siad 
czyi, że nie ma sauftuia do sędziów przysięgłych, 
którzy posa salą lądową sprawę puhilcinie 1 ten- 
aencyjnie omawiają. Obrońca zauważy! d a lej, ze 
nie ma stulania do trybunału, którego przewodni­
czący nie prowadzi rozprawy b zs oanit i wpływa 
wprost aa pizysięgiysh

Prsewcdaleiący przerwał rozprawę i po naradzie 
trybunału skazał obrońcę na 100 koron grzywny, 
ewentualnie 10 dni arei-rtn. Dalej oświadczył prze 
wodmcsący, że odroczą rozprawę, a wyższy sąd 
rozstrzygaie, ozy istotnie ten trybunał sądu priy- 
slęgłycb nie ushowujt się bessironale. Otóż wyż­
szy ąd krajowy w Iasbruzu jnż tegosamego dnia 
roastriygaął tę sprawę w ten sposób, że potecił da­
lej prowadzić rozprawę prsed dotychczasowym try­
bunałem Obrońca se względu na interes obwlonlo- 
nej nie srsoM tą obroiy Rutihóferowej. Zajście to 
sostało mywołane aashowaniem się dwóch sędziów 
przysięgłych, k tóre, zdaniem obrońcy, kolidowało 
z ustawą. Miaiowleie sędzia prsysięgły Munding 
w pewnej restauracji w ygłasza), jak się wyraził 
obrońca, prawdziwi odczyty o procesie, o prawdo­
podobnym jego wyniku, podest • saś rozprawy, gky 
prokurator rsezł do oskarżonej: „Pani popełniłaś 
morderstwo", dodał głośaą awsgę: „T»k jeut" — 
W roaie prsyslęgl. którą składają sędziowie prsy- 
sięgll, snajduje się ustęp, który wyraźnie powiasa, 
że prsed werdyktem i ędsia przysięgły może mówić 
o przedmiocie rozprawy tylko s sędziami przysię­
głymi.

Drugą sensacją jeBt pisemne zesranie, które 
Fryderyka Zeller, mordercsynl służąsej Meierównej, 
skazana na karę śm ierei, a nraskawion. przez ce­
zar*. n i  karę więzienia, wręczyła w LeoDea adwo­
katowi , drowi Hofmoklowi, który aa jej wezwanie 
praybył do Leo bęc W zezaanfo tern opisany j st 
fakt samornowsnia Meterównej i podeae nazwisko 
mordercy z zapewnieniem, że obie siostry Zelleró- 
wa są nlewiaae. Fryderyki, Zelierówra, azpytaaa 
przez dra Bofmokla, diacsi go zaraa, poitczaz roz­
prawy, ale uczyniła tego zeza a „la, odpowiedziała 
„Przygotowałam sobie tę niespodziankę na wypa­
dek, gdyoy ces.rz zatwierdził karę śmierci, a tak 
ze byłam ciekuwą, jaki praebieg weźmie skazanie 
niewinnej". N s dalsze pytania odpowiedział Z ile- 
równa, że wsaystko auajduje się w jej pisemnem 
zeznania. Dr Hofmokl oświadczył wobee dziennika­
rzy, że barazo skej tycznie zapatruje się na krok 
ten Zellerówaej i podejmie daizsą aksyę tylko wte­
dy, jożcłi priekona się drogą prvwatną o prawdzie 
rewelaoyj ZelLrówaej.

Przyjemny list. Dzienniki rosyjskie donos ,ą 
a Petersburga, że w pałseu Zimowym w mieszka 
uiu preiesa ministrów Stołypina. znriezlono notat­
kę następującą, a podpisem „Maksym". „Było nas 
18 osób. Jedna, to stracona Konoplannikuwna, dru­
gi to Wasillew. oddany pod sąd aa aabójatwo ge­
nerała Kozłowa, troje zginęło na wvsp'e Aptekar­
skiej. P o z o s t a ł o  a a s  j e s i e s e  13".

Międzynarodowa konlerenoya dla telegrafów 
baz drutu zbierse się dni,". 3 b. m w Berlinie, 
zwołana praca raąd niemleoki Przedmiotem obrtd 
będą międzynarodowe układy w sprawie telegrafu 
oer dratu.

Katastrofa kolejowa Jak donoszą z Filadelfii, 
aa kolei pensyiwańzkiej pomiędzy stacyami Long 
branch a Filadelfią wjeebała maiayna pociągu »ki- 
yrosoweg* z Nowego Jorku na wagony zyplalne po­
ciągu, idącego a Longbkanch do F.ladeifti. Jeden 
wagon sypialny został snisscsoaj, a 5 osób zginęło.

Rocznio* Śmierci Zoll z  Paryża don osią: Z po­
wodu czwartej rocznicy śmierci Zoll rdiionięto wczo­
raj popołudniu biust pisarza w Mrndan. Minister­
stwo oświaty przysłało przedstawiciela.

Burza wyraądniła ai acane a. kody w Aadainsyi. 
Przedmieścia Sewilli zalane W iele osóo utonęło.

Ze stowanfsień.
Reaurta urzędnicza W Krakowie ogłasza nastę­

pujący program zeorań 1 zabaw na paidsiernlk br
Dnia 2 (we wtorek) o gods 6 wieciór: Zabawa 

kręgielnlant w parkr krakowskim a premiami dla 
pań I panów. Wetęp dla członków bezpłatny.

Dnia 6  (w sobotę) o gods. 8 wieczór: Zebranie 
tawarzyskie z tańcami. Wstęp dla całonków 1 kor., 
dla aapiusaonrch gości 3 kor.

Dnia 13 (w sobotę) o godz. 8 w ieczoi: Zebranie 
towarzyskie z wiotką tombotą i tańcami. Wstęp 
dla członków po 1 kor., dla zaproszonych gi ści po 
3 kor

Duia 16 (we wtorek) o godz. 6 wieczorem Za­
bawa kręgleiaiaaa w parku krakow-kim a premia­
mi dla pań i panów. Wstęp dla całoików bez­
płatny

Dnia 20 (w sobotę) o godz. 6 wyciorem  Zebra­
nie towarzyskie z tańcami, jzk 6-go.

Dnia 26 (w piątek) o godz. 8 wieczorem: Posie­
dzenie wydsitłn Początek punktnaln<e o godzinie 8 
wieczorem.

Dnia 27 (w sonotę) o gods. 8 wieczorem Zebra­
nie towarzyskie poprzedzone odczytem. Wstęp bez­
płatny.

Strój n* wszystkie zebrania towarzyskie z tań­
cami dla pan spacerowy, dla panów wieczorowy

Nlecsłoakowie resursy mogą brać udział w ze­
braniach i aabawach tylko aa pisemnie wygotowa- 
nemi aaprosienlami, o któro igłaszać się należy 
prsynrjmniej ua daleń prze? saoawą do .ekreta- 
ryatu resursp w goizlnach wieczornych Zzproize­
nie ma być przez dwóch członków resu.ey poparte!

Z u n lw e r ty te tu  iudowugo. w  bib IOW e i  czy­
telni pism ^Grodzka 43) pray wrócono daiś zwykłe 
gódiint otwarcia, tj. w dni powszednie od 11 do 
1 i od 3 do 9, w niedziele i święta biblioteka od 
9 — 1, czyteljla  od 9— 1 i od 3 —9 Opłata roenna 
po 4 koronr, abonament miesięozny po 50 h. Geaa 
Katalogu 50  h.

Z Towarzystwa nauczycieli szkóf ludowych 
i wydziałowych w Krakowie We czwartek d -
b. m odbędzie się w lokalu Towarzystwa (Rynek 
17, II p.) zgromadzenie członków Towarzysrwa. —  
Na porządku dziennym l)  PołożeLle naooayoiel- 
stwa ty ss czas w ego w Krakowie. 2) Nauczycielstwo 
krakowskie a drożyzna, i  czątek punktualnie o go­
dzinie 9 przed południem

Mianowania i oaznLOznnla. Troi gimnazjum Francuzka 
Józefa we Lwowie, Henrjs Kopia, zamianowany został 
dyrektorem glmnazynnc w Sokalu.

Redoz bu? ir-alolwa Wiktor Kornecki otrzymaj krzyż 
orderu Franolt cks Józefa, i starszy komisarz strasy 
skarbowej w Zywon, Augus, Fe x złoty krzyż zasługi 
z koroną przy sposobności nrzei »eti niz w star zpo- 
ozynku.

Esperanto. We śrjdę 3 b. m. w auli I (zkołj realnej 
przy uHoj Stndenokiej 18, wygłosi p. inryn'er Eda ara 
Kosteeki odozyt o jęzjzu międzynarodowym. Początek
0 godzinie 7 wLozór Pyi.emztyozty rurs nauki języka 
.Esperan^r1 rozpocznie się wo środę 10 bm. o godzinie 
pół do T wieczór

Repertohr teatru miejskiego.
We wtorek Marnotirawi.j ojciec*.
We środę „Warsza^ianKa* akt n  „Wea#laJ
W czwartek Marnotrawny ojciec*.
W sobotę .Odwieczna baśń" Przybyszewikiego
W niedzielę- „Odwieczna baśń*
Repsrtoar teatru ludowego.

We wtorek kebefli Bug. Ballnowsldigr „Tkaose*
Z kalendarza. We wtorek 2 nażćticrnika Aniołów 

btróżów i Teofila we śiodę <1 pzż wziernika, Kzndydz 
m i (ierzrda op.; we czwartek i  pzżdsieroika Placydz
1 F-.wi* p mm

Wschód ’„oi-ta 1 pafdzleruika o jOdz'Ł 6 minut 49. 
satbód o gods 6 m. 17; diogożb Anin godzin 11 m. 86.

B .  t J a b p y e i s l R a ,  K r z y e z t o f o r y  
H L p a m ó m i .  W ynajmuje i sprzedaje pierw- 
«zcrzęduyth fabryk fortepiany, p ianina, harmo 
nie i pianole za gotówkę inb ua spłaty n a m t 
Iwudziestomiesięczne. Instrumenty uiyw ar* od 
eeo najniższych

Z  t e a t . r u .
„Marnotrawny ojciec", komedya w czterech 
akiach Bernarda S b a v ,  w przekładzie Tadeu­

sza K o u c z y f i s k i e g o .
Kanwa powyżt zej Komedy i, wystawionej w 

sobotę po raz pierwszy na scenie teatru  miej­
skiego, me jes t ani nowa i oryginalna, ani u- 
tkana z nieznanych zdarzeń i komplikacyj kom 
pozycyjnych, a przecież podbija słuchacza nad-

FRANCISZKA GŁOWSKIEGO poleca aa cb^ony saaoa r  aatswrezszyja lasonaobke g t j  
omy, paltoty i&kiety, apodsiozk d* bluzek, bluzki w?tniane,

a i g i e w k i e  1 t .  d.
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zwyczajną świeżością pomysłu, odtworzonego in­
dy widualnemi środkam. technicznemi, wyrażają- 
cemi z barometrową czułoś *ią zmieniający Bię 
nieustannie dachowy i artystyczny stan nspo 
sobień autora. Ta błyskawiczna, kameleonowa 
przemiana myśli własnej, którą S har bawi się 
lam bawiąc nią zarazem publiczność stanów, 

istotną treść jego utworu i główna cechę wła­
ściwego mu kunsztu uwydatnionego przede- 
wszystkiem wartkim dyalogiem, naszpikowanym 
kolczastemi grotami sa-iazm u. Nie chodzi mu 
o charaktery osób, wyprowadzonych n i  deski 
teatralne gdyż nadaje im groteskowe, niemal 
la ry k a tm  aine zarysy i przez to rozbiera je ze 
znanron praway życiowej. Nie chouzi mu także
0 jakieś jasno określone cele społeczne, gdyż 
z pewnym, życzliwie podkreślonym naeiskiem 
zapewnia trynm f najstarszym  przesądna eroty 
cznym, ośmieszając równocześnie błędy nowo­
czesnego wychowania i rozbijając szydeiczeui 
pociskami ideę i znaczenie rodziny. Czyni to 
przytem z dziwnie komiczną dobrodnsznością i 
swobodą, przypominającą cyrkowe figle klo­
wnów angielskich. Zaledwie uderzył pięścią w 
jeden ze starych jak  św iat morałów, albo dra­
snął go ostrą strzału złośliwego żartu. wnet 
naciera stłuczenie lnh bliznę balsamem konwe­
nansowej etyki, jakby chciał zaznaczyć, że ani 
przeszłe, ani przyszłe ideały nic a nic go nie 
oDChodza. że dawnym i dzisiejszym o tyle tyl­
ko przyznaje racyę bytn, o ile słnżą inn za ma- 
teryał literacki, z którego godzi się naśmiewać 
Dtzkarnie. Tego rodzaju sceptycyzm nie jest 
ani głębokim, ani sympatycznym, więc chociaż 
w ciągu przedstawienia szczerze rozwesela, po­
zostawia jednak po sobie niesmak, uie przema­
wiający na l orzyść sprytnego dziełs, pozba­
wionego nadto niemal zupełnie wszelkiej fabuły. 
Streścić ją da się zwięźle w kilkunastu wier 
szach. Małżeństwo, żyjące w ciągiem nieporo­
zumienia, a posiadające troje dzieci, rozeszło 
się przed ośmnastn laty. Pani przez ten czas 
pisywała emancypacyjne, postępowe rozprawy
1 źle wychowywała potomstwo, oddrme jej o- 
piece przez wyrok separacyjny; pan, bogaty i 
gwałtowny wstecznik, zbierał pieniądze i nu­
dził się w przymusowej samotności. Przypadek 
nareszcie sprowadza cal.* rodzinę do letniej sie­
dziby na morskiem wybrzezn, gdzie jej doradca 
praw ny, przy pomocy słynnego londyńskiego 
obrońcy i jego ojca, kelnera noteiowego, godzi 
porożnioną parę, poczem starsza córka wycho­
dzi za mąż za młodego dentystę bez klienteli, 
a  młodsza —  o ile domyślać się wolno — po- 
ślnbi prawdopodobnie adwokata, który pojednał 
jej rodziców. Jak  łaskawi czytemicy widzą - 
wątek nie bogaty, wzbogaca go jednak w wy­
sokim stopnia sytuacyjna grad&cya mało zna­
czących wypadków, z niezwykłą teatralną zrę­
cznością ustawionych i gra wyrazów, iskrzą­
cych się blaskiem świetnej — niekiedy wy 
kwinrnej, niekiedy zaś łobnzowskiej — ironii, 
noszącej na sonie piętno Sheridanowskiej tr& 
dycyi. Czyżby może S har był także Irlandczy 
kiom?... Dodać tu jeszcze należy, że tłomacz 
bardzo m atn ie  i wiernie spolszczył dowcipne 
zwroty mowy angielskiego komedyopisarza

W dwojaki spusóo rnoźt być „Ojciec marno 
traw ny" wystawionym, jak  komedya, albo jak 
farsa. W  ten ostatni podobno, grywany bywa 
w Anglii Dyrekcya teatru  krakowskiego wy­
stawiła go inaczej — wykwintnio, szlache­
tnie —  i nczynua dobrze Styl, oraz jaskraw e 
myśli ntworn. interesujące głównie inteligentne­
go słuchacza, zyskały na tern wielce; zwłaszcza, 
że m terpretacya całości, bardzo umiejętnie shar 
monizowana, niewiele pozostawiała do życzenia. 
Na pierwszem miejscu należy wymienić p. Ko­
sińskiego, który lekku i swobodnie grał rolę 
rozkochanego dentysty. Pani Krysińska dystyn­
gowanie odtworzyła postać autorki emancypant­
ki, P . W ęgrzyn wybornie uplastycznił gwałto­
wny cna>akter Cromptona, udatme zaznaczając 
budzące się w jego serca uciucia rodzicielskie. 
P  Jednowski doskonale skontruował typ dorad­
cy prawnego, znnżunego długiem czuwaniem 
nad fami'ią, żyjącą w ciągiem nieporoznmienin. 
P . Szymborski, jako stary  kelner hotelu, m ają­
cego ludzkości zastąpić rodzinę, posiadał szcze­
rą  i ujmującą dohrodnszność, z jaką nie latw« 
spotkać się można na scenach polskich. P. Zel­
werowicz szerokiemi zarysami uwypuklił najka - 
rykatui ainiej przez autora nakreśloną figorę 
adwohata-despoty. P in n a  Borodzicz-Pomian (no­
wa debiutantka) wiała w » reacyę swOjg wiole 
poezyi i niewieściego wdziękn. Panna Pawłow­
ska poruszała się żwawo i mów ła z werwą — 
uiestety jednak —  często bardzo niezrozumiale. 
Di. s i l  e w tym względzie sekundował jej p. 
Stanisławski. Drobne nsterki ginęły w sumien­
nie opracowanym zespole, przynoszącym zaszczyt 
reżyserowi, który  kierował próbami wesołej ko- 
medyi. Urządzenie i udekorowanie sceny przed­
stawiało się w każdym akcie równie malowni­
czo, jak  starannie, to też dziwić się nie można, 
ze licznie na „premierze" zgromadzona publi­
czność grzmiącemi oklaskami w yrażała swoje 
zadowolenie tak  inscenizatorowi utworu, jak 
artystom. Zygmunt bamedci.

Józefowi Ob(niowlc«cwi, A n to n io w a  Miodońskie* a 
(otsriiean), Antoniowa Miodońskiemu (włoduewn), 
Komanowi Rybarikiemn, Fraaofsskowi Obtnłowicio- 
wi, Janowi Kubickiemu, Antoniemu Staaiklew łono­
wi, Francisskowi Niewiadomskiemu w Żywcn; Pa­
włowi de Praunowi, Hilaremn Ellasiew losowi, Ja­
nowi Proeajle Djonisemn Jlatniaewakiemn, Kon­
stantemu Litwinowi we Lwowie, JE Andriejowi 
ar. Potockiemu, Wilhelmowi Fenanwi, Jóaefowi Po­
lakowi, Jahu w. Zatoroklemn, Komanowi Cbmleiew- 
skiemn, Gustawowi Koimannowi, Waleremu Schwa 
benibanowl, Wincentomn Wi a d r c w e k i e m n ,  Teodo­
rowi Henaelmannowi Janowi Kopry ni, Abdraejowi 
Srociyńskiemn, Alekiankrowl Wójcikowi, joiefow i 
Policiniewlesowl w Krakowie; Janowi Pichowl, Pa­
włowi Spaciyńoklema, Anorowl Prorokowi w Sta­
rym Samborie; Janowi Alberticmn, Wojciechowi 
Śliwie, Jóaerowi Hatranowl, Jóaefowi Zemoatemn, 
Janowi Okrncie, Karolowi Oaleweklemn w Wadowi­
cach; Janowi Goduli (rnłodaaemd), Janowi Lisuw- 
ałciemu, Wojciechowi Radkowi, Sscsepanowl Pająko­
wi, Janowi Koisowak^mn w Kalwar/i; Wojcleoho- 
wi Wloherowl, Jóaefowi Saciypkowi, Frauisskow i 
Brackiemu w Lanckoronie; Alojiemn Griądalelowi 
w Andryohowle; Karolowi Weinertowi, Janowi Fu 
Lińskiemu w Lnoaca wie; Władysławowi K.eylero- 
wi w Horedence; Janowi Marcinkiewioaowi, Korne­
lowi 3k*rbowaklemu, Jóaefowi Sajdykowi, Franei- 
aakowt Łukaasklewiesowi, Karolowi Ziemiińaklemn, 
Janowi Baaace Romanowi Patronowi, A atoniemc 
Patroalowf w Bieniowie, Emilowi Nowickiemu w Bo 
ryaławiu; Ludwikowi Piaseckiemu w Pneworsku  
i Marcinowi Popiiewioiow! w Radymnie.

Od wydawnictwa.
Nowi prenumeratorzy, zarówno miejscowi, jak 

zamiejscowi, otrzymają b e z p ł a t n i e  początek 
zamieszczanej w felietonie powieści M i m a r  a 
p. t.
,. W ulepównej wulcei(
oraz początek dm knjącej się w tygodniowym 
dodatku powieści B o 1 e s łja w i t  y p. t , :

„ N a d  m o d r y m  D u n a j  e m i(,

Omi skoiwMittny.
X . Wystawa Jęczmienia. Z Wiennta «oniaią. 

Wobec ainlatra rolnictwa hr. Auera^erga poseł Ehrta- 
tels dokonał wcioraj otwarcia [I anatryaoklej pań­
stwowej wystawy jecsmlenia.

X  Otwarcie nowej kolei. Z Celowca telegra 
łoją; W cieraj oabyło się nrocayste otwarcie nowej 
kolei p rie i Karawankl i  u •siałem ministra Der 
schatty i prsedstawicie.fi w ia n  krajowych.

. 1 sjisszt 1 psSdsierr t u  unca na paźdslernl. 14 94 
40 14*96, f i  sonie- ®a dw.edeb lOoH 14‘90 do 14-99; 
.yic u» pafdaiernik i9*39 do 19 34, iyto na kwiecień 

19*99 do 19*94; owies na raźa*l6,nlk 15 84 dc
18 B6; owies na kwiecień 1908 la*8i do 13*88; kokosy- 
i i  ns - a r p 'e . do —.—; kukuydsi na wnetieu
19 10 do 1919; .u n ry u ss  na maj 1908 18*09 do 10*04; 
teftu na sierpień 98*80 do 94-00

Oferty mierne, cnęfi kupna miurna, usposobienie spok.; 
poohmorao.

Medal hnnorowy za 25-lstnią działalność przy 
atraiy pożarnej, ustanowiony praei cesaria, nada 
ło namiestnictwo: (,Dok)

Stanisławowi Studnickiemu, Fraacisakowi Miele 
okiem i w Dąbiey; Kaiiwuersowi Sroce, Michałowi Pray- 
bj lik.emu w Sądaisiowie: Mikołajowi Kasprzakowi, 
Wincentemu Ohabałowskiemn w Rudkach; Leooo! 
dowl B ie lic , Francisskowi Kusaciakowi, Aleksan­
drowi Piechowi, Jędnejow i Radwańskiemu, Stani 
stawowi Karsaaowi, Janowi Prachnlcklemn, Anto 
niomn Mlcheńee, Janowi Micheńce, Griegorsowi Łu 
kasiewiciowi, Leonowi Skiślewloaowi, Wiktorowi 
Dręgiewlciowi, Wawrsyńcowi Gadomskiemu w Sa­
noku; Feliksowi Kwaśniewskiemu, Władysławowi 
Lużeokiemu, Jóiefowl Hendrychowskiemu, Franci 
sikowl Papierkowaklemn w Stanisławowie; Flotro 
wi Gorniekiema, Wojciechowi Malankowi, Janowi 
Samolewicsowi w Striyżowie; Dominikowi Rudni­
ckiemu, Ludwikowi Puntsehertowi, Antoniemu Krsy- 
satofowi, Franoinkowi K nysstofcw i, Ferdynandowi 
Kisielów skiemn, Wineentoma Masłowskiemu, Antonie­
mu Mignie, Teodor. Moroiowi w Tarnopolu; Mikeł. Ja- 
mrowleaowl w Tarnowie; Filipowi Sarnie w Tłamaean, 
Janowi Komuiiewioiowi n Trembowli; Acoiinnremt 
Sllbertowi, Michałowi Jaoknlakowl w Tarce; dr. Zj 
gmuntowl Micsyiiskiemn, Antoniemu Masurkiewicio 
oi, Janowi Niaińakiemu, Jóaefowi liOrnlslewlcaowl 
w Wielicace; G negorsowl Koiakowi w Żółkwi; 
Teodorowi Sikałowsklemu w Mostach Winlkiofa; Wa 
wrsynoowl Zarembie w Mikołajowie; Janowi Lnsnr- 
skiemu, Jóaefowi Fikaekowi, Francisskowi Rąjaor,

l Hosyi i żabom rô sbego. stała wczoraj Porcie doręezojsa. Porta jd«zcz« 
Drzea wręczumem noty a r z ę d o w n i e  p r o t e -

ków znaleziono w jednym 41 ponów o n t e 
l e k ( l )  3 stare  topory, 6 ćwierci wódki, w dru­
gim zaś, nie ubezpieczonym, znaleziono s z t y - i s t o w a ł a  p r z e c i w  n o m i n a c y .  Z n i m i s a  

Eozeirrał sie wreszcie eoilnir bnntn «*oisko- i « t y A a a A » s k i e ,  s z a b l e  i n o ż e .  P rzy -1i żąuaia , aby zastąpu go jak iś wyższy dygni- 
wego w Kronsztadzie, ^ y r . l  sądu niezwykle P° ż e b ra n ie  tego towaru Gruzinów j tarz któregoś z państw neutralnych
okrntny, pozbawia praw b posła O h i p k ę  i ,  ” uw“UUl \ Postrach dla Europy
s k .« j e  go na aoportacyg. | B o r t o w i ,  robotników.Podróże carsku , mgła tajemnicy spowite, bn-j nwsui ojom o luuuunmwi*. t PetersQurq. Pet. ag teł donosi z Tokio *■
dzą najróżnorodniejsze (Lmysły. Prawdopodobny1 Pewn,burfl. Ponieważ z rozmaitych objawów naprawę i budowę o k r ę t ó w  w o j e n n y c h  
może być tylko jnden, mianowicie że car«w nożna, iż znaczna część robotników pe zaproponował m .nister m arynarki w p&rlamen-
nio spieszy się „do domu", — podminowaneg* tereburskich jest jeszcze zaopatrzona w broi, cie kredyt 270 milionow jenów, który ma być
rewolucyą, tembardziej gdy rewolncyoniści cd 
grazają się zamachem na cara i następcę tro 
nu. Najoczywiściej tedy car czeka u wybrzeży 
Finiandyi, aż w Bosyi, a przedewszystkiem 
w Petersburgu nastanie rzgiedny bogdaj spo­
kój.

Na zewnątrz też BeSya przybrała cechy spo­
kojniejszego nsposobienia. Mogą to jednak być 
tylko pozory, —  pocnoazące stąd, że rewolncya 
zanurzyła gorejącą żagiew głębiej w pokłady 
społeczne, aby ją  nkryć przed okiem czynowni- 
ków Każdej chwili jednak potogr rewolucyjna 
bnebnąć może krwaw ą łnną Zapowiedzią tego 
są od czasa do czasu konfiskowane przesyłki 
broni i materyałów wybuchowych. A ileż to 
przesyłek przeazL... bez konfiskaty i dostało się 
we „właściwe" ręce1

(Telegramy „N. Reforiuy“ i  1 października.) 

Wyrok Kron8ztaozki.
kron&ztad. Czasowy sąd wojenny wydał wczo­

raj po połnanin wyrok w sprawie b n n t n  m a ­
r y n a r z y .  Były członek Domy Onlpko skaza 
ny został na utratę wszystkich praw i depor* 
tacyę. Trzech chłopów u w o l n i o n o ,  19 m a ­
r y n a r z y  akazano na śmierć przez rozstrze­
lanie, 12 na roboty przymusowe z nieograni­
czonym t< rminem, 23 na 20 la t robót przymn- 
sowycn, 7 na 15 lat, 8 na 10, 6 na 6, 22 na 
4, 129 skazano na wcielenie do r o t  a r e -  
s z t a n c k i c h  lnb na więzienie o rozmaitym 
terminie. Skazani pozbawieni zostali stopnia 
wojskowego. 129 marynarzy uwolniono. Wyrok 
ten ma być jeszcze zatw.erdzony przez czaso 
wego komendanta twierdzy.

rząd polecił policyi, ażeby p rze p ro w a d z iła  z u -! zużyty w czasie do r. 1913. Z tej sumy 25 mi- 
nerne ro zb ro je n ie  a fe r  roDO im czych. W tym jlionów wydane być mają w r. 1906. Kolej na 
celu odbywają się w dzielnicach robotniczych S a c h  a 1 i n i e ma być ukończoną do zimy. Na 
rewizye domowe i r e w i z y e  o s o b i s t e  n a  razie ma ona przewozić jedynie m ateryały woj- 
u l i c a c h .  I skowe. (Por artykuł „Postrach Europy". Red.)

Dzieci Stołypina.
Petersburg Stan zdrowia zranionych podczas 

wybuchu bomby aa wyspie A ptekarskiej d z i e c i  
S t  o ł y p I n a poprawił się. Rany córki btoły- 
pina z a b l i ź n i ł y  s i ę ,  syn jego może jnż 
chodzić.

Zgromadzenie kadetów.
Petersburg, ttząd p o z w o l i ł  p o d  p e w n e -  

mi  w a r n n k & m i  n a  o d b y c i e  w P e t e r s -  
b u r g u  z e b r a n i a  d e l e g a t ó w  s t r o n n i ­
c t w a  k a d e t ó w ,  Którego nie należy mieszać 
z zabronionym k o n g r e s e m  Kadetów. Mimo 
tego, s ta ra ją  się kadeci wszelkiemi środkami 
doprowadzić kongres do skutku.

Stan wyjątkowy?
Berlin. Z R y g i  donoszą: Obiegają pogłoski, 

że w gnóf rnii knrlandzkiej, infiaudzkiej i estoń 
SKiej z a p r o w a d z o n y  b y ć  m a  s t a n  w y ­
j ą t k o w y .

I r o n l ł f t  ! v o « t k a
L w ó w , 1 października. 

Bratnia pomoc dla wychodźców polskich z za­
boru rosyjskiego, w  ostatnich osassch eorss wlę 
eej wychodźców c Królestwa Polskiego i prowinoyj 
isbm nyrh sjeid ia  do Gallcyi, nclekrląc prsed prse 
ńlsdowsn.ew. Znsjdnją się oni w wielo wypadkach 

położenia rospacsilwess —  dokaesa lat c jito  
głód ł brak daohn nad głową Celem saoplekowania 
się tymi wycnodicami aawiąsał s)ę w e L w t. w 11> 
komitet, który na raaie ma do dyspoiycyi kwotę 
2 .000 koron, uchwaloną na ten cel na ostatnlem 
wainem igromadienlu Bankn parcela-iyjnego. Dairse 
efiary na ten cel przyjmuje skarbnik komitetu, p. 
Zygmant Poznański, dyrektor Banki parcelacyjntgo, 
uli* a Brajerowska L. 11. Do komltetn należą pp.: 
wicepreaydent miasta CinchciUikl, redaktor „Kurye- 
ra Lwowskiego" Fryling, dr Lówensteln, Poznański, 
Śliw iński, Ulmer I Wąsowicz. Scładkl przyjmują 
także redakoye pian

Młodzież krakowska w- Lwowie Silne sam- 
teresowanie wywołało w naszem mielcie prsybyoie 
drożyny footbaliowej krakowskiej, k tón  pobiła 
w czasie Zielonych Świąt b. r. w matchn foi tbalio- 
w y »  przez Jwowski Klob czerwonych, przyjechała 
obecnie zesrać matb-rewanż.

W sobotę rano na dworcu powitał drożynę kra­
kowską wydalał Towarsystwa zabaw mchowych 
Tłumy młodzieży lwowskiej zebrały się również, aby 
zaanaeayd swą sympatyę dla dtlelnego aaitępo kra­
kowskiego. Po swiedsc ?io Panoramy racławickiej 
i innych osobliwości mia ra odbyły się popołudnia 
sawody nadprogramowe W  chodzie jednogodzinnym 
zwyciężył Anerl, robiąc 10 kim 359 u ., drogim 
był B e ie t  (10 kim, 299  m.J, trsecin< Sołtyński z re 
zaltatem 10 kim 76, czwartym Krakowianin Mar- 
saałek. W  biegach 100 metrowym i 8 kilometro­
wym pierwsiym był aa 5 startujących Rssdki Ta- 
d insi (1 2 J/_ t  /, drugim Krakoniaaia Saeligowski 
(12 trzy piąte s.), trseolm Kawecki (12 trzy piąte 
a), jeden startający posostał bez miejsca. W  dru­
gim na 8 startujących plerwssym był Lwowianin 
Kawecki w 30 m, 3 s. drugim Krakowianin Yv a 
nicki w 30 m. 4 4  i jed ia piąta sek., trzecim Lwo­
wianin Zbysiko w 32 m. 3 i jedna piąta sek.

(V niedsielę popołidaln rozegrano math foctbal- 
lowy w obeczości mnóstwa widzów. Półtora godzin 
na gra obydwóch drużyn, krakowskiej i lwowskiej 
czaraycii obfitowała w piękne mot enty, oklasklwa' 
ne z aapałem prsea puolleiność. Zapasy rkońoiyły 
się awycięstwem I kiaba krakowskiego (1 :0 ) Po 
rozegrania matohu prezes lwowskiego Towarzystwa 
aabaw rncnowych wręczył zwycięzcom dyplom ho­
norowy wśród frenetycznych oklasków.

Złote wesele W  kościele 0 0 .  Bernardynów we 
Lwowie sdbedale się nrooiystośó ałotego wesela pp. 
Alojaego i Antoniny a Jaworskich W ilcu ow a Bo- 
czowa.

„Naszego Krajuu zeszyt Nr 13, a okasyi zjazdu
górników poiskłob w Krak iwie nośwlęoiła redakoya 
górnictwu, dająo przez izdwyozzj bogaty i rozmaity 
dooór artykułów tak fachowych, jsk i prac litera- 
okich całokształt tego wszystkiego, co odnoś! się 
4o górnictwa, jego rozwojn, znaczenia, pamiątek, 
■nayki i poeayi stanu górnlcaego. Zeszyt ten jest 
ozdobiony okołn 100  llnstrscyassi kopalń w Sosno- 
wiozoh, Wieliczce, Bochni. Kałnbzu, Borysławia Itd., 
oraz portretami najinakomitssych praedstawlcieli 
stanu górniczego w Polsoe.

Repertoar teatru lwowskiego.
it rek: ,Orfeoii w piekło"

We Irodę; aA. Pippa tańczył* Banptmanna.

P o g r ó ż k i .
Londyn. Wielkie wrażenie wywołał tn  takt, 

że lord R u s s c l  nie priybył w sądny dz.et 
do synagogi. Sądzą, że doszły go od rewolucyo- 
nistów rosyjskich l i s t y  z p o g r ó ż k a m i ,  
z powodu któiych wolał pozistać w domu.

Londyn. Wonec pogłoski, że ukrywający się 
w Londynie żydzi rosyjscy przygotowują z a ­
m a c h  n a  b a r .  R o t s z y l d a  za pomaganie 
w emisyi pożyczki rosyjskiej, Rotszyld ogłasza, 
że w pożyczkach rosyjskich nie brał ndziałn i 
że nie rozporządza fnndnszami rosyjskiemi.

Krwawy biiank. Stany Zjedndczone a Kuba.
Frankfurt. Do „Frankfurter Zeitang" tlono-! Hawanna. Gubernator T aft przybył do pała* 

szą z PereiBbnrgr Sądy wojenne polowe wy cn prezydenta i poczynił zarządzenia, aby za­
dały w czasie od 1 do 20 września — w edług ,jąć  s t a n o w i s k o  P a l e ń y ,  Ktorj z ochotą 
statystyki m inisterstw a sprawiedliwości — BO usuwa się ze swego urzędu. Następnie kazał 
w y io k ć w  Śmierci, które natychm iast wykonane T aft wypuścić na wolność G o m o z*, i in n y ch .
zostały

Straszna egzekucya.
Odsssa. Skazanego przez sąd wojenny na 

karę śmierci zabójcę pollcyantów Tarłowa s tra ­
cono wczoraj. Ponieważ Tarłów jest sam ranny 
i nie może się poruszać o własnych siłach, za­
w leczo n o  go na plac egzekuo yl, gdzie go p rzy ­
w iązan o  do Słuoa. Tam dopiero odczytano mn 
wyrok Smidrci. T arłow odpowiedział: .D la  moich 
sędziów znajdą się browningi i bomby!" — 
Przj wiązanego do słupa rozstrzelano

Emigracya żydów.
Odessa. W ostatnich tygodniach wywędruwa- 

ło stąd 3000  żydów d o  A m e r y k i .

i ł
( iw u i i n  S ! i l i | f i i i n u  

t i ń ł d e a w S e ł  R e f o r m y
? śnk 1 października.

Groźna str&jKu w Morawskiej Ostrawie.
Morawska Ostrawa. Dziś po połndnm odbyły 

się tu i w O r ł o w i e  tłnuine z g r o m a d z e ­
n i a  g ó r n i k ó w  w celu umówienia kwesty i 
s t r a j K n .  Na zgromadzeniach tych powzięto 
uchwały, żądające podwyższenia płacy gorm- 
k ó w  krnszaków („najerów "), m ararzy i cieślów, 
zatrudnionych pod ziemią na ronaj mniej 4 K 
dziennie; dla robotników przy wózkach w wie- 
kd 20 do 24 la t conajmniej na 3 korony, a dU 
robotników młodszych na 2 K 80 h Na wypa­
dek gdyby zarządy kopalń żądań tych nie przy­
jęły, uchwalono domagać się ogólnegu podwyż­
szenia zarobków o 20 p r o c e n t .  Zarządy ko­
palni mają odpowiedzieć na te  warnnki do 6 
b. m. jeśli nie uczynią tego lub jeśliby warun­
ki odrzucono, ma się ania 8 b. m. rozppczać 
strajk powszechny we wszystkich konalniacn 
Rozchodząc się po zgromadzaniach, górnicy 
wznosili okrzyki na czeSó socyalnej demokra- 
cyl I su aj ku.

którzy zostali uwięzieni pod zarzntem, że wy­
wołali powstanie, i zgodził się na ich prośbę, 
aby osobna koum*ya zoadała icb sprawę.

lffawzyngton. Na żądanie nowego „administra­
to ra1 Kuby T a f t a ,  wysłany zostanie na wy­
spę tę  d a l s z y  o d J z i a ł  w o j s k a  a m e r y ­
k a ń s k i e g o  w sile 3000 żołnierzy. W Ha­
wanie marynarze am erykańscy strzegą biura 
urzędn finansowego Stanów Zjednoczonych, 

którym ma się znajdować 20 m i l i  on  ńw 
d o l a r ó w .

-)npo».i}dsd»liiy rsdaktot i wyaawca. 
A t l o h a A  K o n o p i ń s k i .

S  i  u c J i L A  M K .
(A rty k o if  * tym działu u ie  jpeauoolsą ad 

red ak ey i)

Rsgma MBndrochowiczówna
br Arnold Berger

zaręczeni
Starogród Kraków

Dr Zygmunt W&cbtel
powrooil.

Szkoła tańców 
K. W i t k a p  i S y n a

Rynea, 34, „Pałac Seiski“,
zgłoszenia przyjmuje każdego czasu.

7 ń l i  l i n ń n i  - , L _ a u ę  Pokoje eL „„naior od 7 
b a a l d ‘ l l lO  do 11 koron na dor-, — Pnohnia do­
skonała. Korytarse (1 wlgodyj ogrnne H7t»8 7 f7

D r  J a n  L a u d a n
lekarz clio rób  dzieci,

mieszKa ooecnie przy ulicy Gertrudy, L. 9- 
Tdlefon 347. 4120 3 6Nieprawaiiwa wiadomość

Lwów F ilia  c. k. B inra koresponaeneyjnegv i Zawiadamiam P. T. Interesentów, te  amery- 
dowiadnje się, Ze podana przez „N.- F r  Prease“, j kańskie biurna nadeszły i moln*. je ofiflądi"
a powtórzona przez niektóre dzienniki krajo 
we, wiadomość o napaazie bauayiow rosyjskicn 
na wagon pociąga osobowego, zdążającego ze 
Lwowa do Szczakowej, jest — jak  stwierdzono 
urzędów nie — n i e p r a w d z i w ą .

Strajki.
Ty flis. Wedle urzędowych wiadomości z Ba­

ko. tam tejszy s t r a j k  z o s t a ł  z a k o ń c z o ­
n y . W szjscy robotnicy wrócili do pracy

Napady i rabunki.
Mfilno. Z powoda napada zDrojnego n a  l i ­

s t o n o s z a ,  naczelnik okręgn pocztowego 
wstrzymał dostarczanie listów pieniężnych do 
mieszkań.

Saratów. Dokonano ś m i a ł e g o  n a p a d a  
n a  c e r k i e w  k o l e j o w ą .  Napatnicy u k r a ­
d l i  d z w o n  wagi 15 pudów.

Ryga. W sobotę wieczorem napadli rewoln- 
cyouiśc na wozy tram waju elektrycznego i za­
bili trzech konduKtorow .

Orsza. Nieznani napastnicy ranili ciężko ko­
bietę i dwóch służących fabryki gwoździ wo- 
rońskiej, którzy wieźli pieniądze. Bandyci zra­
bowali 900 rubli i umknęli.

Chrrków. Ośmiu bandytów, uzbrojonych w 
rewolwery, z n o w u  o g r a b i ł o  k a n t o r  r o ­
s y j s k i e g o  T o w a r z y s t w a  t r a n s p o r t  o 
w e g o .  Zrabowano 8u0 rnbli. Bandytami byli 
wyrostki. Część pieniędzy odnaleziono.

Niemcy w Kuriandyi.
Uiitawa. Zgromadzenie szlachty kilkn okręgów 

prowincyi knrlandzkijj wyznaczyło 120 000 ru 
bli na argtuiizaoyę obrony ludnoiol przed gv ał 
tami band uzbrojonych

0 ifrauducye dyolomatów.
P a te ra b -rg  Ustanowiono to osobną komisję, 

która ma zbadać olbrzymie wydatki, jakie Dyły 
poseł rosyjski w Korei P a w ł ó w  i dodany mn 
do pomocy, gen. D r u ż y n o  w, poczynili pod 
czas swego pobytii w Szaugaju w czasie wojny 
z Japonią W ydstai te wynoszą dwa miliony 
ru b li

Szkoły krajowe.
T ytllt W  okręgu KanKaskim otwarto szereg 

n o w y c h  s z k ó ł  ś r e d n i c h ,  subweneyonowa- 
nych przez m i e j s c o w e  i n s t y t u c y e  s p o ­
ł e c z n e  b e z  n d z i a ł n  s k a r b n  p a ń s t w a .  
W edług „Faw kazu", kraj szybko zdąża do 
chwili, w k t ó r e j  p o K r y j e  s i ę  s i e c i ą  
s z k ó ł .  W  tych dniach otwarto piogimnazya 
w Erywaniu i Georgniewce, oraz szKoły realne 
w Karnie i bzemasze. L ek c je  wszędzie rozpo­
częto we właściwym czasie.

Ładna przesyłka.
Władywnatbt. Na statku  „Longmnr" wysłano 

z W ładywostokn do Czifn 75.000 pudów mąki 
z młynów intendentnry. — Z transportu tego 
p r y b y ł o  j e d y n i e  25.000 p u d ó w  z p l o m  
b a m i  p o g r a n i c z n e  m i. Po otw arcia ładno

Pod’4 i  cesarza do Pr&g .
Wlmleń. J a k  słychać, coaarz ma się ndać do 

Pragi w końcu Daździemika lub w początKach 
listopada. Podróż ta  nie ma mieć charakteru 
p o l i t y c z n e g o ,  będzie tylko nowym dowo­
dem e y m p a t y i  c e s a r z a  d l a  n a r o d u  
c z e s k i e g o .

1, 2  lnb 4  pokoje
z calem utrzymaniem z a r a z  d o  w y n a j ę c i *  
w pensyonaede p Borońsklej, ulica Karmelicka, 
L. 24 , I i Tl piętro. Wiadomość n t  II  piętrz®-

Warunki nowej ugody z Węgrami.
Praga. Z Budapesztu otrzymał „Prager Ta- 

geblatt" następujące inform acje o podstawach 
n o w e j  u g o d y  z W ę g r a m i .  Ugoda otrzyma 
formę trak ta tn  handlowego, zawartego do roku 
1907, który ma Dyć w tym roku przedłużony do 
roku 1929, a więc na dalsze la t 12. Jakkol­
wiek nie ustanowi on linii cłnwej międzn onn 
państwami, ma zawierać pbwne c ł a  d y f e r e n -  
c y j n e ,  dochodzące d o  10 p r o c e n t .

Zat&rg z Serbią.
Belgrad. A ustro-wcgierssi radca legacyjny 

L o e w e n t h a l  wręczył wczoraj rządów, serb 
skiemn odpowiedź na o s t a t n i ą  n o t ę  s e r b ­
s k ą .

Podwćjna gra.
Berlin. Do „Berliner Tageblattu" donoszą 

z Rzym u:,Znany organ watyKański. „Vera Ro­
ma", zamieszcza artykuł o stosunkach w Niem­
czech, w Którym na wstępie chwali patryoty 
czny opór ludności francuskiej w A l z a c j i  i 
L o t a r y n g i i  przeciwko germanizacyjnym za 
kusom memiecko-katolickiego stronnictw a „cen­
trum", W dalszym ciągu zaznacza ten artykuł, 
że p a p i e ż  m e  j e s t  j e s z c z e  w a s a l e m  
W i l h e l m a  II. co więcej, że Pius X  nie żywi 
naw et większej sympatyi dla tego „k a c e r- 
s k i e g o "  m o n a r c h y ,  któiy m i m o  s w o ­
i c h  z a p e w n i e ń  t o l e r a n c y j n y c h  d l a ­
t e g o  p r z e ś l a d u j e  P o l a k ó w  w z a b o r z e  
p r u s k i m ,  p o n i e w a ż  p r a g n ą  m o d l i ć  
s i ę  w j ę z y k u  o j c z y s t y m .  W alka Kultur 
na w Prasach zresztą me ustata jeszcze zapei 
me, lecz toczy się dalej tu  i ówuzie — z wolą 
Wilhelma 11.

Rzym a Francya.
Paryż. M inister Clemenceau wygłosił mowę 

w L a Roche snr lo n ,  w której oświadczył, że 
mimo zwalczania ustawy senaracyjnej ze strony 
k o ś c i o ł a ,  r z ą d  n i e  d a  s i ę  s p r o w a d z  ć 
z r a z  o b r a n e j  d r n g i .

między godz. 10—12 przed południom i 4 —® 
po południu przy ulicy Starowiślnej, 12. parter- 
4154 3 5 Zygmunt Lauer

K m m  t a i n r *  tumem *
■ 1 października.

Akcja n«M*yaek_g- 4 .  ,Mte taeftrówagn 374 8“ 
Akayi. wegiankie a j u m  6 1 9 -  Al*?*
L n g h 813 3u Aknjn .jlońl aitf 557 ót 
Lard"»ki at t*a 95. Akaja iankrenU i “ f-75 Ak 
Botajrediif 1050 — .aeja GaUojjildag LanM 
m ą ,  k75‘—. Aknjo sole! r  ta tu .w j  88095. SL*3 
kmsl 187-—. ?e keleł Wkein*1 -“85'' '
A W  .oisi połaiymei »6951-----1. Akcy* ktia* nnir •”
aMsj 58 —. .zsy. Alplej •09*—. Ikoji F i u  —  
ó7s*75 Ju. s Frcakwgo >w t m i n  i oumegc 9799'- '̂ 
AKoja Fakr^ji ksom 5 ji -  . tk-y- ‘.nsaoki .}
41o - -  Akuj, Salłeyjziaafo tmy* vi^g 
» 698 -—. Oallfcae,, wyglonkle ind "snu
94 iS tieuitL «Bjowa 88*85 ł^nta konaowi -«a8py«B, 
9910 Raata ketoncw w pieńka »5 05 56 L t Ą
Taw_j jyłswa kredytowego aś nraUzg 98 50 4ł/k 1 ^  
Bsnł* j  98*--, 4*4*/, L sij Bania jp
t tU t  r00 5C. 5*1, Liny E»nki hipc^ozneg. 111 
IV t lody Banku tŚŁjawftgo 88*50. Ualy
ktajoweg,*' 100*90. 5*/, ki «a: ain» bligacye Bask";’ 
Jowe»c — , 4•/, gailcyjsnii. obligat] piopłns 
•9*90. 4%  gailoTjua poty." . _ bajowa « 1898 t -7 
4*/« Poty mka miast* Łwowi »6 56 Los*- ■anofeC 7^0 ”

Cnkier 9 1 6 0 -9 1  "0. Nafta 1 spirytus . .enusniud > 
Usposobienia spokojne.

Z Hiszaanii.
Barcelona. Władze zarządziły u w i ę z i e n i a  

l i c z n y c h  K a r l i s t ó w .
Madryt. Król nodnisai dek ret, dotyczący c - 

gauizaty i policyi madryckiej.

Sprawa kretertska.
Konstantynopol. Nota czterech mocarstwzwierz- 

shnirzych dla K r e t y ,  w której podano fakt 
i zamianowania Z a im ra  nadkomisarzem Krety, zo-

'm r ik  Jifey DandlnwaJ i “ waya,ow« ■ 
w Krakowla

s 1 paźdsiernlka (gods. 1 a .pełb  alet,
f Wzlafy jttLt

Raołc papier * Ur9
Xuki ruessieoKi* ii?  0
“hrankl papier.jw* ** 91
DwpłislestcfjfariMwk* v» tfaelr I# t?

li. Ust> tu tK  tiw,
4V/, 13sly zastawne psea». Ban1 a hłpot. 1JC 5 
4‘/«*- r;i«*y «*rtawne Snom łupo* lOss —
*•', ,  ,4 . . . . M M
41/,"; Liny - utawne JafJte («a tregi 1(0 40
4*,', .  86
5"/, sast gal. Tow. sle*. rneok 99 95 
**/t . . .  , » . «'««**. »* 9*
*•/. . .  .  - .  . 54-ls«n. 98 *5

lii, Okllseoyo I yetyazkl,
»•/, i* •toyiitft lełlgaoyi. piopluacyjj— *9 —
4*/, Pjij jska kraje aa a r. 1893 . . 9'< 9*
4*/, Pośyoaka esImfb Lwowa 
4W/L ■ adoiM Lwo< ra . . .
5* i Óoligaoye kotannalne Banka^baj 
41/.", „ .
4*/, a ko l e j owe . . . .

IV. t"e‘ « f.
Leej  atlasta C iskom  8t> —

V. Alkeyk,
Akesi Baska hlpoteesnag-i wi Lwe.wlis 576 -  

.  , Gai. dla k. • p w Krak.

.  . Lwów-Osawdowea- Ifasw • 58b —
Vl._Pabllozu7upleyudia|a 

wspólna renta pap. . . .  * | J6
-- 

.04 60

i*

i  8
i*

Ul

»5 9*
•s % »«11

lOf 
97 60

101łfi

J»S

srekrna . .
**', renta koronowa adstryaoki

, .  .  węgierska . . r0
d i ,  renta anstryauka w słode • -
4 .  w jie-Tka w la asie . .

*8 t
8»|l)
8*

117
U* 7

G o r s e t y •i&tBOwszyeb krojow oarysKiob bmuel-
sUbli o o o jokoa

paryska prsoownla gorsetów i J e l l c y a ” w KraKOWie, 
ulica FloryańsKa L. 

(Hotei Drezdeński),

19 95

G m lu e  i  imowl mta w wikreK s 
wohoiiząoe «ykoaajG się i  oiąp * eEi» 
myjmuje wsieli te rtiier&oye- T . .  ooo*ti 
% orewtgeyi mkateowie słg e d w re tK ^ g g i
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pozbywa sie piegów,
kto używa kremu „Metamorfoza!“ Do 
tego celu służą również przetwory ogó'- 
kowe Balassy, pomada Wiśniewskiego, 
oraz różne inne pi operaty, które poleca

S k ła d  A p te c z n y  M ag .

Jadwigi Klemensiewiczów^
w K rw owle, Karmelicka 15.

3834 96 O

W  Z a k ła d z ie

GIMNASTYCZNYM
(metoda szwedzka)

Jadwigi Mayówny
ul. św. Tomasza 18, I. p.,

rozpoczyna się z dniem 13-go t  m. gi- 
innastyna lecznicza i wpisy na gimna­
stykę zbiorową, zdrowotną między 3 — 5 

po południu. 3901 5 6

G O O O O G O G O O & O G O

II
prof. śpiewu solowego

b. uczennica F ran cesca  Lampertiego 
mieszka ul. Batorego 18,

przyjm uje zgłoszeń’a  o godz. 4 — 5.
4100 2 3

g g g g o e g g g g e e e g

Interes śniadanHowy
z wyszynkiem do objęcia od listopada. 
Zgłoszenie Zarząd Kółka rolniczego 
*  Dobromiln, 4135 3 5

Zaraz potrzebny

PRAKTYKANT
tylko zamiejscowy, do handln korzen­

nego 4138 4 5

J a n a  N a g ł a
w Krakowie, ul. Szczepańska I. II.

• u le i ik a n le  na wsi składające się z 4 pokoi 
i kuchni, godtina drogi od Krakowa, komuni­

kacja dogodna, w miejsca poczta. 
Bliższa wiadomość: Kraków, Poselska SM, 

II p. ganek pom. 12—2. 4139 2 8

R Y D Z E
■marynowane w occie wysyła w 5ciu 
kilowych laskach franko do każde] po­

czty za zaliczką 4  koron 
I k e l l n e r a  dom eksportowy produktów 

kra i owych w  lA o a o w ie  (Galicya).
4108 3 5

ma do sprzedania: 3723 110 O
srnitnry salon, z bronzami, Garnitur ra i in. 
letbiony renesans, Biork. mahoniowi, Lustra 
itjcznn z bronzami, lustro duże mahoń., 
tolikl impir) mahoń, z broniami Sztychy, 
egary. Fon B.ana Pająk wspaniały z I r m a  
'ais wiele innych pięknych antyków, jakoteż 

i mobil zwykłych.
Lsopoldykii H aoh ow isa ,

Kraków, ui. Szewska Nr 5, I. p.

Do sprzedania:
P o m n e  IB%°° tłoczttua firmy „Garwens" 

1* i l | l d  do wodociągu domowego. Li dzo 
^»ło używana.
P l f t P  żelazny wielki, firmy „Meidinger“, 

•O li odpowiedni do ogrzewania wielkich 
*ah klatki schodowej i t. p., prawie nowy.

Do kuchni restauracyjnej
kraniec wielki, 2 sabasniki, kooioł miedziany, 
"tswiczki wszystko ręoznej roboty.
?  r a 7 0 r u / n s ) r v  1 8łn i,0J oyn-7  i C t C I  n l  i  JT kuwanoj, pojemności
°koł0 1700 litr.

Oglądać można w Podgórzu, Rynek 10, mię- 
y*y godr. 10—12 Drzed południem — Stróż 
"•k»że 4133 3 8

„ G e lia “
lajnowzzym wynalazkiem w woim rodzą ju 
1 patentowany korkooiąg „Geha" którego 
Ganiam jest tak oryginalry i praktyczny, 
»G#haL zdobył zobie w krótkim czasie w ca- 
Europie ogólne uznanie! Nie wym«« on 

trzymania w rękaoh iiaszki gdyż lekkie 
rśnięcir boczny ih ramion korkociągu, choćby 
B* małe dziecku lub słaba osobę wykonane, 
^°doje natychmiastowe i spokojne wyjśoie 
Ł* nawet z najsilniej zaszpnntowanej bu- 

»Gehii“ jest zo stali, niklowaćj i tapa- 
rany w ładnem pudełku Przeszło 200 listów 
■‘nial Zupełnie odpowiednie na irezenty! 
** kor 2 40. 4162 2 20
0 nabycia w pierwszorzędnych handlach 
*uych, ga.anteryjnyoh, nożowniczych por- 

i zastaw stołowych — lub n oeneralne- 
ł*?Pcy:
■I' F, Kleczeński we Lwowie, 

Sykstuska 1. 16.

ku

JflKaky ZAKŁAD pogrzeoowy

JANA WOLNEGO.
trumien przy >1 iw. T o n im  4

" *7 plaon Szczepańskim) Telefon Nr 831.
^ l l ta  nL K o p s rn lk t  L 8 .

* J?*" ^*a pogrzeby dla wszyctkloh staaów 
kżwnl ł 4 *“m wszystkie formalności.
Mota k* . ',r* V "uJe s,t  przewozu zwłok do wtzyst- 
*« „ i J J  Europy Układ posiada własne no- 

Humb " karawany. Posiada własne 
J ’ °4st<_puje miejsca pojedynczo na 

0, a*owt l®** Prsyjmnje zwłoki do tym-
» prznenowania za miernym czynszom 

miesięcznym. n718 68 0

do lokcyi w Krakowie za 
mieszkanie i wikt. „AKademiK 

W ieniawa"1 Rzochów za Dębicą.
4169 2 3

TTl*7A1*l gimnftzy ainy z nkończoną 
U  w Z c i l  6-tą klasą poszukuje miej- 
Bca praktykanta w aptece. J .  I>. poste 
restan te  L i m a n o w a .  4173 2 3

I l f * 7 P  P° P°^S ‘J  P° niemiecku i ste- 
nografii. W arunki przystępne. 

Zgłoszenia przjjm nje Administracya 
,N. Reformy" pod 4145. 4145 2 3

Panna
z wyższera wykształceniem, udziela ko- 
repetycyi. lekcyi śpiewu oraz przygoto­
wuje panienki do wyższych zakładów 
naukowych. Sobieskiego 7, I I  p. lewo. 

41ń8 2 3

r i l n ? n f  poszukuje lekcyi. M. Ra- 
B IIU Z .U I dew icz, Kraków, S taro­
wiślna 38. I  piętro. 4155 3 3

Osoba inteligentna
posiadająca języL polski i niemieoki rak w sło 
wie jak i piśmie, poszukuje zajęoie biurowego. 
Z. M po«te restante Kraków. 4134 t l

Do sprzedania
G arnitur mebli salonowych, kanapa ce­
ratowa, stolik, konsoika i inne drobne 

sprzęty. 4160 2 5 
Wiadomość: ul. św. Jan a  1. 14, I I  p., 

od godziny 1 do 3 po południu.

K a r p ł l f a  Używana, w dobrym sta- 
l \ d l  C l B a  n je> na przodzie z ławe­
czką, do sprzedania za 750 koron. — 
Skład powozów, uL Smoieńska 1. 15 
w Krakowie. 4020 6 6

Dyplom honorowy no wyst. w Krakowie 1901 r.

V. SZNAJDROWICZ
k u ^ n l e p z

f  Kralowie, Rynei Luna A-B L. 45,1 piętro,
nad apteką pod Białym Orłem, 

poleca P. T. Publiczności swój obficie i je­
dynie w towary doborowe zaopatrzony sU id 

I praoownlf, jako to:
FUTRA damskie, ROTUNDY, Z iiOKTY, 
SAKA, PEIERINY, B O i, GARNITURY, 
FU u ’ I męskie spacerowe i podróżne, 
CZAPKI futrzane, oraj wszelkie przybory 
w zakres ten wchodzące, aerdaeaki, Ko- 

żuazki damskie, męskie i dziecięce. 
Oryginalne zakopańskie Gunie, Kryniczan­
ki, \ i.ierki, Ułankl i Siknunki Kościu­
szkowski! , Karazye, Czapki krako wskie, 

Guńki i Kapeluzce góralskie.
^  Zamówienia I reper=oye uskutecznia 

w jak najkrótszym czasie po cenach umiar 
kowanyoh. "»■ 4166 1 0

Swiely n il pszczelni lipcowy
dtjero^y, patokę, wysyła w b kg . laszankaoh 
szczelnie zamknlęt n, po 8 kc-on z, * *łn 
pc, nowi 1 blaszank.. Mlod Dl :ny ,aś. w *“mi ' 
uycn oplatanych gąsiorkack za 5 kg ^  5 ko- 
.n 60 i.al., również z opłatą poozty. _ ż4' 

aame i beczkach koleją. — zarząd dkbr zle\n^
I paalok 7} gmeuta Lltynakie|o w Siemiiowcac.., 

poozta SlemlKowre. 3u»6 11 2S

B rzoskwinie czeski*), słynne na cały 
świat, wysyła w 5 kg. koszykach 

za złr. 2 25 I. Jlndflch, Mólnik (Czechy). 
3886 18 30

Oo tydłieA Tnow ośoll

D o  s p r z e d a n i a :
Brązowy pudel, 2 mieś. licząuy. 
Kardynał purpurowy (ii lewak). 
Fozteryer biały, 2‘ją mies. liczący. 
Afrykańska szara papnga, muniąca 
Brabandzki ratler karłów., żółty, l ‘/i 

roku licz.
Amazonka, brazylijska papnga mó- 

wiąoa. 1546 25 39
DogyU, olbrzymi czujny pies, ż lat. 
Wylęgarnia sztuczna ma 70 jaj. 
Jamnik czarny, pod, 6 mies licz 
Pawie niebieskie, młode.

poleoa Zakład Zoologiczny

Kazimierz WALTER
Kiaksw, SIśwmwsIm SI, przy pmtuk.

B ry n d  i o n e i a  40, 55 i 65 ct. za kilo.
Ser szwajcarski 75 ot. „ „
Miod pszczelny 65 ot. „ „
Słonina biała graba p 72 ct. „ „
Słonina wędzona po 80 ct. „ „
kawa od 1‘10 do 1'70 ot. „ „
Herbata od 2 50 do 5 złr. „ „
Powidło po 24 ot. „ „
Sok malinowy po 70 rt. „ „
Poleca U£OX HIEFF.R, Ł e lb lea  Szepes

megye, Wvgry. 4065 6 10 
Korespondencya polska, niemiecka i węgierska.

c j K K ^ e e e e o e o e o o o ł e o o e e o o t c - o e e o o ę

|  Zakład św. Józefa
O DLA Ô IEHOtOAK H CHŁOPCÓW (j) 

w Krakowie ul. Karmelicka Ł. łłejj
poleca n a  obecną porę

szczepy owocowe, jak  jabłonie, grusze, śliwki, wiśnie, czererhy, brzos­
kwinie i morele wysokopienne i karłowe tylko w doborowych gatun­
kach cztero i pięcioletnie; krzewy owocowe, jak agrest pożyczki i ma­
liny; dziczki owocowe jabłoni i grusz; 1000 sztuk po 20 kor., krzewy 
ozdobne, jak akacye kuliste i głogi uszlachetnione (Crategus) białe 
i różowe etc. Cebulki i kłęcze kwiatowe: hiacynty w różnych kolo­
rach po 15 do 36 hal., tulipany pojedyncze i yełnb, z najnowszych 
odmian po 8, 10, 15, do 25 hal., krokusy po 5 hal., narcyze po 10 h. 
za sztukę. Konwalie do pęazenia. 1000 sziuk 24 K , do sadzenia 5 K. 
W ielki dobór roślin ciepło i zimnoazklarniowych po bardzo przystęp­

nej -enie. 3998 6 17
Przyjmujemy zamówienia na bukiety, wieńce i wszelkie roboty w za­

kres kwieciarstwa wchodzące; dekoracyę salonów etc.
C e n n i k i  n a  ż ą d a n i e  w y i y ł a  s ic ;  o p l u t n l e .

ZA DARMO
— być nie może, ale r» beioen iprcedajt — 
• . zJLHH, K iaków , n l. F lo ry  m inka 81 
Dontawoa Zwiąiko o ta nriędników pannw 

aegarok nlkl. i  naplien -sten Roskopf Pa­
tent * pięknym łańnu.iklon nłr. 1*70, *ega- 

k otirny atr. 9‘—, aogarek srebrny ajłtcui 
onkopf Patent ił* 4‘—, « ^arek iłoolsty 

system R« kopi Patent itr. 8*60. Sndiik świe- 
jąoj w nooy au. 1*60 Zugarek iłoty iłr. 9‘—. 
Lańonsikl srebrne oil ab 1.—. Gwaranoya 
4-letnia Wraslo nlespodobanla się ^rmlenlarr 
bei trndnośol na inny prsedmlot. Zr mów lenia 
s prowluoyi uskuteoxni.m odwroim. poostą. 

Bogato ilustrowane cenniki wyuytam darmo 
i .płatnie, 8447 14 16

Bardzo tanio z gwarancją urządza dzwonki elektryczne i telefony.
K o s z t o r y s y  p r o s z ą  i ^ d » ó !

© Poprawia maszyny do pisania, kasy kontrolne, 
© 1 /V -  wagi i t. p. wchodzące w zakres mechaniki.

3598 5 6

Stanisław Miś
Krawiec

w  K n a k o w i e ,  p r z y  u l .  B r a c k i e j  1 .  ©  ( p a r t e r ) ,
poleca na sezon

! I K o s t y  u i i i y  s p a c e r o w e !!
Żakiety, paletoty, saki, w i e r z e h y  n a  f u t r a ,  peleryny damskie i męskie

(specyalue z welonrc) i t  d. «86ó 9 10

Raądowo

lttrrb TH 9UIISl BIBLII
pod Orną

5< R iąca i Chmurski w Krakowie
p rm y  n l .  i w ,  U e r l r n d j  p o d  N r .  4L 8715 95 o

wyrabia pod Kontrolą komisji Priemyiłowej Iow Lek. Krak. poleoone prsoi toż Tow,

w ody m inepalne sztuczne
odpowiadające .kładem ohemioiujm wodom BILIŃSKIEJ, G1BSHUEBLIERSKIEJ, 

8ELTKRSKIEJ, VICHY, MARYKNRAUZKIEJ, HOMBURg KiSSINGKN, todilet
u p  l o y a l n *  l a o z n l o r a

Jak: lftową. bromową, jodową, żelaslitą, kwaśną, srai w ody leoan leae  a o r m a l . .  
a priepiso Prut. JatoortM ego.

tyrzedar ozaatkowa w apteuo* I dregoeryaob. — Cenniki na iacani. 6-a.oe,

uprawniona

1

N O W O JO R S K A  G E B M A N IA
T o w a r z y s t w o  A S E K U R A C Y J N E  n a  ż y c i e ,
uenoralna Dyrekcja dla Europy: Berlin W. 64 Behrenstrasse 8 , we własnym domu. Gene­

rała Reprezentacja dla Anstryi: Wiedeń 1. Siubenrln, 18, jst własrym domu.
dtan ubezpieczeń z końcem roku 1904 .........................K 514,304.947'—.
Stan czynny według bilansu z k ińcem roku 1904 » 168,585.182“—.
Dochód za premie asekuracyjne i odsetki w r. 1904 • 28,766.299-—.
N idwyzka z obrotn rocznego.............................................   2,410.996'—.
Rezerwy z poprzednich lai. dla udziału w zysku . . „ 11,626.632'—.

„ 14,036 628 —.
S so ia g ó ln e  ko ray ao l, jakie daje Nowojorska Germania swoim ubezpieczonym są 

że uCtlela pierwszej dywidendy już po dwu latach od Aystawlenia Policy, 
że police po 3 latach od wystawienia są o tyle nlezaozepialne, te zachowują swą ważność, 
nawet gdyby śmierć ubezpieczonego nai tąpiła wskutek samobójstwa lub pojedynku;

3) że ponosi ryzyko ubezpiecz,, ilu na wypadek wojny, powołanych pod broń bez podwyższenia 
premii;

4) że dozwolone są podrbże i pobyt w całej Europie i północnej Ameryce baz obobnej nremii.
Jonfaina agenoy i  ale Galloyl zachodnie], 

w  K r a k o w ie ,  p r z y  u l i o y  J a s n e j  6 , u  p . Z y g m n n t a  O le i t s m a n a .
Towarzystwo nawiąże chętnie stosunki z osobami nadującemi się do akwizy :yi ubezpie­

czeń na żyoie udzielając tymże korzystnych warunków. 3821 8 26

O. k. a u s tr .  k o le je  państw ow e.
W Y C I Ą G  Z R O Z K Ł A D U  J A Z D Y

w d ł  u e g o  o d  1  p a ź d z i e r n i k a  i  IM iti r .  (czas środk, europ.)
Oacl.odzą z Krakowa:

4.30 rano (osob.) di Oświęolma.
6.48 r. (poep.) do Lwowa i Podwołoczysk (po­

łączenie do Stróż, Jasła, Chyrowa, Stryja,
Stanisławowa, Haslatyna, Sokala, Kopy- 
czynieo i Czerniowiec).

8.10 r. (osob ) do juwowa i Podwołoozysk p̂o- 
łąrienle do Stanisławowa, Stryja, Nad- 
brzezia, Rawy ruskie]).

8.30 r. (miecz ) do Wieiń zkL
8.40 r. <OBob.l do Kocmyrzowa i do Mogiły.
9.02 r. (osob.) do Snoby, Wadowic Zwardo­

nia, Żywca, Zakopanego, Gorlic, Zagó­
rza, Lwowa 1 j In daty na.

11.00 r. (osob ) do Lr-u ,/a Stanisławowa, Ja­
sła, Stróż, Sokala, Stryja, Kopyczynieo,
Grzymałowa.

1.16 r. (o»ob.) do Ouwluclma
1.30 pop (miesz.) do Wieliczki.
1.45 pop. (osob.; do MogPy 1 Kocmyrzowa.
2.49 pop. (błyskawl jznj 1 do Lwowa (z połą­

czeniami dc wszystkich odnóg).
8.16 pop. (osob.) do Słotwiny.
6.15 wieoz. (osob.) do Tarnowa, Stróż, No­

wego Sącza.
7 40 wieoz. (mięsz.) do Wieliczki.
8.00 wmcz u»ob.) do Suchy, Zwardonia, Ży­

wca, Zakopanego, Gorlic, Zagórza i Prze­
myśla

8.05 wieoz. (osob.) do Koomyrzowa.
8,38 wieoz. (ezpress) do JiWuwa, Iokan, Bu­

karesztu. Konstancji 1 Konstantynopola.
9.00 wieoz. (osob.) lo Lwowa i Podwołoczysk.

10.55 lecz. (osob.) do 1 wowa, Podwołoczysk
Nadbrzezia, Sokala, Stanisławowa Bro­
dów, Nowego Sącza, WleiiocidL

11.60 w looy (osob.) do Snohy, Zakopanego 
i Nowego Bąoza

42

6.07

6.60

7.40 
7 45 
8.10 
8.45

10.85
11.35
1.05
1.80

2.24
4.40

6.25

7.10
9.12
9.38

10.45
11.00

Przyc..odrą do Krane-a:
rant ^osob.) ze Lwowa, Podwołoczysk. 
Brodów, Ickan, Czerniowiec, Jasła, Ghy- 
rowa.
r. (osuu.) z Przemyśla i innych miast 
przez Suonę.
r. '-j.press) z Iokan, Lwów a , Rncare- 
jztu i t. d.
r. (mi sz ; l VV'ieilozkI.
r. (osob.) z Kocmyrzowa i Mogiły.
r. osob.) z Gświęoima.
r. i oso u j z Podwołoozysk, Lwowa, No-
weg- Sącza.
r. (miesz.) z Ośw.ęcima do Podgórza.
r. imiesz.) z Wieliczki.
pop. (osub.) z Kocmyrzuwa i Mogiły.
pop. (osob.) ł Borków wielkich, Lwowa,
Nadbi ezia, Sąoza, Ja a.
pop. (błyskawiczny) z: Lwowa.
pop. (osob.) z Hnnatyna i innycb mlant
n- linii transwersalnej przez Sncbę.
wlecz (osob.) ze Lwowa, Podwołoczysk
(połączenie od Tarnobrzega, Zagórza
Jasła 1 Bndapesztu).
wieoz. (osob.) z Kocmyrzowa.
wiecz. (osob.) z Oświęcima i Alwerni
wiecz i ponp.) i Podwoł jzysk, L wowa,
Ickan, Tarnobrzega, Nadbrzez.a N.Sącza.
wdecz. (oiob) z P c uuwa i Jasłi
w nocy 'osob.) z N Sącza i Zakopanego.

Rozkłady jazdy w formacie kieszonkowym są 
do nabyoia po cenie 30 hal na starya h c. k. 
Kolei Pańnw., n konduktorów, jaketeż w Kra­
kowie w urze spedycyjnym finjańskiego, w 
księgarni Krzyżanowskieg. w cukierni Mau 
riziego, w handle f  nera (linia A-B) i w hai 
din Poręoikiegc I Zimlera

Stenografistka j p   ........
”JSie»i“ tn iJk e  m / 4» , , I p““ f  ‘ “i1* Z ^oK O iiń  p o i „ P h ń -
K. L. poste restante Kraków. 4105 3 8 maCie“, biuro PlobuA, Lwów. 4198 9 •

t i

J » »  G a r a y e u !
Automobile i motocykle przyjmuje się do 
przechowania. Tam ie zajazd i stacya 
berzynowa. "Wskaże stróż, ni. Długa 34. 

4035 4 10

KORESPONDENT
rutynowany, z korespcnaencyą niemiecką, pol­
aną i augiblską, postukuje posady. Pisze oiegle 
na kilku systemach maszjL Przyjmie ewen- 
tuainie posadę mnndanta. Łajkawe s głoszenia 
R. A lla n , B uauoka 11, U  p. 3»48 6 6

Korzystny interes!
Przy najruchliwszej niicy Krakowa, blisko 
Rynku głównego jest d o  a p ra e d a n ia  z po­
wodu sraoośoi właściciela do Drze rozwinięty 
h o n d ę ' w in  w raa u r e a la o te ią ,  w któ­
rej handel ter się z ajdaje. Kapitał potrzeDny 
120.000 koron, — ta*, m. 45 poste restnnte 

K ra n ó w . 3899 6 12

El r i k t l ł i / i n i b  1 handln korzennego znnj- 
“  w LU  l i l i a  Izie stałą dob.. posadę.

Zgłoszenia pod adresem: P o n aacn m  128 
poste reit. Lwów. 4203 2 9

T lam aczen ia
z polskiego na niemieckie i odwrotni*, pise­
mnie i ustnie, pod gwarancji, dyskrecji, fa­
chowo załatwia H u ra w e tz , nl. Zielona 28, 

I piętro 4207 9 5

7 n o i f | 7 i0  umieszczenie z calem 
L i i a j U i l C  utrzymaniem Panienka
uczęszczająca do szk iły. przj ul. Sto­
larskie, 1. 6. I I  p. drzwi 19. 4148 2 2

Przyjmntę kapelusze
do uurania, jakoteż wszelką robotę 
w zakres m odm arstwa wchodzącą. —
HELENA POPIEL

ul. Łobzowska L. 6, I p., oficyny.
4202 2 6

P n < t 7 i i l m i p  d â  mej c01-002^ 1 u*J 3  4  li n i  J q  mieszczenia w domu 
prywatnym w Krakowie, na Klepaizn.

Zuzanna F r i e d m a n  w Oświęcimie 
u dra Beera. 41*0 £ 2

Weteran z roku 1863
sławny, kilkunastoma dyplomami uzna­

nia za swą pracę odznaczony

m a la rz  p o r tre tó w
nez pracy i przytułku prosi o pracę. 
TychsamycL rodaków prosi, za których 

wolność, kiew  przelewał.
M aluje od 2 0  uc 2 0 0  z ł r .  za  ob raz olejny aa płótnie.

Prosi. Nie dajcie mi zginąć. Ul. Dłu­
ga 4. n p. Wł. Czdrneka. 4138 8 o

Handel towarów "
Ottona Foerstera Syna

w  T arnow ie, 
poszukuje p L a u t y  k a n t a  k a t  
z  d o b r e g o  domu i z pomyślnie ukoń­
czoną szkołą wydziałową lab 2 ma 
klasami szkół średnich. 4134 c 8

Jacek Lndwlnsp ■
ZEGARMISTRZ
755 ulica Felicyanek 2 5 , II p . 4 0

Koncypienta
poszukuje zaraz Adwokut Dr E  MrdA- 

ćek w Białej. 4108 4 4

Pensjonat leczniczy dla dzieci
w Zakopanem, wilia Nlbczuju 

Maryl Swldówny (dawruej J ,  B Do­
browolskiej) otw arty przez cały rok 
pod opieką lekarską. Zapewnia sumiennj 
i serdeczny kierunek wychowawczy. — 
Lekcye zbiorowe na miejscu. 8877 6 10

O n l j p y f a t n r zdoIn;s J dobrzr poiec«- 
OUI lu j  Id  (Ul n y , obznajomiony ao-
aładnie z h ‘ loteką, rawrze trzeźwy i
p .uj poszukuje posady. Zgłuszenia
P. W poste rbstante Kraków. 4029 6 6

Helena Szymańska
egzam. m ażystka i ikuBzenai po powrocie 
z Cieplio T^onczyńokicii poleca tu nadal P T 

Panirm. 4695 i  •
Mieszka B y n e k  k le p a r a k l  L . 10.

miejszem zaa ladamiam P. T. Ro­
dziców i Opiekunów, iż z aniem 
1 W rF e ś u in  1 9 0 6 ,  jak  la t po-

P a r  ti c l i  n  obszar dworski, obejmu- 
U C I  C o R a  j | |Cji około 8G0 morgów 
gruntu, w tern około 30uf morg. lasu, 
z wszeik:eiL- przy należy tościami, w po­
bliżu terenów naftowych, je s t każdego 
czasu na sprzedaż z wolnej ręki. Naj­
bliższa s ta ty e  kolei j^st Lisko - Łuka- 
wica, a poczta Hoczew. —  Bliższych 
ustnych inforn acyj udziela właściciel 
na miejscu. Sprzedaż nsknteczni się 
w Krakowie. 4 4002 3 8

Dobry i intratny zarobek może 
otrzymać każdy inteligentny 
mężczyzna. 4161-3 s

Osobiste zgłoszenia do godziny 10 
rano, Kraków, Gołębia 16, II piętro, 
drzwi Nr 3, taksamo adresować listy.

f i
poprzednich otwieram

5zH6IHf freblowslfó
dla chłopczyków i dz-ewczątek od 3 —7 
lak R ynek  g łów ny 1. 3 4 ,  Pałac
Spiski.

Wp.sy od 28 sierpnia i w ciągu ro­
ku szkolnego od 9 do 12 1 od 3 do 5 

Polecając się względom P. T. Rodzi­
ców i Opiekunów i zapewniaj i%c tro ­
skliwą opiekę nad powierzoną mi dzia­
twą, pozostaję z wysokiem poważaniem 

8666 11 o R y d l fń s k a ^

Winogrona.
Najieptzyoh 1 najpiękniejszych winogron sto­
łowy oh, 00 dzież śwież rwanych, 1(1 fantowy 
koszyk oplamię 1‘70 złr. L Altooa, Vr-zeM 8

(Węgry). 4nS  2 6

W i n o !
wskniek korzystnegc zbioru dutłarozam 
z poręczeniem naturalnego dalmatyńskie- 
go czerwonego wina. dobrego, łbgcdnegr

litr po 40 halerzy
stacja kolejowa Finme. Najmniejszy 
_ __ odbiór 30 litrów w beozce
M T  PrCbka 5 kg., opłau <nidc każdej 

poozty kosztuje 8 K.
Eumuna Pauk, Rjeka (Fiume).

8 iOo lo 8

tatoh ł s l o i e n l .  1862.

ZA K ŁA D  K R A W IE C K I
pod Prmą

A N D R Z E J  B E R N A C K I
ulica. Sław kowska L. 2 4  

poleca NA SEZON JESIENNY i ZIMOWY :
uiiuwleższp najmodniejsze uateryaiy krajnwe i angielskie, ktorc jnż nadeszły w -rielkim 
wyborze. Zakład wykonywnje na ł  lówieuia wszelkie najwytworniejsze ubrania według ootat 

nich żurnall, starannie I na oz_> umówiony 4 ^ 7  ^ ,0
D laP .T -P rzew ia lsD . D uohow ienstw a sutanny w y ra b ia ją  spaoyaUśei k ra ik ry . 
s r ® * l  «li»oać f i r n y » stroje nam Jowo: kontosze, czam^ry, karazje która także wypożyozac

można na zabawy i do fotografii.
M odela n s jn o w a a e . C« .7  U J u U H

fc‘Wullt,l bsarirris tbltm, puitowTia snwjl
P r ?  e w ó ł  p a s a ż e r ó w

do ,
wszystkich części Świata

x zwłaszcza n«*linj»ch

Hauhnrg aSrT New York
Hamburn-Brazylja 

S  H*mburg-La Pl*ta 
* Hamburg-Azja Wschodnia 

Hamburg-Afryka 
Hamburg Kanada 
Hamburg-Indjc Zachodnie 
Hamburg-Meksyk 
Hamburg-Kuba 
Z Aatwerpjl do Kanady,

Hamburg Francja 
Hamburg-Anglja 
Hamburg-Ameryka środk. 
Hamburg-Wenezucla 
Hamburg-Kolurabia 
Genua-New York 
Genua-La Plata 
NeapoLNew York 

Brazylji, La Ptaty, lndyj
Zachodnich, Kuby, Meksyku, Azyl Wschodniej. 

Z Havru do Brazylji, Indy] Zachodnich, Meksyku, 
Ameryki środkowej.

Z Boulogne do New Yorku, Brazylji, La Platy.
Statki parowe Unji Hsm bnrsko - Amerykańskiej, 

dostarczając nader wj godny prcejazd zarówno w kajutach 
jak i w między po kładzie, zapewniają pasaicrom wyśmienite
u t rz y m a n ie .  —

K i c r s k i e  p o d r ó ż e  i i p a c e r r m e :
Podróże do Indyj Zachodnich; Podróte na Wschód; 
Podróże po Śród ziem nam Morzu; Podróte na Północ; 
Do Kielu podczas uroczystości morskich; Podróte nad 
Rivierą; Do Islandjl, do Przylądka Północnego I do 
Szpicbergen; Podróte do słynnych miejscowości 

kąpielowych; Podróte do Egyptu. 
loformacyj szczegółowych udzielają AjenturyTowarzyatwa, 

łakotet Oddział ruchu puaiersk tei
Abti -  • ■

|Ni 850

ikotet Oddnał ruchu puaiersktego
teilung Personenverkehr der

liRmlibrg-Amcrlka unie, Hamtiiifg.
Generalna agencja dla Gaiicyi: L«0w, uL Gródecka 95. 2211 4 4

^  IV A t l r  j  do zębdw, włosów, sukien, bucików, froterowania, zamiatania i szurowania. Zmiotki, trzepaczki, pióropiusze. Skład apt. „Samtas * 
'  i V  n l t l  Fasty, kremy i lakiery angielskie do obuwia. Papier klozetowy, poleca taniej jak wszędzie| Kraków, ul. Długa 16.

11151218

04109210



Nr *23. £'i C* W A !& W' ii Ii jfe, Wtorek 2 Października 1906.

Przy odsądzeniu niemowląt od piersi i przejściu do mleka krowiego i do mieszanego pokarmu poleca się dodatek Kutekego mączki dla dzieci do mleka, które przez to 
w żołądku dziecka ścina się w małe płatki, podobne do mleka matki i staje się strawmejsze. Daje się tę mieszaninę jaku napój lub też gotuje się zupę z Kufekego mączki dl» dzieci z mlekiem lub mięsnym 
rosołem, szczególnie z kości cielęcych. Kufekego mączkę dla dzieci, która jest barazo smaczną, można dla większych niemowląt także zmieszać z kakao; jest ona bardzo wydatną, dlatego tanią, może jej więc 
ożywać każda rodzina bez wielkich kosztów 843!

Szczepy owocowe
ju ż  ozao a a tu a w ia ć !

Jaoionlt, gruszki, śliwki, czentnie, wiśnie 2, 3, 
4 ternie 1 git. 20, SO i 40 ct. Agrest, porze- 
czk1 maliny, szraragi, truskawki, poziomki, b-zo- 
•kwinie, morele, drzewa i krzewy .zdobne ilp

Cennik wysyłam opłatnie.
4186 l  lo E .  I T n l a ń s b l

Zarząd ogradśw Olsza-Dwór p. Kr «ow

. t > O M
razem z gruntem  luo osoono w Woli 
Duchackiej do sprzedania. Wiadomość 
w Woli Duchackiej pod 1. 15. 42i6 i 2

H. H." — Zator
ma list na poczcie i to trzeci z rzędu.

4210

VI celu matrymonialnym
pragnie kurespundować młody mężczyzna na 
iuanjwiikn z panną miłej powierzchowności 
dr i»t 25. — Dyskrecya pod słowem honoru.

Listy pod: Erotyk poste rescante Kraków 
za okazaniem kwitu inReramwego 4209 1 3

Ct*M3-W*rCflQfofH*W

poleca częściowo
„„   i hurtownie

JPK)(L!n,if—. .  r> try6ororoe gatunUi

fi Rawypaloitsj
1 najnoroszyin 

J  inajlepszt;m  SCO- 
so b em za pomocą

. « ■ * »  fm m "
KRAKÓW P° cen ac^

najniższych,

M. J M W O R M I C K I .
2846 172 0

^Z aw iadam iam  P, T.! Publiczność, że
C ik • -*4.

I i « i
E l l f e S S /  * l ? xDod firm.., 'jJOr rywjowwi

Ludwik SechtLng
Kraków, Grodzka 11.

będę prowadziła i nadal po śmierci ś. p. 
mego męża pod fachowem kierow ni­
ctwem. 4208 1 2

Polecając się łaskawym wzlędom P. T. 
Publiczności, posznst.aję z poważaniem

A N N A  S E l f l l Ł I N G
Kraków, ul. Grodzka I. 11.

d K L E P
obsi rny, s ładnem mieszkaniem, w do^konuym 
punkcie u . Krasowa do Sprzedania z powoda 
wyjazdu.

Wiadomość: Loretaueka 1. 8. 4223 1 3

Na porę słotną! 
] R . o  0  ó  Ź k i
szczotkowe, kokosowe i żelazne, oraz

S  z c z o t l c i
d o  w y c i e r a n i a  o d ę

polecają najtan ej 4211 i 4

Reim i Spółka, Kraków.
Kalosze rosyjskie.

Nowość! Nowość!
na składzie w kaź lej księgarni 

K n u t  M a m s tim
r

zbiór nowel 4219 1 4 

przekładu Z. N.ediwieckiego.
Kor. 1 2 0 .

Lwów, Plac Halicki 14.

mogą mieć
 D_______________      osoby zau
fania godne przez pośrednictwo w przyj - 
mowanin zamówień na nowy poknpny 
przedmiot (nie losy) Korzystne w arun­
ki. Wiadomości iachowe niekonieczne. 
Zgłosztnia pod K. Z. 2460 przyjmuje 
Rudolf Mosse, Pragi. 4185 1 5

Zmiana lokalu!
Handel pod firmą

H. Kretschmer
w Krakowie,

istniejący od r. 1872, został przenie­
siony z Rynku gł. 1. 10,

na nllcę Szewską 23
i poleca Szanownej Publiczności wszel­
kie towary korzenne i norymberskie.

Fabryczny skład
grzebieni, szczotek wszelkiego rodzajn, 
kar* do gry, zabawek dziecięcych, przy- 
borów do robienia kwiatów, paciorków 
do haftu, oraz wielki skład towarów 

religijnych. 3179 24 24

5ul0 N A  R ZE C Z  T O W A R Z Y ST W A  SZK O ŁY  L U D O W E J.

: łióułU 1 'u-ki do papierosów

i s B r
§ M S ~

przez instytut cLomiczny Uniwersytetu lwowskiego za uznane.

W szędzie do nabycia.
J P s s  Ł n h t ó  i a r ,  c r \ .  ł b o o a c m a , . 4201 1 10

f a u l i  jn a la r s t i  a
z za k r e su  s z t u k i  s t o s o  wanej

udi iela po powrocie z Monachium

1 V 1  JC S
ul. Łobzowska 29, I piętro. 4129 3 5

]

1 / '' *;■ v V - \ c
A

i i f f l y ś i  7  k a
Tygodnik poświęcony zagadnieniom życia, nprodowego, w y e liu d a i  

w  W a r s z a w i e ,  ad res: K iu cz a  4 7 a

F i l i a  n a  G a l i c y ę :  K r a k ó w ,  u l .  D ł u g a  5 ,  w ysy ła num er 
okazow y bezpłatn ie n a  żądanie. 4058 5 6

P renum erow ać m ożna we w szy stk ich  k s ięg arn iach  i agencyach .

r f - W M M  1 1 9 3

§ Magazyn Mód ®

^  w Krakowie, Sukiennice L. 19.
^ 0  Poleca wielki wybór K a p e l u s z y  ( i a m s ta lc i i  c a  każdy sezon. ^  
a  S n k u l e  d a i u s f e ie  wykończa starannie, z gustem i elegancyą po a

cenach umiarkowanych.
0  M o d L e l e  p a r y s k i e .  4039 1 6 q

o  »  ;  -* ś s ,  a m o u c  ' t i o o o o o o a t -  £ « • < » «
0  S t t r b s t *  * w  5 ® l i t  dawleo I.m i i  i  »<« v, <Jiihrao! i „»u«al > in»R5j gr*w<!j'» ą

HERBATĘ ROSYJSKĄ
*bloru mnjowogo, pomoa h u n a a l

'W '.
w * ].8 w Brodsait- nu togr^niogu rogyjskleip 75 100

1 funt ,Jei bllljnej“ bwdto dobrej  ...................... *h. 1*48
f 'nn t ,.Ksluno< -1« Maskau1 w oryg, op^k. uujlepiiej 3‘RO
1 futur ,,lBip«rlul“ »*«"kiej, w orjKin»l iem up»iow»nlu 3*50
l fnni , Ckri u l t« “ 1 o .jler «yoh herbat kwi»tuvrych 1 90
Kuwu Uiylau pulouu joracom Dowieirtem‘/, kg .łr. O B' i 110 

fb 9 9 ii!9- wcNitld 1 U!o . . . .  iłr. 3'SO

a t o n a c a t a t :

dzierżaw a falwarL a
Z dniem 1 kwietnia 1607 zostanie wydzierżawiony na dalsze 10 lat 

^  folwark Pochówka (powiat Bohorodczany) o wyamt»e 495 morgów, 
y  Na pisemne lub ustne zapytania aaje w,jaśnienia 4 i&4 i 2 ^

^  IDyrebya Tomen hr. Stadiona w Bohorodczanach. 8
:  t K n n n n u M n n u n n n n i w n n t m u K H n n n n

0 0 0 0 ) 0 0

P ie rw szy  n a j ta ń s z y

magazy n mebli i sak âd 
tapicersko-dekoracyjny

■L D U D Z I A K !
877] w  K r a k o w i e ,  u l i c a  F l o r y a ń e k a  1. 3 8 .  « lo

;XX>OKXtOiCrO<^<XClCtOK:

Dla sekretarzy i naczelników gminnych, dla 
nauczy Cieli szkół Indowych i agentów ma­

szyn rolniczych nadarza się sposobność do

wielkiego zarobku pobocznego
Zgłoszenia (tylko pisemne pod „Bzadka Sp050- 

Dność S. H. 22“ przyjmuje Adm; nistracya „Nowej 
Reiormyft. Wystarczy korespondentka. 48 O 8 10

X X X X X X X X X X X X X iX X X X X X X X X X X X X 7 )

Łmifln \  lokalu . x
Nmiejszem mam zaszczyt zawiadomić Szanowną Pnbliczność, że 

mój istniejący dotąd w Krakowie, przy ul. Sławkowskiej 1. 6

MAGAZYN KRAWIECKI
przeniosłem do Byuhu gł. 1. 34

(via h yia wieży ratuszowej)
Polecając się łaskawym względom, nadmieniam, że skład swój 

znacznie powiększyłem i wyposażyłem w wielki wybór nowości angiel­
skich i krajowych na każdy sezon, z których pod osobistym dozorem 
wyrabiam wszelkie męskie ubrania przy pomocy najlepszych s.ł ro lo - 
czych. Ceny umiarkowane. Dostawa puuktnalna.

4117 4 to Z wysokim szacunfclem

W a c ł a w  Ś o u r e k .

Dla prem iom  rozchodzą­
cego zą w wiekiej ilości!

eotrzehnego w każdym domu
przyjmuje się zastępców i oddaje wyłączną sprzedaż 
w kazdem mieście.

Zgłoszenia przyjmuje firma Bauer et Taussćg. 
fabryka ckemiczno-teclinicznyck wytworów, Wiedeć 
X 9., Ettenreiehgasse. 4187

- . A-rai... '3-i‘SS

l>rzy R a n k u  c b r z e Ń c i ia i is lA tn i  w  B  r a k o w i e  została 
otw artą pod kierownictwem fachowo wykształconych i rntyuowauych 
c k, urzędników rachunkowych

r c g o t o w m
do egzami ‘ów z rachunkowości kasowej, ogólnej, państwowej i kupie­
ckiej składanych przed odnośnemi komisyami w c. k. Namiestnictwie, 
Akad ra >i handlowej i w W ydziale krajowym.

Kandydac5 i kandydatki obok teoretycznego wykształcenia na­
będą tu ta j również doskonałej ru tyny w praktycznych wiadomościach, 
jakiś im będą w obranym zawodzie niezbędr.ie potrzebne.

Wykłady, k tóre będą oddzielni» dla Pań i Panów prowadzone, 
obejmować będą:

1) Rachunkowość kasową,
2) Rachunkowość ogólną i państwową,
3) Duchalteryę pojedynczą i podwójną,
4) Korespondeucyę kupiecką i prace kantorowe, 

a nadto:
5) geografię handlową,
6) arytm etykę polityczną,
7) stenogiafię,
8) naukę pisania n a  maszynie,
Dla Panów, którzy z powodu zajęć swoich nie mogliby korzystać 

z tychże nauk w godzinach popołudniowych, otwarty zostaje rówmo' 
cześnie osobny kurs wieczorny od godziny 9-tej wieczorem.

C len y  n a d z w y c z t ]  p r z y s t ę p n e ,  dla niezamożnych odpo­
wiednie zniżki, ewentualnie w wypadkach zasługujących na szczegól­
niejsze uwzględnienie mogą być od opłaty za naukę w zupełności 
uwolnieni.

Zgłoszenia ustne lub pisemęe każdego czasu wnosić naiezy pod 
adresem B a n k  c -h rz e M c ija ń a k l  w  K r a k o w i e ,  n l l e a  J a b ł o ­
n o w s k i c h  1. 1 8 . 4126 3 O

«HrTE . UL V  K r .
k a u L J lT  sprzedaży rzezb i obrazów 
artystów polskich, otw artj codiionn.fi 
w oni powszednie od 10 do 1 zrana 

i od 2 do 4 po południu.
C l i? a  E S raw k a  S. N a  p a r t e r * .

3719 141 O

On demi-nde de suitę

un& l-rancaise»
ponr s’occnper de d em  enfauts de trois 
et ąua tre  ans. sachact coudre.

S’adresser Cracovie 3 3Ł Anne 2 me 
ćtage en tre 9 et 10 heures du matin. 

4166 3 5

To, eo dzisiaj każdy ojciec, wychowLwe. 
i człowiek in teligen tny  powinien wiedzieć o 
kwestyi płciowej, o chorobai b wenerycznych, 
grozie ich następstw, zapobiegań i Krytycznym 
leczeń sposobie, poncza najlepiej książka na­
pisana według dzieł najznakomitszych przyro­
dników i leaarzy naszej doby, a wydana na­
kładem księgarni

D E. Friedleina w Krakowie
p. t.

Choroby a małżeństwo.
Książkę tę poleca się szczególnej uwadze 

P. T. Lekarzy
Jo nabycia we wszystkich księgarniach 

kraju. 4073 & &
C e n a  e g z e m p l a r z a  3  K .

pięane z dzików (sześć sztuk), ozdoba 
pokoju męskiego, po 16, L5 i x4 koron. 
B u l i o n  z drobin i zwierzyny przewy- 
borny po 24, 20, 15 i 12 koron kilo, 
do sosów po LO koron kilo. Owoce kan­
dyzowane świeże, śliczne, doskonałe po 
4 koron kilo. P ikle korniszony miesza­
ne, słoiki po 1 kor. i 75 halerzy. —
Kazimiera JlatczyAbka 

Łapszyn, Dwór, p. Bizeżany
4127 6 U

KONKURS.
Gmina wyznaniowa izraelicka w No­

wym Sączu rozpisuje Koukurs na po­
sadę j e t e r e t a r z a  gm ny wyznaniowej 
pod uastępującemi w aiunkam t
1) obywatelstwo austryuckie;
2) oie przekroczony 40 rok życia;
3) znpełna znajomość języka polskiego 

i niemieckiego, jakoteż języka he­
brajskiego;

4) świadectwo z odbytej prak tyki ad­
m inistracyjnej przy gminie w yzna­
niowej izraelickiej;

5) kandydaci z ukończoną szkołą śre ­
dnią m ają pierwszeństwo;

6) wysokość płacy będzie osobno unor­
mowaną.

Posada ta  nadaną zostanie na razie 
prowizorycznie na jeden rok 

Zgłoszenia zaopatrzone w świadectwa 
nadesłać należy na  ręce podpisanego 
przełozonsgo do d n iu .  1 4  p a ź d z i e r ­
n i k  a  iO O G  włącznie. 42S2

Nowy Sącr 30 września 1906.
Przełożony 

E m i l  N a g e l .

W sobotę d. 13 paździer­
nika 1906 r. o godz. d - te j  
po połud. w niniejszej sali 
hotęłn „Morskie Oko" w 
Zakopanem, odbędzie się

Nadzwyczajne

dalnc Zgromadzenie
członków  „Towarzystwa 
Pożyczkowego dla wybo­
ru nowej Uyrekcyi. 4220

P r a w Ż ł l w *

amerykańskie obuwie
0 25•/, taniej niż n innych firm, tylko u

JDHTGERWIRTBA
ul. Grodzka I. 26 (Dom Wgo Suski ego). 
Polecam swój M igazyn bogato zaopatrzo­
ny w e w szelkiego rodzajn ODUwie męsaie, 
damskie i dziecięce, sprowauzane z pier­
wszorzędnych fabryk h u tr in b a A rk ic b
1 w i s d e ń n k i o h ,  nadm ieniając, że 
sprzedaję takowe po tych samych ce­

nach, co przy ulicy Krakowskiej. 
Polecając się łaskawym względom

Szanownej Publiczności, ręczę za rze­
telną usługę i kreślę się z Wysokiem 
poważeniem
407 0 8 5 U .  J U N G E B W I R T B .

Proszę żądać
p t t b  I h u b o

mego bogato Unitrt wanegu eeŁO*' 
»  i i ie.it 000 odbitek t08*V 
k̂ w, wyro bór irrbrnyob 1 ałotyo*1,

u A N B S  4 ,0 4  tA A
Plnrwazi fabryka zagarkaw w Bri, Ni S27

'C reo ti> -086 87 «
PrawdiLwy niklowy kotw. remont- w i  * 
onukiem iłr 9-—, 3 segarkf *łr. 5 76, 
rytykal Dawolua wymiana lab iwroi pieni™*1

% Drełuurei w i v


